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Posterunek celny 
w Jarocinie

Cyganie

Za m urem  m ilczenia

Bogdan nie może pogodzić się z napisem na jednym z jarocińskich murów: 
CYGAN = PIES. Teraz ktoś przekreślił znak równości, ale to go nie przekonuje. 
Napis widnieje na- murze przy  ul. Moniuszki fot. R. Kaźmierczak

B urm istrz M. Przym usiński:

„Na pewno będę kandydował do Rady”

działa
Tak ja k  o tym  już pisaliśm y do 

ostatniego dnia poprzedniego roku 
trw ały prace przy urządzaniu Po­
sterunku  Celnego w  Jarocinie, tej 
nowej i bardzo potrzebnej w  tym 
regionie placówki.

Najważniejsze jednak, że od po­
czątku bieżącego roku  posterunek 
celny już działa, obsługując przede 
wszystkim  Jarocin  (miasto i gminę), 
Krotoszyn, Koźmin, Zduny, i Żer­
ków.

Nadal jednak  trw ają prace w y­
kończeniowe, zarówno wewnątrz, 
jak  i na zew nątrz budynku.

O dprawy celne odbywają się 
płynnie, czas oczekiwania je st k ró ­
tki.

P ierw szym  klientem  posterunku 
okazał się jarociński Jarkon, który  
ja k  się dowiedziałam z rozmowy jest 
zadowolony z usług  jarocińskich cel­
ników  i m a zam iar kontynuow ać 
w spółpracę.

Następna była JFM, firm a In- 
ter-E lkan, Lenwit, Jarom a, JAFO, 
Gopol.

Do jarocińskiego posterunku cel­
nego przyjechał także AKWA- 
MONT z Koźmina, z Krotoszyna 
WSM i Teom ina - najpotężniejszy na 
razie klient, H ortex z Warszawy
i osoby pryw atne.

Chęć współpracy w  najbliższym 
czasie zgłosiła firm a LEILA, k tóra  
sąsiaduje z posterunkiem , a  w  ubieg­
łym  roku m iała przeszło 200 odpraw
i teraz będzie mogła skorzystać 
z usług posterunku  na  miejscu.

Jarocińska Fabryka Mebli ’’s tra ­
szy” , iż w najbliższym czasie będzie 
odpraw iała na eksport po 10 sam o­
chodów dziennie, ale jak  zapewnił 
mnie kierow nik posterunku A. 
Stankiewicz, nie pochłania ona zbyt 
dużo czasu, więc nie należy obawiać 
się w ydłużonych kolejek.

Na początku działalności poste­
runku  przeważają odpraw y czaso­
we, do 13 stycznia było ich 35).

Dużym  udogodnieniem  d la poste­
runku  celnego jak  i klientów , je st 
Agencja Celna działająca na terenie 
tegoż budynku. Posiada ona dwóch 
wyszkolonych pracowników pom a­
gających w  w ypełnianiu dokum en­
tów osobom, k tóre mają z nimi p ro ­
blemy, oczywiście za niewielką 
opłatą. Jak  wiadomo powstaje dużo 
nowych firm, k tó re  na początku 
swej p racy mogą mieć z nim i pewne 
kłopoty.

Posterunek je s t czynny od 7.15 do 
15.15, a w pierwszą sobotę miesiąca 
od 7.15 do 12.15  i ja k  dotychczas nie 
boryka S i ę  z  poważniejszymi pro- 
biema*111- (w.p.)

Cyganie przez szereg wieków pro­
wadzili koczowniczy tryb  życia. S ta­
rsi m ieszkańcy Jarocina pam iętają 
jeszcze czasy, k iedy wczesną wiosną 
do lasku przy ulicy Wrocławskiej, co 
roku, przyjeżdżał cygański tabor. 
Były wozy i konie, jak  w  piosence. 
Dziś stoją potężne, okazałe wille, 
a konie zastąpiły luksusow e samo­
chody. Bogactwo otoczone jest pło­
tem , reszta m urem  milczenia. Lu­
dzie nie wiedzą skąd Cyganie mają 
pieniądze, nie znają ich zwyczajów, 
codziennego życia. Tajemnice rodzą 
plotki, m ity i legendy. Cyganie nie 
s tarają się ich rozwiać. Nadal strzegą 
swojej prywatności, choć w ielu nie 
może pogodzić się z u ta rtą  opinią
o nich.

O tym , czy  są w  Jarocinie praw - 
d ziw i Cyganie i ja k  ży ją  czyta j na  
str. 5.

W wywiadzie udzielonym nowemu 
jarocińskiemu tygodnikowi burmistrz 
Marek Przymusiński stwierdził, iż jest 
przekonany, że artykuł w ’’Gazecie 
Poznańskiej” zainaugurował w Jaroci­
nie kampanię wyborczą do przyszłych 
władz samorządowych.

Burmistrz powiedział także: ’’Jeśli 
chodzi o przyszłe wybory, to na pew­
no będę kandydował do Rady. Uwa-

Poniżej publikujem y trzeci ku­
pon konkursowy. Zasady naszej 
gry są następujące:

W każdym  następnym  num erze 
’’Gazety Jarocińskiej” będzie pub­
likowany kupon składający się

A 3 |B 3
i i n

żam to za swój obowiązek. Z wykony­
wanych ruchów przedwyborczych 
wnioskuję bowiem, że na siłę próbu­
je  się dostać do władzy grupa ludzi, 
która będzie kierowała się chęcią 
osiągnięcia własnych korzyści, czyli 
prywatą, o którą się mnie w tej chwi­
li posądza”.

Już po udzieleniu tego wywiadu M. 
Przymusiński wziął udział w otwar-

z dwóch części: A i B, z kolejnym i 
num eram i. Aby wziąć udział w loso­
w aniu nagrody wysokości 1 miliona 
złotych trzeba odciąć z opublikowa­
nego przez nas kuponu cztery kolej­
n e  części oznaczone literą A i kolej­
nym i cyframi i przesłać do B iura 
Ogłoszeń ’’G azety” . To losowanie 
będzie odbywało się raz w  miesiącu, 
najpóźniej w  10 dni po opublikowa­
niu czterech kolejnych kuponów. 
Przesłanie dziesięciu kuponów  
oznaczonych literą  B w ystarczy do 
udziału w losowaniu prem ii głównej
- 3 milionów złotych. Losowanie na­
grody głównej będzie miało miejsce 
raz w kw artale. T ak więc odcięcie 
kuponu z literą A nie pozbawia n iko­
go szansy w  losowaniu nagrody głó-

tym zebraniu członków i sympatyków 
centroprawicy, które odbyło się 
w dniu 14 stycznia br. z inicjatywy 
zarządu Koła Terenowego Porozumie­
nia Centrum w Jarocinie.

Zebranie poświęcone było próbie 
stworzenia koalicji ugrupowań prawi­
cowych w celu wprowadzenia do no­
wej Rady Miejskiej kandydatów utoż­
samiających się z tą orientacją polity­
czną. (red.)

wnej. W ystarczy pam iętać o tym, 
aby gromadzić kupony B. W szystkie 
kupony, tak  A, ja k  i B  (uwaga, kupo­
ny B ty lko na koniec kw artału) nale­
ży nakleić n a  ka rtę  pocztową i nade­
słać lub  przynieść do B iura Ogłoszeń 
’’Gazety” . (red.)

Bez sensacji 
i wyroków

W ostatnim numerze '’Gazety”, 
w artykule ’’Działkowe manewry”, 
opublikowaliśmy w  zasadzie pełną 
informację dotyczącą trybu sprzeda­
ży działek przy ulicy Polnej. Dziś 
zwróciliśmy się z prośbą o wyrażenie 
opinii na ten temat do osób zajmują­
cych ważne stanowiska w organach 
samorządowych i administracji rzą­
dowej, przedstawicieli partii polity­
cznych i związków zawodowych 
w Jarocinie.
Czytaj na str. 3

Konkurs

Sześć milionów do wygrania

'• *  w n a i M t f i  /* m  h  . ,} ;
I S M I S K  "tKt ÜB** f i  A l  1  a tfif il 

¡ u  > 1  H K tr  # * t  "  f
z  * » * , 5 5  a m b s  a r  g h g g  £ w  M i Sk  i w  JS t£  <■ • ’'f f



„G.J.” 2 INFORMACJE Nr 3 (173) 21 stycznia 1994 r.

Bez pracy
azie pracy zarejestrowanycn Dyło 
bezrobotnych. W ciągu tygodnia zare­
jestrowały się 72 osoby, 33 wyrejest-
rAmahr 7 01 nroim /Irn\

Dyżury aptek
(Jarocin, ul. Hallera 14, tel. 24-34).

Od 24 stycznia dyżurować będ 
w nocy apteka ”Bemex” (Jarocin, I 
nek 13, tel 26-56). (ka)

SUKIENKI 
KOMUNIJNE  
Suknie Ślubne

duży wybór

Sklep galanteryjny
Żerków, M ickiewicza 1

teł. 143 (f no/R/94)

Urodzenia
Małgorzata Twardowska 
Marta Szymkowiak 
Katarzyna Kaliszak 
Kornelia Czeszyk 
Marta Skrzypczak 
Paweł Juskowiak 
Piotr Kaczmarek 
Nikoleta Marecka 
Karolina Wyrwas 
Jakub Andrzejczak 
Monika Bryl 
Dawid Skibiński 
Tomasz Antkowiak 
Agata Rzepczyk 
Kamila Pakulska 
Maja Bartniczak

Śluby
22 stycznia
Wojciech Goliński (Dobieszczyzna) - 
Aldona Zaidler (Dobieszczyzna) 
Dariusz Bajaczyk (Żółków) - Katarzy­
na Zielińska (Żółków)
Violetta Grzegorczyk (Brzostów) - 
Piotr Stanisławiak (Kolniczki) 
Gwidon Bzowy (Jarocin) - Ludmiła 
Wojtecka (Jarocin)

Zgony
Jan Charenza 1. 80 (Śmiełów) 
Wincenty Kasprzak 1. 74 (Śmie­
łów)
Ryszard Bieła 1. 56 (Chocicza) 
Zygmunt Banaszak 1. 47 (Bielej e- 
wo)
Władysława Szwałek 1. 77 (Woj­
ciechowo)
Franciszka Nożewnik 1. 93 (Wita­
szyce)
Kazimierz Szymczak 1. 65 (Ra- 
cendów)
Paweł Grajek 1. 44 (Wilkowyja) 
Pelagia Kantowicz 1. 75 (Jarocin)

Rodzinom zmarłych składam y w yra­
zy współczucia

Z targowiska
- ( ceny w tys. zł z 14 stycznia )

i W ARZYWA
marchew 2
pietruszka 5 do 6
seler 5 do 6

I I  SPOŻYWCZE buraki 1,5 do 2
mąka tortowa 6 do 7,5 cebula 2 do 3
wrocławska 5,3 do 5,5 kapusta 2 do 2,5
krupczatka 7 pomidory 24 do 40
Grodziec 6 pieczarki 24 do 25 .
mączka ziemniaczana 9,5 do 11 ziemniaki 1 do 1,5
kasza jęczmienna 6 do 8 PAPIEROSY
ryz 10,5 Marlboro 19,5 do 20
cukier 7,8 do 8 Golden American 21
olej kujawski 23 do 24 Mars 7,8 do 10,5 i
olej z importu 26 do 30 Mocne 5,7 do 6,2
majonez 10 do 12 Caro 7,5 do 8
makaron (500g) 8 do 14 Carmen 7,5
kakao polskie 4.5 do 7 Klubowe 5,4 do 6
kakao z importu 19 do 21 Wiarus 5,2
czekolada Alpejska 8 OWOCE
kawa Astra U do 12 pomarańcze 14 do 19
Super 6 do 7,5 cytryny 18 do 21
Orient 7 banany 22 do 23
Prima 7 jabłka 2 do 6
Tchibo (250g) 36 do 40 orzechy 20
Wiener (250g) 20 mak 80 do 90
jajka 25 do 30 KWIATY

i K T T i T n  ifs M K - TOŚCI goździki 4 do 5

Pollena 14.5 do 15,5 gerbery 8 do 10

Pollena TAED 21 do 21,5 fiolki 3

Vizir 22,5 do 23,5 frezje 5

Ariel 29,5 kalie 18

Lanza 28
OMO 29,5 żyto 110

Bryza Extra 21,5 do 22
pszenica 120 do 130
pszenżyto 130 do 140

E 9,5 do 22 jęczmień 140
Tornado 18,5 owies 110
Perlą 18 mieszanka 120

Na skrzyżowaniu ul. Wojska Polskiego i Wodnej w Jarocinie przez kilka dni straszył 
taki oto pojazd. Czyżby właściciel w ten sposób chciał się go pozbyć?

fol. Jerzy Stachowiak

Ks. proboszczowi, organiście p. H elikow i 
delegacjom, sąsiadom, znajomym 

wszystkim, którzy uczestniczyli w  ostatnim  pożegnaniu

Ś.t p.
S TA N IS ŁA W A  K U SZYŃ SK IEG O

serdeczne podziękowania składa 
ż o n a  z ro d z in ą

Kronika
policyjna

j ę  W nocy z 10 n a  11 stycznia  
n iezn an i sp raw cy  w łam ali się do 
k io sk u  w  Jaraczew ie  n a  R ynku , 
z k tó rego  sk ra d li pap ierosy  i kos­
m etyk i. W ty m  sam ym  czasie, b a r­
dzo p raw dopodobne , że ci sam i 
sp raw cy , dokonali w łam an ia  do 
sk lep u  w ielobranżow ego n a  ul. 
K olejow ej. Ze sk lep u  zginęła od­
zież dam sk a  i dziecięca. Ł ączne 
s tra ty  z obu w łam ań  oszacow ano 
n a  1,7 m in  zł.

N ocą 12/13 styczn ia  w  Nos- 
kow ie na  ul. K oźm ińskiej m iało 
m iejsce  w łam an ie  do k io sk u  ’’R u ­
c h u ” . Skradziono  m . in. p ap ierosy , 
k osm etyk i i gotów kę. S tra ty  ob­
liczone zosta ły  n a  5 m in  zł.

N astępnej nocy w  W itaszy- 
cach n a  u l. Zapłocie... z go łębn ika  
sk radziono  9 sz tu k  gołębi ’’garła - 
czy” w artości 2 m in  zł.

Z 14 n a  15 bm . w  Jaro c in ie  n a  
ul. K ościuszki dokonano  w łam a­
n ia  do  Szko ły  P odstaw ow ej n r  1. 
Złodzieje sk rad li je d y n ie  rad iom a­
gnetofon  s tereofon iczny  m ark i 
K asp rzak  RM S 451A. W iele in ­
n y ch  p rzedm io tów , k tó re  p oczą t­
kow o zabrali, o s ta teczn ie  p o rzuc i­
li n a  m ie jscu  w łam an ia , (rj)

Podziękowania
M iejsko-G m inny O środek  P o ­

m ocy Społecznej w  Jaro c in ie  dzię­
k u je  w  im ien iu  podopiecznych  za 
pom oc finansow ą sponsorow i z te ­
re n u  Jaro c in a , dzięki k tó rem u  
p raw ie  100 osób sam otnych  b ra ło  
udz ia ł w  uroczystości w igilijnej 
p rzygo tow anej w  D om u D zienne­
go P o b y tu . M G O PS dzięku je  ta k ­
że k ie ro w n ic tw u  G ościńca ”W al- 
c e re k ” za zorgan izow anie  w iecze­
rzy  w igilijnej d la  sam otnych .

Z dan iem  ośrodka  trad y c ją  po ­
w in n y  s tać  się odbyw ające się 
w  ty m  ro k u  sp o tk an ia  św iąteczne 
e m ery tó w  i renc istów  należących  
do różnych  kó ł osiedlow ych PZE- 
R il w  Jarocin ie .

★
M ieszkańcy D om u W spólnej P o ­
m ocy ’’W ięź” w  D ębnie  dzięku ją  
z całego serca  za dary , dzięki k tó ­
ry m  w ieczerzę w igilijną i św ięta  
spędzili p rzy  zastaw ionych  s to ­
łach . Pom ocy  m ieszkańcom  dom u 
udzielili: J .  B ilski, G. D om agalski, 
M. G łębocki, Z. G urzyńsk i, S. A. 
M artuzalscy , Z. S tan iew ska , K. A. 
S zym ańscy , pa ra fian ie  z kościoła 
Św . A ntoniego.

Spotkanie
noworoczne

Koło Pomocy Dzieciom o Niepełnej 
Sprawności Ruchowej oraz Przed­
szkole nr 5 w Jarocinie organizują 25 
stycznia spotkanie noworoczne dla 
dzieci należących do koła. Spotkanie 
rozpocznie się o godz. 16.00 w przed­
szkolu - ul. Waryńskiego 5.
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Bez sensacji i wyroków
Ciąg d a ls zy  ze  str. 1 

Jan M ostow ski - przew odniczący  
R ady M iejsk iej w  Jarocin ie

B ra łem  udzia ł w  p rac ach  kom isji 
rew izyjnej, k tó ra  tę  sp raw ę  b ad a ­
ła. Nie dopatrzy liśm y  się dzia łan ia  
n iezgodnego z-praw em . O pieraliś­
m y  się rów nież  n a  op in iach  p raw ­
ników . N ieste ty  a r ty k u ł o pub liko ­
w any  w  ’’G azecie P o zn ań sk ie j” 
w yw ołał u  sporej części spo łeczeń­
s tw a w rażen ie , że zostało  d o kona­
ne  p rzestępstw o . U bolew am  nad  
tym , że dz ienn ikarz  op isu jący  tę  
sp raw ę, n ie  zbadał je j dokładnie . 
Nie chciałbym  się  w ypow iadać
0 stron ie  p raw nej zagadnienia , bo 
n ie je s tem  p raw n ik iem . Jed n a k  n a  
podstaw ie  m ateria łów , k tó re  m i 
przedstaw iono , m ogę uznać, że 
n iekon ieczn ie  je s t tak , ja k  m ów i 
w  sw oim  a rty k u le  B ogdan  U dzik.

O soby, k tó re  n ab y ły  dzia łk i n a  
u licy  P o lnej są  tak im i sam ym i lu ­
dźm i, ja k  inn i obyw atele  naszego 
m iasta. M ają te  sam e p raw a. Nie 
w iem , czy w olno m i dokonyw ać 
oceny ich postępow an ia  w  tej 
sp raw ie  w  k a teg o riach  m ora l­
nych.

N ie is tn ia ł obow iązek ogłoszenia 
w  p ras ie  o tak ie j form ie sp rzedaży, 
a le  uw ażam , że tak ie  ogłoszenie 
pow inno  się ukazać. To n a  pew no 
n ie  zaszkodziłoby spraw ie.

M arian S ik orsk i - przew odniczą­
cy  SdRP w  Jarocinie
P rzew o d n iczą cy  SdR P  p rzed sta ­

w ił  n a m  o św iadczen ie  syg n o w a n e  
p rze z  ra d ę  rejonow ą jego partii:

„Jeśli z jaw iska p rzedstaw ione  
w  a rty k u ła c h  ” G aze ty  P o zn ań s­
k ie j” , „G azety  Ja ro c iń sk ie j” , „G a­
zety  W yborczej” i  „C zasu  Jaro c i­
n a ” po legają  n a  fakcie, to  je s t  to 
p rzy p a d ek  godny  n ap ię tn o w an ia
1 n ie  licu je  z p iastow aną  funkcją  
u rzęd n ik a  państw ow ego . S p raw ą  
tą  pow inny  się zająć o rgana  ściga­
nia, a  w yn ik i pow inny  być p rzed ­
s taw ione spo łeczeństw u  Jarocina . 
U w ażam y, że do czasu  p raw nego  
u sta len ia  s tan u  fak tycznego  n ie 
w olno robić z tego  sensacji an i też 
w yrokow ać.”

H enryk  Szym czak - k ierow n ik  
U rzędu R ejonow ego w  Jarocin ie

Jak o  k ie ro w n ik  U rzędu  R ejono­
w ego n ie chciałbym  się w  tej sp ra ­
w ie  w ypow iadać, pon iew aż  s tan o ­
w isko adm in istracji rządow ej re ­
p rez en tu je  w  ty m  p rz y p a d k u  w o­
jew oda  kalisk i, k tó ry  sk ie ro w ał ją  
do p ro k u ra tu ry  z p ro śbą  o w yjaś­
nienie . M ogę się n a to m iast w ypo­
w iedzieć ja k o  w iceprezes re jo n u  
Unii W ielkopolan.

sp raw ę w idzę w  dw óch  a sp e k ­
tach: p raw n y m  i m ora lnym . W yja­
śn ien ia  stro n y  p raw n e j pow inny  
dokonać o rgana, k tó re  są  do tego 
pow ołane, w  aspekcie  m ora lnym  
z kolei p rzypom ina  się zasada 
„czystych rą k » w  Sy tUacjach  
dw uznacznych  w ładze  n ie  pow in ­
n y  uczestn iczy ć

Osobiście n ie sądzę, aby  cała ta  
sp raw a  m iała zw iązek z nad ch o ­
dzącą kam pan ią  w yborczą do sa ­

m orządów  loka lnych . J e s t  n a  to 
chyba  za w cześnie.

Jan B artczak  - prezes Zarządu  
R ejonow ego PSL w  Jarocinie, 
w icep rzew odniczący  rady m iejs­
k iej

W ydaje m i się, że nabycie  w  u ży t­
kow an ie  w ieczyste  dzia łek  przy  
u licy  P o lnej p rzez  b u rm istrza  i je ­
go zastępcę je s t  ich osobistym  b łę­
dem . W ydaje się, że ta k  ja k  w szys­
cy  inn i obyw atele  tego m ias ta  m a ­
ją  p raw o  nabyć  działki, budow ać 
dom y. Sądzę jed n ak , że pow inni 
s tanow ić d la  m ieszkańców  w zór. 
Pow inn i je  nabyć  za gotów kę.

W iele posun ięć  zarządu  m iejsk ie­
go je s t  żywo k om en tow anych  
p rzez społeczność ja roc iń ską. Z te ­
go też  w zg lędu  te j sp raw y  n ie  p o j­
m u ję  ja k o  e lem en tu  k am p an ii w y­
borczej do sam orządu . U w ażam  za

W naw iązan iu  do zam ieszczone­
go w  p oprzedn im  n u m erze  p ak ie ­
tu  inform acji o sp rzedaży  i odda­
w an iu  w  u ży tkow an ie  w ieczyste 
dzia łek  w  re jon ie  u l. P o lnej w  J a ­
rocinie, p rzedstaw iam y  obecnie 
zes taw ien ie  dochodów , k tó re  uzy­
sk a ła  gm in a  w sk u tek  ich  zbycia 
w  p o ró w n an iu  z w pływ am i ze 
sp rzedaży  dzia łek  położonych 
p rzy  ul. Jarm arczn e j.

U staliliśm y, że 18 d z ia łek  budo­
w la n y ch  położonych przy u l. Jar­
m arcznej zostało sprzedan ych  
w  drodze trzech  przetargów  za  
łączn ą  k w otę  1 304 500 000 zł. 
W arto  odnotow ać, że w  I p rz e ta r­
gu , k tó ry  odbył się 03.11.1992 r., 
doszło do sprzedaży  10 dzia łek  - łą ­
cznie za 762 000 000 zł. W czasie n  
p rz e ta rg u  (15.12.1992 r.) w yłonieni 
zosta li n a s tęp n i nabyw cy . S p rze ­
dano  w ów czas 4 dzia łk i za kw otę  
234 000 000 zł. W reszcie w  HI p rze ­
ta rg u  (odbył się on  je sien ią  1993 r.) 
zby te  zosta ły  o s ta tn ie  cztery  dzia­
łk i za rek o rd o w ą  łączn ą  sum ę 308 
500 000 zł. J e d n a  z dzia łek  bliź­
n iaczych  zosta ła  sp rzed an a  za 125 
m in  zł!

W przypadku 49 d zia łek  położo­
nych na  osied lu  P olna  sprzedaż
i oddanie w  u ży tk ow an ie  w ieczy ­
s te  łączn ie  p rzyn iosły  gm in ie  do­
chód w  w ysok ośc i 710 375 000 zł. 
P rzypom nijm y , że w  drodze
I p rze ta rg u , k tó ry  odbył się
10.12.1991 r. sp rzedano  3 działki, 
a  w  d rodze II p rz e ta rg u  (11.05.1992 
r.) ty lk o  je d n ą  dzia łkę. Ze sp rzed a­
ży tych  4 dzia łek  u zyskano  razem  
licząc 156 100 000 zł. Później
- w  okresie  od 16.07.1992 r. do dn ia
15.10.1992 r. - w  tryb ie  b ezp rze ta r- 
gow ym  sprzedano  jeszcze trzy  
dzia łk i za 94 000 000 zł. N atom iast 
oddanie dalszych  42 dzia łek  
w  u żytk ow an ie  w ieczyste , które  
nastąp iło  w  listop ad zie  i grudniu
1992 r. przyniosło  łączn ie
384.275.000 zł. Z ty tu łu  o p ła t rocz-

n o rm a ln ą  dyskusję  o tym , co się 
s tało  w  m ieście i fak t, że było to 
p rzed  rok iem  , a dopiero  te ra z  
zostało nag łośn ione uw ażam  za 
n o rm alną  p ro ced u rę  funkcjono­
w an ia  sam orządności lokalnej.

C zesław  N ow ak - przew odniczą­
cy  OPZZ w  Jarocin ie
Jes te śm y  zdziw ieni p rzeb ieg iem  

sprzedaży  d z ia łek  w  system ie  w ie­
czystego uży tkow an ia . D opusz­
czenie do tego  fak tu , b ez  szerszego 
nag łośn ien ia  sp raw y  w  p ras ie  b u ­
dzi zdziw ienie. N ie k ażd y  przecież  
czyta tab lice  ogłoszeń w  urzędzie. 
Dziś tru d n o  je s t  jednoznaczn ie  po­
w iedzieć czy na ru szo n o  p raw o. 
Spog lądając  n a  rzecz od stro n y  
m ora lne j - n ie  pow inno  ta k  być. 
Jeże li dzia łk i m iały  być d la  b ied­
nych , to n iech  by  by ły  rzeczyw iś­
cie d la  b iednych . P rzed staw iłem  
sw oją opinię. O ceny całej te j sp ra ­
w y d o kona  ra d a  OPZZ w  p iątek .

oprać, (rpp)

n y ch  od 42 u ży tkow ników  w ieczy­
s ty ch  gm ina  w  ro k u  1993 m ogła 
spodziew ać się ogółem  kw oty  
10.023.700 zł.
In te rp re to w a n ie  p rzy toczonych  

d an y ch  m usi uw zględn iać  fak t, że 
d z ia łk i p rz y  u l. Ja rm arczn e j były 
w  p e łn i uzb ro jone  (w oda, k a n a li­
zacja, en erg ia  e le k try c zn a  i gaz 
z iem ny) a  dz ia łk i w  re jon ie  ul. 
P o lne j m a ją  doprow adzoną  je d y ­
n ie  w odę i energ ię  e lek tryczną . 
P raw dopodobn ie  w  ciągu  na jb liż ­
szych dw óch  la t  zostaną  one sk a ­
na lizow ane  i  zgazyfikow ane. Z ale­
ży to  je d n a k  od decyzji bud że to ­
w ych  R ady  M iejskiej o raz  od zaan ­
gażow ania  w łaścicieli działek .

(red.)

KUPON
N A J L E P S Z Y  S P O R T O W IE C  

P L E B IS C Y T
Głosuję na:
Imię:......................... ............................
Nazwisko:.......................................
Dyscyplina:...........................................

Imię:...... ................................................... :
Nazwisko:............................................. .
Adres:..................................... i..................

Zabawa 
dla szkoły
C hcąc pop raw ić  trag iczną  sy tu a ­

cję finansow ą szkoły, R ad a  R odzi­
ców Szkoły  P odstaw ow ej w  W ita- 
szycach o rgan izu je  w  m iejscow ym  
D om u Socjalnym  29 stycznia
o godz. 19.00 zabaw ę k a rn aw ało ­
w ą. C ena b ile tu  w raz  z k o n su m p ­
cją w ynosi 300 ty s. z ł od pary . 
B ile ty  m ożna n abyw ać w  s ek re ta ­
riacie  szkoły.
D ochód z im prezy  zostan ie  p rze ­

znaczony n a  zak u p  n iezbędnych  
m a te ria łó w  dydak tycznych .

(rlb)

Plebiscyt
Dziś po raz drugi publikujem y  

kupony plebiscytu na najlepszego  
sportowca oraz najlepszego trene­
ra Ziemi Jarocińskiej w  roku 1993.
Zasady są bardzo proste. O wyni­

kach plebiscytu zadecydują w yłącz­
nie Czytelnicy "G azety Jarocińs­
k iej” . Najlepszym sportow cem  (nie 
m a ograniczeń w ieku, dyscypliny 
itp.) zostanie okrzyknięty ten  z kan­
dydatów proponow anych przez 
swoich sym patyków, który  otrzym a 
nąj większą liczbę głosów.
Te same zasady będą stosowane 

w  celu w yłonienia najlepszego tre ­
nera  Ziemi Jarocińskiej.
Na Czytelników, którzy zechcą 

wziąć udział w plebiscycie ’’Gazety” 
czekają nagrody - niespodzianki. 
Term in nadsyłania kuponów , k tóre 

zamieścimy jeszcze w jednym  nu ­
m erze „Gazety Jarocińskiej” upły­
wa z dniem  2 lutego 1994 r. Należy je  
zostawiać lub nadsyłać pod adresem  
B iura Ogłoszeń lub pod adresem  
Redakcji.

Ogłoszenie wyników  plebiscytu 
nastąpi najpóźniej w  połowie lutego
- w czasie dorocznego B alu „Gazety 
Jarocińskiej” .

(red.)

KUPON
N A JL E P S Z Y  T R E N E R  

P L E B IS C Y T

Głosuję na:
Imię:................................................
Nazwisko:................... ...................
Dyscyplina:................... ;................

Imię:....................................................
Nazwisko:............................................
Adres:..................................................

Przedsiębiorstwo Komunalne Sp. z o. o. 
w Jarocinie, ul. Kasprzaka la

ogłasza
przetarg na p ro jekt techn iczny  

i w y k o n a w s tw o  zm iany technolog ii 
k o tło w n i osied low ej na ul. Kasprzaka 1a 

w  Jarocin ie  z k o tło w n i w ę g lo w e j na gazow ą. 
Informacje: PK sp. z o. o. 

na ul. Kasprzka la  (dz. tech. lub ZEC). 
Term in składania ofert do 28.01.1994 r.

Działkowe remanenty
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Co, gdzie, kiedy w czasie ferii
Zbliżają się ferie. Tylko nieliczni 

spędzą je  na zimowiskach, obozach. 
Zdecydowana większość pozostanie 
w  domu. To właśnie z myślą o nich 
ośrodki kultury , biblioteki, szkoły 
przygotowały im prezy, zabawy, któ­
re pozwolą zabić nudę i odpocząć od 
szkoły. Instytucje te proponują chy­
ba tylko tyle, na ile je  stać. G łównym 
ograniczeniem  je st oczywiście brak 
środków finansowych.

Jarocin

Jarociński Ośrodek K ultury  pro­
ponuje od poniedziałku do soboty 
w godzinach od 10.00 do 18.00 malo­
wanie, śpiewanie, oglądanie filmów 
video, gry planszowe, logiczne.

Już w czasie ferii powinni się przy­
gotowywać chętni do wzięcia udzia­
łu w III Przeglądzie Piosenki Mło­
dzieżowej organizowanym  przez 
JOK. Przegląd odbędzie się 25, 26 i 27 
lutego. Wszyscy chętni, w w ieku 15
- 30 lat, którzy zdecydują się za­
śpiewać dwie piosenki w dowolnym 
języku mogą już  teraz zgłaszać się do 
JOK -u (pokój n r 1). Uczestnikami 
przeglądu mogą być soliści, g rupy 
w okalne (do kw arte tu  włącznie), 
oraz g rupy wokalno - instrum ental­
ne. W ykonawcom towarzyszyć bę­
dzie sekcja muzyczna.

Także Biblioteka Publiczna Mias­
ta  i Gminy Jarocin przygotowała 
serię im prez dla dzieci.
* Oddział Dziecięcy Filia Bibliote­

ki Publicznej MiG Dzieci organi­
zuje spotkania dla najmłodszych 
pod tytułem  „Codziennie jedna 
bajka” . Organizowane będą tak ­
że gry i zabawy literackie.

* Filia Biblioteki Publicznej MiG 
w  Cielczy wzorem  la t ubiegłych 
planuje przeprow adzenie akcji 
,,Ferie’ 94” , w  ram ach k tórej zor­
ganizowany zostanie m. in. prze­
gląd bajek, g ier telewizyjnych, 
a  także „Koło fortuny” dla dzieci 
z klas zerowych.

* Na „Spotkanie z bajką” zaprasza 
filia biblioteczna w  W itaszycach

* Biblioteka w  Mieszkowie zapro­
ponuje m. in. poezję dziecięcą na 
podstawie książki „Tęczowy ka ­
lendarz” , „zgaduj - zgadulę”, w y­
cieczkę do jarocińskiego m u­
zeum  i zabawy na śniegu (o ile 
tylko dopisze pogoda).

„My się zimy nie boim y”. Pod 
takim  hasłem  5 lutego o godzinie
11.00 na boisku treningow ym  MO- 
SiR-u rozpocznie się festyn sporto­
wy. 10 lutego o godzinie 10.00 na 
pływalni rozpoczną się zawody pły­
w ackie dla dzieci i młodzieży w  wie­
k u  od 7 do 19 la t na dystansach od 25 
do 100 m etrów. Przy mroźnej pogo­
dzie czynne będzie lodowisko na 
basenie odkrytym  w godzinach od
10.00 do 20.00. N atom iast basen k ry ­
ty  czynny będzie w edług zmienione­
go harm onogram u, w którym  zwię­
kszy się liczba tzw. godzin ogólnodo­
stępnych. Przy  opadach śniegu o r­
ganizatorzy przew idują kuligi i za­
bawy dla najmłodszych.

Szkoły, od których w czasie ferii 
się odpoczywa zapraszają jednak 
swoich „uczniaków” nie do nauki, 
a tym  razem  do zabawy.

Siódmo - i ósmoklasiści z „jedyn­
ki” będą mogli potańczyć, bo ferie to 
przecież jeszcze karnaw ał. Po tane­
cznych szaleństwach będzie można 
pograć w piłkę nożną, koszykówkę, 
tenisa stołowego. Odbędzie się rów­
nież rywalizacja siatkarzy biorących 
udział w  ...Turnieju Noworocznym.

W Szkole Podstawowej n r 2 udos­
tępniona zostanie sala gim nastycz­
na, na której będą się odbywały 
im prezy sportowe.

Praw ie każda klasa Szkoły Pod­
stawowej n r 4 będzie m iała swój 
balik karnaw ałow y. Dla najm łod­
szych dzieci w yświetlane będą bajki. 
P rzeprowadzony zostanie konkurs 
plastyczny. H arcerze 4 Jarocińskiej 
Drużyny H arcerskiej organizują dla 
uczniów z tej szkoły zimowisko 
w  Głuchołazach.

36 uczniów i zarazem  sportowców 
z „piątk i” wyjedzie w raz ze swoimi 
nauczycielam i wychowania fizycz-

Bale karnawałowe
Jak co roku w  okresie karnawa­

łowym  odbywają się liczne impre­
zy.

W spaniała karnaw ałow a zabawa 
szykuje się w  W arszawiance. Będzie 
tam  grał zespół SEZAM. Im preza 
odbędzie się dnia 5 lutego 1994 r. od 
godziny 19.00 do 6.00. Jej koszt w y­
nosi 350 tys. zł od pary, w tym  200 
tys. konsum pcja. W planie przew i­
dziane są liczne niespodzianki.

Także w  sali Cechu Rzemiosł Róż­
nych organizowany je s t bal. Wstęp 
wynosi 300 tys. zł od pary, odbędzie 
on się dnia 22 stycznia. G rać będzie 
zespół Va-Bank.

W WB je s t organizowany bal k a r­
nawałowy, lecz wszystkie bilety zo­
stały sprzedane.

Wielki bal karnaw ałow y odbędzie 
się 12 lutego 1994 roku w sali Tech­
nikum  Drzewnego w  Jarocinie. Za­
bawa potrw a od 20.00 do 6.00, a może 
dłużej. Wystąpi człowiek - orkiestra

i zespół Trio Luz. Sprzedaż zapro­
szeń w  cenie 650 tys. zł od pary do 
nabycia w  siedzibie firmy ”AGRO- 
JAR”.

Także dwie szkoły podstawowe 
organizują d la wszystkich chętnych 
bale karnaw ałow e. Pierw szy z nich, 
którego organizatorem  je s t K om itet 
Rodzicielski przy Szkole Podstaw o­
wej n r 1, odbędzie się dnia 5 lutego 
w  sali Technikum  Drzewnego. Cena 
biletu  w stępu (od pary) wynosi 300 
tys. Dochód z balu będzie przezna­
czony na potrzeby szkoły. Drugi bal 
je st organizowany przez Szkołę 
Podstaw ową n r 5 w dniu 22 stycznia 
w  sali ZSZ n r 1 w Jarocinie, początek
o godzinie 19.30. Organizatorzy za­
pewniają wiele a trakcji i dobrą m u­
zykę. Wstęp kosztuje 250 tys. od 
pary. W cenach biletu  tych bali wli­
czona je s t także konsum pcja .

Jarosław Urban 
Jacek Św ierkow ski

nego na  obóz sportowo - wypoczyn­
kowy do Gorzowa Wlkp. Młodsze 
klasy organizują baliki karnaw ało­
we i zabawy sportowe. Dla klas 1 -
3 na basenie odbędą się zawody pły­
wackie. Sam orząd Uczniowski prze­
widuje dla czwarto- i piątoklasistów 
turniej na sali gimnastycznej. Zależ­
nie od pogody będą organizowane 
kuligi, zabawy na  śniegu.

Dyrekcja Szkoły Podstawowej 
Specjalnej, Towarzystwo Przyjaciół 
Dzieci oraz Miejsko - G m inny Oś­
rodek Pomocy Społecznej organizu­
je  od 31 stycznia do 5 lutego pół­
kolonie d la dzieci najbardziej po­
trzebujących pomocy ze wszystkich 
jarocińskich szkół.

4 lutego Towarzystwo Przyjaciół 
Dzieci organizuje nieodpłatną w y­
cieczkę autokarow ą do Poznania dla 
jarocińskich dzieci. Ilość miejsc jest 
ograniczona. Wyjazd nastąpi o godz.
8.00, a  powrót przewidywany jest 
około godz. 14.00. Chętni do wzięcia 
udziału w  wycieczce powinni zapi­
sać się w Szkole Podstawowej Spec­
jalnej (ul. T. Kościuszki 10).

Również w Liceum  Ogólnokształ­
cącym w godzinach przedpołudnio­
wych będzie udostępniona sala gim ­
nastyczna oraz siłownia.

Żerków

Tradycyjnie żerkowski MGOK or­
ganizuje w okresie ferii zimowych 
akcję „Zim a” . Program  tegorocznej 
„Zimy” został przygotowany na ty ­

le, na ile pozwalają możliwości fi­
nansowe. Jednak  dzieci i młodzież 
z te renu  gm iny Żerków powinny 
znaleźć coś dla siebie. Oprócz gier 
świetlicowych, seansów bajek i fil­
mów video odbędą się także m ist­
rzostwa m iasta i gm iny w tenisie 
stołowym i w arcabach. Zawody, 
które będą rozgrywane w miejsco­
wym  Dom u Strażaka, w dwóch ka­
tegoriach:
kategoria szkół podstawowych: 
klasy O - IV - 1 lutego o godz. 15.00 
klasy V - VI - 4 lutego o godz. 15.00 
klasy VÜ - VHI - 8 lutego o godz.
15.00
kategoria szkół ponadpodstawo­
wych:
klasy I - II - 5 lutego o godz. 15.00 
klasy Ul - IV - 5 lutego o godz. 15.00

Do rozgrywek przystąpić mogą 
wszystkie dzieci i młodzież zamiesz­
kująca na  terenie m iasta i gm iny 
Żerków. Pierw szych trzech najlep­
szych tenisistów  i w arcabistów  z k a­
żdej kategorii zostanie nagrodzo­
nych.

P rzy  współpracy z żerkow ską bib­
lioteką w  jej filiach będą odbywać się 
poranki bajkowe i seanse filmowe: 
w  Dobieszczyźnie (2 i 9 lutego o godz.
11.00), w Chrzanie (3 i 10 lutego
o godz. 11.00). Projekcja bajek i fil­
m ów odbędzie sią także 8 lutego
o godz. 11.00 w  sali wiejskiej w Bieź- 
dziadowie.

Nieodpłatnie będą mogły bawić 
się na dyskotece w sali MGOK - u  11 
lutego od godziny 16.00 dzieci. Dys­
koteka dla młodzieży będzie trw ała 
od godz. 19.00 do północy.

Przew idyw any je s t również kulig, 
oczywiście jeśli spadnie śnieg. | 

(kk, jś, ju)|

Ośrodek Transportu Leśnego
ul. Zaciszna 2, 63 - 200 Jarocin

o g ł a s z a

przetarg nieograniczony na sprzedaż 
n / w  sprzętu transportowego:

Ciągnik rolniczy m-ki ’’Ursus” typ C-385, 
rok prod. 1979, nr rej. KLC 471C, 
nr ewid. 6307, cena wywoławcza 70 min.

P rz e ta rg  o dbędzie  się  w  d n iu  4 lutego 1994 r. o godz. 9.00
w  siedzib ie  O T L  Ja ro c in , u l. Z aciszna  2.

P rz e ta rg  zo s tan ie  p rz e p ro w a d z o n y  zgodnie  z R o z p o rzą ­
d zen iem  R a d y  M in is tró w  N r 443 z d n ia  5 p a ź d z ie rn ik a  1993 r. 
(Dz. U . N r 97).

W ystaw iony  do  p rz e ta rg u  sp rz ę t o g lądać  m o żn a  n a  te r e ­
n ie  z a k ła d u  w  d n iu  3 lu teg o  1994 r. w  godz. od 8.00 do 14.00.

S p rz ę t zo s tan ie  sp rz e d a n y  zgodnie  ze s ta n e m  fak ty czn y m  
bez  u z u p e łn ie n ia  b rak ó w .

B io rący  u d z ia ł w  p rz e ta rg u  zo bow iązan i są  w p łac ić  w  k a ­
sie O TL w ad iu m  w  w ysokości 10% cen y  w yw oław czej, 
na jp ó źn ie j do godz. 8.00 w  d n iu  p rz e ta rg u .

W adium  p rz e p a d a  n a  rzecz  sp rzed a w cy  je ż e li żad en  
z u czes tn ik ó w  licy tac ji n ie  zao fe ru je  cen y  nab y c ia  rów nej co 
n a jm n ie j cen ie  w yw oław czej.

Z a strzeg am y  sobie p raw o  u n ie w a ż n ie n ia  p rz e ta rg u  bez 
p o d an ia  p rzy czy n . (rid/94)
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Cyganie

Za murem milczenia
O Cyganach w iem y bardzo mało. Zgadzamy się 

lub n ie z utartą opinią, że k łam ią i kradną. B aw im y  
się przy m uzyce Gipsy Kings. W iemy jeszcze z pio­
senki, że ’’dziś praw dziw ych Cyganów już nie m a”.

Praw dopodobnie ludność cy­
gańska  przybyła do E uropy z Indii. 
W Polsce pojawili się w  XV w ieku. 
Cyganie m ieszkający w  Polsce 
dzielą się na  cztery  zasadnicze 
szczepy różniące się m iędzy sobą 
dia lek tem  językow ym , trybem  ży­
cia i obyczajam i. N ajdaw niej przy­
by ła  n a  nasze ziemie polska Roma. 
W drugiej połowie X IX  w ieku  poja­
wili się: Cyganie w yżynni, K ełdera- 
sze i Lowarzy. N ikt n ie w ie ilu  tak  
napraw dę m ieszka ich w  naszym  
kra ju . Mówi się o czterdziestu  ty ­
siącach. W Jarocin ie  żyje kilkudzie­
sięciu.

Cyganie przez szereg  w ieków 
prow adzili koczowniczy try b  życia. 
S ta rsi m ieszkańcy Jarocina  pam ię­
ta ją  jeszcze czasy, k iedy w czesną 
w iosną do lasku  przy  ulicy W roc­
ław skiej, co roku, przyjeżdżał cy­
gański tabor. Były wozy i konie, jak  
w piosence. Dziś sto ją potężne, oka­
załe wille, a  konie zastąpiły  lu k ­
susow e sam ochody. Bogactwo oto­
czone je s t płotem , reszta  m urem  
milczenia. Ludzie n ie w iedzą skąd  
Cyganie m ają  pieniądze, n ie znają 
ich zwyczajów, codziennego życia. 
Tajem nice rodzą p lotki, m ity  i le ­
gendy. C yganie n ie s ta ra ją  się ich 
rozwiać. N adal

strzegą swojej prywatności,

choć wielu nie może pogodzić się 
z u ta rtą  opinią o nich.

Stefan Kc łowski na początku 
zgodził się op> wiedzieć o swoim oj­
cu, o którym  :nówiono, że był kró ­
lem Cyganów. Potem  jednak  odstą­
pił od swej dt vzji. Bogdan Doliński 
twierdzi, że pewnie przemyślał 
wszystko i s. i wystraszył. Bogdan 
je st też Cyganem, ale nie boi się 
mówić. Boli (o, że ludzie tak  źle 
myślą o nich chciałby to zmienić. 
Z góry jedna? nakłada, że jest to już 
niemożliwe.

Bogdan od iziesięciu lat m ieszka 
w Niemczec ■. Ma trzypokojowe 
mieszkanie v bloku. Jak  większość 
jego sąsiadó\ chodzi norm alnie do 
pracy. Pracu i w  swoim zawodzie 
jako elektry] Wcześniej pracował 
w Jarocinie, najpierw  w  Fabryce 
Mebli, po ten  v  drukarni. Do Polski 
przyjeżdża b ••dzo często. Mówi, że 
je st Cyganen ale przede wszystkim  
Polakiem. In1. resuje się bardzo poli­
tyką. Twierd i, że w brew  ogólnym 
poglądom, C ganię bacznie obser­
w ują to, co dz sje się w  naszym  kraju
i m artw ią się „ak samo jak  wszyscy 
Polacy. Nie u 'powiadają się jednak 
publicznie, b- są mniejszością więc
i tak  n ik t n it będzie się liczył z ich 
zdaniem. Bogdana bardzo denerw u­
je, gdy w po) kich urzędach patrzą 
na niego pod* jrzliw ie i trak tu ją  jak  
kogoś gorsze/ o. w  Niemczech nigdy 
się z tym  n spotkał. Nie może 
pogodzić się ‘eż z napisem  na jed ­
nym  z jaroci? ’cich murów: CYGAN

= PIES. W Ratuszu powiedziano 
m u, że jeśli napis je s t na  m urze 
pryw atnym , nic n ie można na to 
poradzić. Teraz ktoś przekreślił 
znak równości. Bogdana to jednak 
nie przekonuje.

W Jarocinie wybudow ał w spania­
ły dom. To własność dzieci. On mie­
szka w  m ałym  budynku gospodar­
czym, k tó ry  przystosował do w arun­
ków m ieszkalnych. Tak je st w  wielu 
rodzinach cygańskich. Rodzice za­
pewniają swoim dzieciom wygodne 
życie.

Skąd m ają pieniądze?

„Archiwalne źródła świadczą tyl­
ko o długiej tradycji pasożytnictwa, 
k tóre  bynamniej nie wygasło do dziś 
bez śladu, choć szczególnie jaskraw e 
przejawy złodziejskiej profesji w y­
stępują tylko w  niektórych cygańs­
kich urupow aniach i nie powinny 
rzucać cienia na inne klany i szczepy 
Cyganów w  Polsce” - pisze Jerzy  
Ficowski.(*) Cyganie zajmowali się 
dawniej wyrobem m iedzianych ga­
rnków , pobielaniem  naczyń m ie­
dzianych, kowalstwem , m uzykanct- 
wem. Handlowali końmi. Cyganki 
wróżyły. W szystkie te  profesje z wy­
ją tk iem  ostatniej należą już do prze­
szłości. Dziś wielu polskich Cyga­
nów korzysta z pomocy rodzin prze­
byw ających za granicą. Większość, 
podobnie jak  Bogdan, wyjeżdża na 
Zachód i tam  pracuje. Niektórzy 
otrzym ują bardzo wysokie odszko­
dowania od Niemców (Cyganie byli 
podobnie jak  naród żydowski prze­
śladowani przez hitlerowców). Mło­
dsi handlują, już nie końmi, ale sa­
mochodami, antykam i, w alutą i dy­
wanami.

- Oczywiście, że zda rza ją  się u  nas 
”czarne owce”. N iektórzy kradną, 
ale to jest mniejszość. Ja  ciężko m u ­
siałem  zarobić na  dom i samochód. 
Dziś ty lu  ludzi m a  to w szystko  i n ikt 
nie mówi, że kradną, tylko robią  
interesy. Wielu Cyganów kradło kie­
dyś z biedy. O pinia ciągnie się za  
nam i do dziś. N igdy jednak  Cygan  
nikogo nie zabił, nie zgwałcił i nie 
zrobił w ielkiej k rzy w d y  - mówi Bog­
dan.

„Jaw ny rozbój, bandytyzm , to zja­
wisko wśród Cyganów niezm iernie 
rzadkie, zdarzające się wyjątkowo, 
stosunkowo rzadziej niż w  społecz­
ności niecygańskiej.” - stw ierdza J. 
Ficowski. (*)

M ożna odnieść wrażenie, że Cyga­
nie ostentacyjnie obnoszą się ze swo­
ją  zamożnością. Może chcą tym  po­
kazać, że nie są gorsi od innych? 
Bogdan twierdzi, że w luksusowych 
przedm iotach lokują swoje oszczęd­
ności. Jedni mają pieniądze w po­
ńczochach, inni w  banku. Oni b udu­
ją  domy, kupują  samochody, złoto.
I co tu ukryw ać, kochają to wszyst­
ko. Bogdan twierdzi, że bogaci Cyga­
nie zbierają pieniądze i przekazują

je  na  cele charytatyw ne. Wspomaga­
ją  m.in. dom y pomocy społecznej
i domy dziecka. Ale o tym  się już  nie 
mówi.

Bogactwo kłuje w  oczy. Zazdroś­
cimy zam ożnym Cyganom. Tych, 
którzy ’’klepią biedę” nie widzimy, 
albo nie chcem y widzieć.

- K iedyś poszedłem  do opieki spo­
łecznej, by zajęli się starszą  Cygan­
ką. P ani zd ziw iona  pow iedzia ła  mi: 
”ja k  to w y  jesteście tacy bogaci i pro­
sicie o pomoc?” - opowiada Bogdan.

Tłumaczy, że Cyganie pomagają 
sobie. Nie pozwolą drugiem u 
um rzeć z głodu. Ale są przecież oby­
watelam i naszego k ra ju  i m ają p ra­
wo liczyć też na jego pomoc. Poza 
tym  cygańska więź coraz bardziej 
słabnie. Minęły czasy gdy Cygan za 
swego kam rata  dałby się powiesić. 
Pojawiła się zazdrość. Bywa nawet, 
że Cygan dorobi się na krzywdzie 
drugiego, co jeszcze kilka lat tem u 
było nie do pomyślenia.

Cywilizacja podniosła cygański 
s tandard  życia, ale zniszczyła to, co 
było dla nich najważniejsze i poma­
gało przetrw ać tak długo obyczajom
i tradycji. Większość zwyczajów za­
niknęło. Pozostał jednak

„cygański król”.

Przez cały czas Cyganie m ieli w ła­
sną hierarchię i starszyznę. Tak zo­
stało do dziś. Co praw da ’’k ró l cy­
gański” nie m a już  tak  wielkiego 
znaczenia, jak  bywało dawniej, ale 
nadal je s t bardzo poważany i w ięk­
szość Cyganów liczy się z jego zda­
niem. W ładza ’’kró lew ska” je st dzie­
dziczna. ’’K ról” musi jednak cieszyć 
się zaufaniem  i być zaakceptow any 
przez ludność cygańską, a szczegól­
nie przez starszyznę. Zm arły przed 
trzem a laty  Stefan Kozłowski nie

był, ja k  głosiła jarocińska plotka, 
’’kró lem ”. Przez wiele la t był jednak 
jego ’’praw ą ręk ą” . Nic nie mogło się 
odbyć bez jego opinii i zatw ierdze­
nia. Kozłowski, ja k  tw ierdzi Bog­
dan, był już od osiem nastego roku 
życia szanowany i z jego zdaniem 
liczyła się starszyzna.

- U nas trzeba sobie bardzo za ­
służyć na  to, by być ’’k im ś”. Nie dają  
tego pieniądze. Trzeba po prostu być 
dobrym  i m ą drym  człowiekiem. K o­
złowski taki był. S zanow ali go lu­
dzie i  on sam  siebie szanow ał. Przez 
cały czas pilnow ał się, by nie popeł­
n ić błędu - mówi Bogdan.

Opinię tą  potw ierdzają też miesz­
kańcy Jarocina, którzy pam iętają 
Kozłowskiego.

Obecny ’’k ró l” m ieszka w S tarym  
Dworze Mazowieckim. W raz ze star­
szyzną rozstrzyga spory i zatargi 
powstałe między Cyganami. Jeśli 
stwierdzi, że ktoś popełnił przestęp­
stwo - nakłada karę. W inny je st na 
jakiś czas odrzucany przez środowi­
sko cygańskie. Nikt m u nie poda 
ręki, nie będzie z nim  rozmawiał. 
Czas kary  je st uzależniony od rodza­
ju  przestępstw a. Cyganie boją się 
tego bardziej niż więzienia. Bywa 
więc tak, że policja zawiadamia 
’’k ró la” o popełnionych przez Cyga­
nów przestępstawach.

Znaczenie ’’króla” coraz bardziej 
maleje. Choćby spraw a cygańskich 
rozwodów. Jeszcze kilkanaście la t 
tem u była potrzebna na to zgoda 
’’kró la” . Cygan m usiał wytłumaczyć 
dlaczego chce się rozstać z żoną. Dziś 
n ik t już  nie prosi o zgodę ’’k ró la”. 
A o rozwód w ystępują tak  Cyganie 
ja k  i Cyganki.

Pozycja kobiety  
też się  zm ieniła.

Cyganka, jako  z natu ry  swej istota 
nieczysta, gorsza niż mężczyzna, 
m usiała się pogodzić ze swoją pod­
rzędną i upośledzoną rolą w  rodzi­
nie. Dopiero w  podeszłym w ieku 
mogła doczekać się szacunku i rów­
noupraw nienia należnego m atronie. 
Wcześniej była potrzebna do prac 
domowych i rodzenia dzieci. Dziś 
kobieta ma taką  sam ą pozycję jak 
mężczyzna. Bogdan twierdzi, że n ie­
kiedy jej głos liczy się bardziej. Wię­
kszość decyzji podejm owanych je st 
jednak  w  małżeństw ie wspólnie. 
Zm ienił się też obyczaj zaślubin. Nie 
liczy się, jak  dawniej, opinia rodzi­
ców. Kiedyś Cyganom wystarczył 
ślub cygański, czyli wesele. Dziś 
większość Cyganów zawiera ślub 
cywilny i kościelny. Nie m a też już 
wielkich i hucznych wesel, k tóre 
czasam i trw ały kilka dni.

- To było robione na  pokaz. Często 
kogoś nie było stać n a  taką  imprezę. 
W ystaw ił się, a  potem  biedował. N a

szczęście dziś  tego ju ż  się n ie p rak­
tykuje. Jeśli ktoś m a  więcej pienię­
dzy, to kupuje młodej parze  drogi 
prezent - opowiada Bogdan.

Twierdzi także, że coraz więcej 
je st m ałżeństw  mieszanych, z niecy- 
ganami.

- Św ia t idzie do przodu, a  C yganie  
ży ją  nowocześniej. Tego ju ż  n ik t nie 
za trzy m a  - mówi z żalem i nostalgią. 
Słowa piosenki okazały się praw ­
dziwe.

B eata  F rąckow iak

(*) Cytaty pochodzą z książki Jerze­
go Ficowskiego ’’Cyganie na pols­
kich drogach”

„  J ń D Ą  H O Ż Y  K O L O R O H E ■
u
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Muszę chodzić po ziemi...
Rozmowa z Eugeniuszem  Czarnym, kustoszem  Mu­
zeum  Regionalnego w  Jarocinie

Komunalne instytucje 
kultury

Rada M iejska w  Jarocinie 30 
grudnia 1993 r. nadała statuty Ja­
rocińskiem u Ośrodkowi Kultury, 
Bibliotece Publicznej Miasta
i Gminy oraz Muzeum Regional­
nemu. Instytucje te po w pisaniu do 
rejestru uzyskają osobowość pra­
w ną i będą gospodarowały samo­
dzielnie przydzielonym lub naby­
tym  mieniem . Będą także prowa­
dziły sam odzielną gospodarkę 
w  ram ach posiadanych środków, 
kierując się zasadam i efektyw no­
ści ich wykorzystania.

W edług ustaw y z dnia 25 paździer­
nika 1991 r. o organizowaniu i p ro­
wadzeniu działalności kulturalnej 
gm ina może tworzyć kom unalne in­
stytucje kultury , dla których prow a­
dzenie takiej działalności je st pod­
stawowym  celem statutow ym . Gmi­
na występując w  roli organizatora 
określa wysokość rocznej dotacji na 
działalność instytucji kultury.

Każdy ze statutów  nadanych jaro ­
cińskim kom unalnym  instytucjom  
ku ltu ry  zawiera regulacje określają­
ce nazwę, teren  działania i siedzibę,

zakres działalności, organy zarzą­
dzające i doradcze oraz sposób ich 
powoływania, sposób uzyskiwania 
środków  finansowych, zasady doko­
nyw ania zmian statutow ych oraz 
postanow ienia dotyczące prow adze­
nia działalności innej, niż kulturalna 
(jeżeli instytucja zam ierza działal­
ność taką prowadzić).

W przypadku wszystkich trzech 
instytucji, ich dyrektor powoływany
i odwoływany ma być przez Zarząd 
Miejski, po uzyskaniu opinii w łaś­
ciwej komisji Rady. Ustawa p rzew i­
duje, że powołanie dyrektora insty­
tucji ku ltu ry  może nastąpić w dro­
dze konkursu  przeprowadzonego 
przez organizatora.

W yjaśnienia w ymaga, czy działal­
ność ku ltu ralną  polegającą na tw o­
rzeniu, upow szechnianiu i ochronie 
kultu ry  mogą także prowadzić oso­
by fizyczne oraz osoby praw ne i jed ­
nostki organizacyjne nie związane 
z gm inam i lub organam i adm inist­
racji państwowej. W arunki organi­
zowania przez nie im prez artystycz­
nych lub rozrywkowych określa po­
wołana na w stępie ustawa. (ibu.)

Biblioteka Publiczna 
Miasta i Gminy Jarocin

W świetle nowego sta tu tu  biblio­
teka m a praw o do zwiększania bu ­
dżetu poprzez różne formy działal­
ności. Dotąd wypracowane pienią­
dze wpływały do kasy gm iny i p rak ­
tycznie biblioteka nie mogła z nich 
korzystać. W jarocińskiej bibliotece 
myśli się o działalności wydawniczej 
(wydawanie wspólnie z M uzeum Re­
gionalnym  ’’Zapisków Jarocińs­
kich” i innych m ateriałów  regional­
nych) oraz o w ynajm ow aniu swoich 
lokali. P lanuje  się również organizo­
wanie kierm aszy i dochodowych im ­
prez , by móc zarobione pieniądze 
przeznaczyć na  zakup nowości. 
D yrektor W iesław Sieciński uważa, 
że pozyskiwanie dodatkow ych środ­
ków  nie przesłoni realizacji celów

statutow ych. Czuje się odpowiedzia­
lny przed Zarządem  M iejskim za 
funkcjonowanie biblioteki, tj. za w y­
dawanie przekazanych m u środków 
finansowych i za realizację podsta­
wowych celów tej placówki. W.Sie- 
ciński zdaje sobie spraw ę z ogromu 
nowych zadań. Powiedział również, 
że liczy na dużą aktyw ność i pomoc 
swoich pracowników.

S ta tu t przew iduje utw orzenie or­
ganu opiniotwórczo-doradczego - Ra­
dy Biblioteki, liczącego od trzech do 
siedm iu osób. Ważne je s t to, że 
w  skład R ady obok dyrektora Biblio­
teki Publicznej M iasta i Gminy wej­
dzie m.in. dyrektor M uzeum Regio­
nalnego i dyrektor Jarocińskiego 
O środka K ultury - co umożliwi sze­
roką w spółpracę i w ym ianę doświa­
dczeń. Do zadań Rady należeć bę­
dzie opiniowanie p lanu  m erytorycz­
nego i finansowego biblioteki.

Na podkreślenie zasługuje fakt 
podjęcia przez Zarząd decyzji o re ­
gulam inach tymczasowych. Przez 
najbliższe pół roku regulam in Rady 
Biblioteki i regulam in organizacyj­
ny biblioteki będzie podlegał zmia­
nom. Ten czas m a służyć w ypraco­
w aniu optym alnego modelu.

W. Sieciński powiedział: ’’Zdaje­
my sobie sprawę z tego, że musim y 
szukać nowych atrakcyjnych form  
pracy, by ludzie chcieli do nas 
przychodzić”. Za najpilniejsze zada­
nia w tym  roku uznał zwiększanie 
zakupów  książek i czasopism oraz 
zorganizowanie czytelni czasopism 
dla dorosłych w  centrum  miasta. 
D yrektor przewiduje też pomoc bib­
lioteki przy realizacji program ów  
oświatowych (współpraca ze szkoła­
mi przy tworzeniu zespołów kształ­
cenia uczniów zdolnych).

opr. Grażyna C ychnerska!

Muzeum Regionalne jako insty­
tucja kulturalna otrzymało swój 
statut. Czy zyskało przez to w ięk ­
szą samodzielność?

Jes t to ju ż  kolejny statu t, k tóry 
nadano muzeum. Pierw szy uchwal- 
no w 1963 r. Wtedy był on zatw ier­
dzany przez m inistra ku ltu ry  i sztu­
ki. Obecny, k tóry  m uzeum  otrzym a­
ło z końcem  grudnia, je st konsek­
w encją w prow adzenia w  życie usta ­
wy o organizowaniu działalności kul­
turalnej.

Wracając do pytania: m uzeum  bę­
dzie na pewno bardziej samodzielne, 
gdyż je st ono teraz kom unalną in ­
stytucją kultury . Z tego wynikają 
upraw nienia związane z działalnoś­
cią budżetową, zwiększa się oczywi­
ście także odpowiedzialność.

W jak i sposób muzeum ma za­
m iar realizować cele wyznaczone 
w statucie? Czy będzie to robione 
tak, ja k  do tej pory, czy coś ulegnie  
zm ianie? Wiąże się to oczywiście  
z planem działalności na rok 1994. 
Czy plan jest już gotów?

Plan oczywiście m usi być już goto­
wy. Z tym  tylko, że z początkiem 
roku  je st on zawsze trochę w arian­
towy. A leja  m uszę chodzić po ziemi. 
W momencie, kiedy będę wiedział 
jakim i środkam i dysponuję, wów­
czas mogę przewidzieć, czy wszyst­
ko, co p lanuję uda mi się zrealizo­
wać. Na przykład: jeżeli w  planie są 
badania wykopaliskowe na  grodzis­
ku , to są one uw arunkow ane otrzy­
m aniem  środków. Dodam, że będą 
to środki pozabudżetowe. K onkret­
nie: już  w  lutym  otworzym y w y­
staw ę prezentującą w yniki ubiegło­
rocznych wykopalisk. Będzie w ysta­
wa poświęcona jarocińskim  plasty­
kom , którzy działali tu ta j przed woj­
ną. Na wrzesień, w  55 rocznicę w y­
buchu  II wojny światowej planow a­
na je st ekspozycja poświęcona oku­
pacji na  Ziemi Jarocińskiej. Liczę 
również na  pokonkursow ą wystawę 
fotograficzną... Wierzę, że uda się 
popchnąć spraw y publikacji lokal­
nych - w d rukarn i je s t w  tej chwili 21 
num er Zapisków Jarocińskich
i uważam, że nie je st to ostatni w  tym  
roku.

W Jarocińskim  Ośrodku K ultury  
nie p rzew iduje się żadnych radykal­
nych zmian. Bogusła7mw Haren- 
darczyk cieszy się przede wszyst­
kim  z tego, że będzie m iał wreszcie 
u  siebie księgowość. Nie będzie m u­
siał biegać z każdym  papierkiem
i pokw itow aniem  do urzędu, jak  to 
bywało do tej pory. Poza tym  dyrek­
to r może bez uzgodnień z Zarządem  
podpisywać długoterm inow e um o­
wy z nowym i partneram i. Szczegól­
nie istotne je s t to przy organizacji 
Festiw alu M uzyki Rockowej. Ważne 
je s t również, że nie m usi uzgadniać 
planu budżetowego z radą i zarzą­
dem. Bogusław H arendarczyk widzi 
więc możliwość elastycznego podej 
ścia do budżetu. D yrektor zdaje so­
bie sprawę, że s ta tu t um acnia jego 
pozycję, ale też nakłada w iększą od­
powiedzialność.

Czy działalność muzeum w  roku  
ubiegłym  satysfakcjonuje pana?

Jestem  zadowolony z tego, co 
w zeszłym roku  zrobiliśmy. Nato­
m iast ocena je s t spraw ą ludzi, któ­
rzy do m uzeum  przychodzą.

Muzeum często jest utożsamiane 
z panem. Czy istn ieje Rada Muzea­
lna, o której jest m owa w  statucie?

Takiej rady w  ostatnim  czasie nie 
m iałem  - nom inalnie nie miałem. 
Ale faktycznie w  zakresie ważniej­
szych spraw  i dalekich planów, n i­
gdy nie podejm owałem  decyzji jako 
Czarny. Zwykle odwoływałem się 
do ludzi, którzy pracują w muzeach. 
K rąg przyjaciół naszej placówki jest 
napraw dę duży. Zawsze mogę liczyć
i korzystam  z pomocy przyjaciół m u­
zealników z Łodzi, Poznania, Kali­
sza, Gniezna... Teraz będę miał Radę 
M uzealną usankcjonow aną statu ­
tem.

Czy poza pieniędzm i z budżetu  
gm iny i  opłat od zwiedzających  
muzeum, przewiduje pan inne źró­
dła dochodu?

Działania, k tó re  podejm ujem y nie 
zawsze w arto przeliczać na złotó­
wki. 90% obiektów, k tóre tu  zgro­
madzono to dary. Pieniądze muszą 
być na to, co trzeba zapłacić. Do 
niedawna prowadziliśm y Biuro 
Ogłoszeń Ziemi Kaliskiej. W tej 
chwili jesteśm y w  trakcie prow adze­
nia analizy, czy zarobienie tych 500 
tys. na czysto w  skali roku je s t opła­
calne. M uzeum jest tą instytucją, 
k tó ra  w  dużym  stopniu funkcjonuje 
na zasadach darów, pomocy bezin­
teresownej, pomocy nie zawsze m ie­
rzonej w złotówkach.

Czy życząc panu ciekaw ych od­
kryć archeologicznych, możemy 
m ieć nadzieję, że stanie się to 
w  tym  roku?

Badania archeologiczne są zapla­
nowane. Pierw szy rok  był rew ela­
cyjny. Wiemy gdzie kopać, czego się 
spodziewać. Daj Boże tylko, żeby 
starczyło środków, sił i aby pogoda 
dopisała. Wierzę, że będzie to dobry 
rok.

Dziękujem y za rozmowę.
M. Janicka

E.Pietrowiak

Zakres działalności Jarocińskiego 
Ośrodka K ultu ry  właściwie nie 
zmieni się. D yrektor myśli już jed ­
nak o tym, by również na swojej 
działalności zarabiać. Do tej pory 
założenia były takie, by jak  najw ię­
cej daw ać mieszkańcom  za darmo. 
Co nie znaczy, że JO K  nie zarabiał 
żadnych pieniędzy. W tym  roku w ię­
cej im prez będzie choć symbolicznie 
biletowanych. Podobnie, jak  w  roku 
ubiegłym JO K  będzie zarabiał na 
wynajm ow aniu sprzętu  i sal, obsłu­
giwaniu różnych uroczystości. Pod­
trzym ana zostanie również działal­
ność wydawnicza (kasety). D yrektor 
myśli także o otw arciu stoiska hand­
lowego z kasetam i i płytami.

Szczegółowy plan działania zosta­
nie opracow any dopiero po ustalę-

Ostatnia  
sobota karnawału!

ZABAWA  
KARNAWAŁOWA

Dom Cechu - Jarocin 
Dnia 12 lutego 1994 r. 
od godz. 20.00 do 6.00 

Gra i śpiewa „KRATER” 
Cena zaproszenia z konsumpcją 

350 tys. zł od pary 
Dla każdego stolika 

nagroda niespodzianka 
Informacje i rezerwacja stolików 

tel. 38-82, J a ro c in  
S p rzedaż  zap roszeń  

D om  C echu  - Ja ro c in  
ul. W rocław ska

( f  1 1 2 /R / 94)

Jarociński Ośrodek Kultury
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Zmiany w podatku VAT
Zaczyna być tradycją, że każdy nadchodzący rok, kojarzy się 

wszystkim z istotnym i zmianami w  przepisach podatkowych. 
W jarocińskim urzędzie skarbowym pojawia się w  ostatnich 
dniach coraz więcej osób, które oczekują pełnej i  jasnej infor­
macji o zmianach w podatku od towarów i usług (VAT), karcie 
podatkowej oraz nowym - zryczałtowanym podatku od przy­
chodów osób fizycznych. W ostatnim numerze ’’Gazety” roz­
poczęliśmy, wzorem roku ubiegłego, publikację cyklu artykułów  
dotyczących problemów podatkowych. Dziś wyjaśnienia doty­
czące podatku VAT.

Zwolnienia

Podstaw owym  kry terium  w yboru 
zwolnienia z podatku  VAT dla pod­
miotów gospodarczych już działają­
cych, je s t sytuacja w  roku  poprze­
dzającym  dany rok podatkowy.
W roku  1994 ustawowo zwolnieni 
z podatku VAT są ci podatnicy, k tó­
rzy spełniają następujące w arunki:
- w artość sprzedaży w  roku  1993 nie 
przekroczyła 1,2 mld zł
- podatnik był opodatkow any podat­
kiem  dochodowym w formie karty  
podatkowej
- podatnik nie świadczył usług praw ­
niczych oraz w  zakresie doradztwa 
np. podatkowego
- podatnik nie sprzedaw ał niektó­
rych towarów akcyzowych oraz 
z m etali szlachetnych

Kotlin

Roboty za pół darmo

Ci podatnicy, którzy kw alifikują się 
do uzyskania zwolnienia mogą z te ­
go upraw nienia zrezygnować po­
przez zawiadomienie urzędu skar­
bowego. Musi być ono dokonane 
przed początkiem  miesiąca, w  któ­
rym  rezygnuje się ze zwolnienia. 
Rezygnacja ta  obowiązuje podatni­
ka  do końca roku podatkowego.

Podatnicy

Podstawowym  w arunkiem  zosta­
nia podatnikiem  VAT je s t re jestra­
cja, tzn. złożenie zgłoszenia rejest­
racyjnego na d ruku  VAT-1 lub 
VAT-2 przed dniem  w ykonania 
czynności podlegających opodatko­
waniu. Wszystkie podmioty gospo­
darcze, nie spełniające w  dniu 1 sty­
cznia 1994 roku, przedstawionych

Roboty publiczne w gminie Kotlin 
zorganizowane zostały od 1 kwietnia
1993 r. Do ich prowadzenia utworzo­
no brygadę składającą się z ośmiu 
osób.

Pierwszych zatrudnionych ośmiu 
bezrobotnych wyłoniono z grupy 60 
osób, z którymi wójt Walenty Kwaś­
niewski przeprowadził rozmowy. 
Z dniem 1 października 1993 r. spośród 
ósemki zatrudnionych w ramach robót 
publicznych zwolniono czwórkę pra­
cowników, którzy nabyli, po przepra­
cowaniu pół roku, prawo do zasiłku. 
Na ich miejsce przyjęto czterech in­
nych bezrobotnych z terenu gminy bez 
prawa do zasiłku. Na początku roku 
wymieniono dwie następne osoby.

niu  dotacji. Wiadomo już, że w  tym  
roku  JOK rozszerzy działalność p la­
cówki na te ren  całej gminy. Bogu­
sław H arendarczyk myśli o tym , by 
zorganizować transport dla dzieci 
z okolicznych wsi, tak by mogły 
korzystać z różnych propozycji oś­
rodka. Obiecał również, że będzie 
więcej im prez z profesjonalnymi 
wykonawcam i. Między innymi 
w  tym  celu chce nawiązać lićzne 
kon tak ty  z innym i placówkam i k u l­
turalnym i i umocnić już  istniejące. 
D yrektor nie sądzi by  działalność 
festiwalowa mogła zakłócić ry tm  
pracy ośrodka. Każdy będzie m usiał 
wywiązać się ze swoich stałych obo­
wiązków.

W JOK -u nic przew iduje się w za­
sadzie zmian personalnych. D yrek­
to r myśli o tym, by zatrudnić na 
godziny k ilku  nowych instruk to ­
rów. Być może na  podobnych zasa­
dach będą pracow ać wszyscy do­
tychczas zatrudnieni na etat.

Zgodnie z umową z Rejonowym Urzę­
dem Pracy w Jarocine gmina zatrud­
nia obecnie nadal osiem osób w ra­
mach robót publicznych. Ich pracą, 
związaną głównie z naprawą dróg
i chodników kieruje Witold Jędrasz- 
czak, technik budownictwa drogowe­
go zatrudniony przez gminę.

Największymi inwestycjami, jakie 
udało się w Kotlinie przeprowadzić 
dzięki robotom publicznym jest wyko­
nanie parkingu (pełniącego także rolę 
chodnika) przy ul. ks. Rymarkiewicza 
oraz ułożenie nawierzchni z trylinki na 
ulicach Chopina i Śniadeckich. Powie­
rzchnia zbudowanego parkingu prze­
kracza 700 m2. Nakłady z budżetu gmi­
ny na tę budowę wyniosły nieco

Nowością, k tó rą  wprow adza sta­
tu t je st Rada Jarocińskiego O środka 
K ultury. Ma ona być organem  opi­
niodawczym  i doradczym . W jej 
skład wejdą na pew no wszyscy trzej 
szefowie placówek kulturalnych. 
Bogusław H arendarczyk chce rów ­
nież, by wszedł do niej jeden  z b a r­
dziej doświadczonych pracowników 
JOK -u a także dwóch ludzi z ze­
w nątrz. Jednego z branży teatralnej, 
bo tą  działalność chce rozwinąć oraz 
człowieka zajmującego się tzw. biz­
nesem  kulturalnym . Fachowcy ci 
m ieliby służyć radą, ale również po­
szerzyć kontakty. Bogusław H aren­
darczyk cieszy się z powstania Rady. 
Uważa, że tym  sposobem jeszcze 
bardziej zacieśni się współpraca 
z m uzeum  i bibliteką.

D yrektor nie m a większych za­
strzeżeń do statu tu . Uważa, że dzięki 
niem u będzie jeszcze lepiej w  k u l­
turze, choć : tak  je st bardzo dobrze.

Beata Frąckowiak

w rozdziale ”zwolnienia” , stają się 
autom atycznie podatnikam i VAT. 
Obowiązek zgłoszenia rejestracyj­
nego ciążył na  nich do końca grudnia
1993 roku.

Ci podatnicy, k tórzy  w  roku  1993 
byli zwolnieni z podatku  od tow a­
rów i usług, a  stali się nim i od 1 stycz­
nia br. m ają pew ne ułatw ienia. Otóż 
podatek należny (ten ,k tóry  trzeba 
zapłacić) za okres od początku br. do
31 m arca mogą pom niejszyć o poda­
tek  naliczony a zapłacony przed 31 
grudnia 1993 r. przy zakupie towa­
rów  od podatników  VAT (udoku­
m entow any rachunkam i uproszczo­
nymi), jeżeli te  tow ary pozostały im  
na  koniec roku. W arunkiem  konie­
cznym  jest dokonanie spisu z natu ry  
zapasów na dzień 31 grudnia 1993 r. 
z wykazaniem  kw ot podatku  nali­
czonego (w rozbiciu na  poszczególne 
staw ki podatkowe). O łącznej kw o­
cie podatku naliczonego należy po­
informować urząd skarbowy do 25 
stycznia 1994.

Dla g rupy podatników, k tó ra  mo­
że odliczyć VAT zaw arty w  zapasach 
term in  złożenia pierwszej deklaracji 
VAT za okres od 1 stycznia br. do 31 
m arca upływ a 25 kw ietnia 1994 r.

Pozostali płatnicy składają dekla­
racje VAT nadal w term inach okreś­
lonych ustawą.

Bogdan Janik

ponad 100 min zł, gdyż koszty wypłat 
dla zatrudnionych bezrobotnych zgod­
nie z umową pokrył urząd pracy. Na 
ulicach Chopina i Śniadeckich kostka 
ułożona została na powierzchni 2.400 
m2. Gminę kosztowało to niecałe 400 
min zł. Gdyby oba zadania zostały 
zlecone specjalistycznym firmom gmi­
na zapłaciłaby za nie najprawdopodo­
bniej ponad dwa razy drożej. Nato­
miast o jakości wykonanych robót 
przekonają się mieszkańcy Kotlina 
w najbliższym czasie.

Z organizacją robót publicznych 
w Kotlinie powiązano także produkcję 
na terenie gminy niezbędnych do ich 
wykonania materiałów. Trylinkę i kra­
wężniki wykonywała Rolnicza Spół­
dzielnia Produkcyjna w Kotlinie. 
W ten sposób pieniądze wpłacone w fo­
rmie podatków od tej produkcji pozos­
tały w dużej części w gminie.

Aktualnie w ramach robót publicz­
nych wykonywany jest 2-metrowej 
szerokości chodnik przy ul. Powstań­
ców Wlkp. w Kotlinie. Modernizuje się 
także samą jezdnię. Chodnik ma być 
ułożony na odcinku od ul. Poznańskiej 
do ostatniego bloku spółdzielni miesz­
kaniowej. Jego zbudowanie ułatwi ży­
cie mieszkańcom bloków i osobom 
udającym się do urzędu gminy i ośrod­
ka zdrowia.

Na wiosnę planowane jest także za­
gospodarowanie placu w rejonie ulic 
Poznańskiej i Powstańców Wlkp.

(wwk)

Przygotow ania do wyborów

Prawica buduje 
koalicję

W piątek, 14 stycznia o godz. 17.00 
w  siedzibie jarocińskiego Porozu­
m ienia Centrum (w dawnym  ’’do­
mu partii”) rozpoczęło się spotka­
nie sym patyków  tzw. centropra- 
w icy. Oprócz członków PC na sali 
obecni byli też przedstawiciele Unii 
Polityki Realnej, P artii K onserw a­
tywnej, związku zawodowego ’’Soli­
darność” oraz niezrzeszeni zwolen­
nicy prawicy. Zebraniu przewodni­
czył Paw eł Leonhard - szef tereno­
wego koła Porozum ienia Centrum .

Na sali m ożna było też zauważyć 
burm istrza Jarocina M. Przymusiń- 
skiego i jego zastępczynię B. Prze­
woźną, których przybycie organiza­
torzy zebrania uznali za dowód sym­
patii dla prawicy.

Jako cel zebrania wyznaczono 
ustalenie wspólnej polityki przed 
wyboram i samorządowym i. Ucze­
stnicy stwierdzili, że m im o w ystępu­
jących różnic w spólną cechą eetrop- 
raw icy je st antykom unizm  i posza­
nowanie w artości chrześcijańskich. 
Praw ica pow inna więc stworzyć jed ­
ną  listę kandydatów  i skupić w  niej 
swój elektorat.

Zebrani uznali, że należy ’’odpo­
wiednio zagospodarować elekto­
ra t” , czyli przyciągnąć ludzi k u  p ra ­
wicowym ideom. Mowa była o tym , 
że praw ica nie może powtórzyć b łę­
du z wyborów do parlam entu  i iść do 
wyborów sam orządowych podzielo­
na. Wyrażono też chęć dotarcia ze 
swoim program em  do środków m a­
sowego przekazu.

Padła propozycja utw orzenia 
w Jarocinie forum  prawicy. Najbliż­
sze zebranie o tw arte d la w szystkich 
zainteresow anych m a odbyć się 
w  piątek  28 stycznia br. Tydzień 
wcześniej m a natom iast dojść do 
kolejnego spotkania liderów  lokal­
nych ugrupow ań prawicowych.

W czasie zebrania otw artego do­
szło do przykrego incydentu: or­
ganizatorzy wyprosili bowiem  
z sali dziennikarza ’’Gazety Jaro­
cińskiej”, który niektóre wypo­
wiedzi nagryw ał. Na szczęście nie  
był on jedynym  dziennikarzem  
’’Gazety” obecnym na tym  spot­
kaniu... (RyK)

UWAGA! P. H. „JAR-PAK”
poszerza swój asortyment handlowy:

OFERUJE:
1. W  cenach fabrycznych Kwidzyńskich Zakładów  Papierniczych:
—  papier kom puterowy
—  Kserograficzny
2. W  cenach producenta:

papier śniadaniowy w rolkach - 2 800 z ł /  rolka
—  papier śniadaniowy w składce - 1 400 z ł /  składka 
O raz w ciągłej sprzedaży:
—  papiery pakow e (trzy rodzaje)
—  torebki papierowe (cały asortym ent)
—  tekturę falista
—  i inne artykuły papiernicze
Zapraszamy do naszej HURTOWNI Jarocin, ul. Wrocławska 12 (wejście od ul. Barwickiego) 

tel. 23-22 Od 7.00 do 15.00 (f 17/94)
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Dla wszystkich starczy Mickiewicza
„M ickiewicz w iecznie żyw y” - pod takim  hasłem  odbyła się  18 
i 19 grudnia 1993 r. w  Nowogródku konferencja naukow a.
Zgrom adziła ona gości z B iałorusi, Litwy, Rosji i Polski.
Wśród nich obecny był także ANDRZEJ KOSTOŁOWSKI, 
kustosz Muzeum Adama M ickiewicza w  Śm iełow ie, którego  
poprosiliśm y o rozmowę.

K iedy doszło do naw iązania  
kontaktów  m iędzy m uzeum  no­
wogródzkim  a śm iełow skim ?

Trudno mówić o jak ie jś  k o n k re t­
nej dacie; od pew nego czasu wśród 
gości odw iedzających Śm iełów  po­
jaw ili się B iałorusini i Polacy z Bia­
łorusi, w ielu z n ich  zostawiło za-

BblKAHKAM nAHArPyncKATA TAPATItnrA 
CA8KTA HAPO,1HbIX it3IIVTATAT 

AM3EJ1 RyjlbTyPbl 1'APBbIKAHKAMA 
EfylAPyi.KI 4<0H/l A.1AMA MIUKEBI1A 

JIOM MV3tn AflAMA MIUKEDIIA

„BE4HA >KbIBbl 
MIUKEBI4“

l!AByKOBA T:iAP.łT»>"IHA5« KAII4>EPO!IUf.Ill 
r. IIAIIAlPyjlAK 

J» - l#  cne*»«

Strona tytułowa programu konfe­
rencji w  Nowogródku.

proszenie na  Grodzieńszczyznę. 
Z naczną rolę odegrały też na  pew ­
no k o n tak ty  ze W spólnotą Polską
i Związkiem  Polaków  n a  Białorusi.

W roku 1998 m in ie 200 la t od 
urodzin M ickiew icza. Czy grud­
niow a konferencja naw iązyw ała  
w  jak iś sposób do tej rocznicy?

Nie ty lko ta  konferencja, także 
w iele innych  działań, podejm ow a­
nych przez stronę  białoruską, w ią­
że się z jub ileuszem  dw usetlecia 
urodzin  poety. K ilka la t tem u  na 
G rodzieńszczyźnie pow stała idea 
odtw orzenia historycznego Szlaku 
M ickiewiczowskiego, obejm ujące­
go m iejscowości zw iązane z życiem
i tw órczością poety  - m. in. Zaosie, 
N owogródek, Tuhanow icze, Szczo- 
rsy, Bolcienniki, rezerw at p rzyro­
dy nad  Jezio rem  Św iteź... Jej gorą­
cym  p ropagatorem  je s t profesor 
U niw ersy tetu  G rodzieńskiego Bo­
rys Klein. W jego  zam ierzeniach 
szlak ten  m iałby naw iązyw ać do 
tradycji ku ltu row ych  w szystkich 
narodów , żyjących na tych  te re ­
nach.

Czy można w ięc liczyć na to, że 
M ickiew icz stan ie  s ię  tym , który

będzie łączył, a n ie  dzielił, że prze­
stan ie  być dla poszczególnych na­
rodów, jedyn ie  Polakiem , jedyn ie  
Litw inem , czy jed yn ie  B iałorusi­
nem?

W łaśnie tak ie  spojrzenie dom ino­
wało podczas konferencji, m im o że 
odbyw ała się na  B iałorusi i częś­
ciowo w  języku  b iałoruskim , n ik t 
nie głosił ’’białoruskiej w yłączno­
ści” n a  M ickiewicza. W w ielu refe­
ra tac h  podkreślano dw ustronność 
oddziaływ ań m iędzy B iałorusią 
a  M ickiewiczem, mówiono o w pły­
wie folkloru, naw et sposobu m ó­
w ienia B iałorusinów  na twórczość 
poety, ale i o je j oddziaływ aniu na 
ku ltu rę  narodow ą, w idocznym  np. 
w  ruchu  N arodnaja Ziemlia czy też 
w  tw órczości X X -w iecznego poety 
białoruskiego K upały.

Poza tym  tem aty k a  dotyczyła ca­
łości życia i dorobku  poety, nie 
ograniczano się jedyn ie  do jej w cze­
snego, now ogródzkiego fragm entu.

A czy przed konferencją ¡sta­
n ia ły  obaw y o tak ie  w łaśn ie  w y-

Ilu członków posiada koło?
W roku obecnym sprzedaliśmy 

556 zezwoleń norm alnych, pełnopła- 
tnych, 146 ulgowych, to znaczy dla 
młodzieży i em erytów, oraz 67 dla 
osób do la t 16.

Ile istnieje przyzakładowych  
kół?

Istnieje jedno przyzakładow e koło 
w ędkarskie przy Jarocińskiej Fab­
ryce Obrabiarek. Poza tym  w róż­
nych zakładach w  Jarocinie i na 
wsiach funkcjonuje kilka sekcji.

Jakie zawody zorganizowało ko­
ło?

Wśród w ielu im prez, jak ie  organi­
zowaliśmy, na uwagę zasługują: za­
wody dla młodzieży do la t 16, m ię­
dzyzakładowe zawody wędkarskie, 
m istrzostwa koła dla seniorów i ju ­
niorów, zawody dla aktyw u. Mist­
rzowie z powyższych im prez stanęli 
w  zawodach zorganizowanych przez 
Zarząd Okręgowy w Kaliszu pod 
nazwą „Ość niezgody” . Pierwsze 
miejsce i zwycięski puchar drużyno­
wo zdobyli przedstawiciele naszego 
koła: Zdzisław Jasicki i Dam ian Ski­
ba.

J a k ą  kw otą  ze sk ład ek  członko­
w skich  dysponow ał zw iązek i na 
co zosta ła  przeznaczona?

Przewidywaliśm y, że do kasy 
PZW wpłynie kw ota 25.425.000 zł.

cinkow e traktow an ie M ickiew i­
cza?

Jeś li naw et - okazały się one 
n ieuzasadnione. Oczywiście
w  spojrzeniu  B iałorusinów  n a  jego 
postać  je s t w iele dum y z powodu 
zw iązków M ickiewicza z Nowogró- 
dczyzną - tam  się urodził, spędził 
dzieciństwo, la ta  szkolne, tam  p rze­
żył swoją rom antyczną m iłość i sta ­
m tąd  też czerpał natchn ien ie . Ale 
n ik t, m oże poza szow inistam i, nie 
p róbuje  przyporządkow ać go w yłą­
cznie jednej nacji na podstaw ie 
zw iązków  z jak im ś regionem . P an i 
profesor Trojanowicz pow iedziała 
m i kiedyś, że M ickiewicz je s t "po je­
m ny” i każdy m oże się do niego 
przyznać, że s tarczy  go d la w szyst­
kich. M usim y też s tarać  się zro­
zum ieć B iałorusinów , są oni w łaś­
ciwie na  e tap ie  budow ania tradycji 
narodow ej, n iem alże zniszczonej 
w  czasach stalinow skich. B iałoruś, 
ja k  w iele innych  obszarów, została 
poddana procesow i w ynaradaw ia­
nia i rusyfikacji. Teraz, kiedy od­
naw ia się białoruskie tradycje n a ­
rodowe, M ickiewicz może się stać 
pom ostem , łączącym  ją  z k u ltu rą  
krajów  sąsiednich. S tąd  ty le  uwagi 
strona  b ia ło ruska przyw iązuje do 
uczynienia z N ow ogródka cen trum  
obchodów  dw usetlecia urodzin po­
ety  i rekonstrukc ji Szlaku M ickie­
wiczowskiego.

z czego 12.000.000 mieliśmy przezna­
czyć na zarybianie, 10.850.000 na 
działalność turystyczno - sportową,
14.000.000 na  działalność organiza­
cyjną. W ciągu roku w ydatki ulegały 
zmianie, ponieważ członkowie zde­
cydowali się dopłacić do dotychcza­
sowych składek. Ostatecznie dyspo­
nowaliśm y kw otą 30.500.000 złotych. 
Dokładnego rozliczenia na dzień 
dzisiejszy jeszcze nie posiadamy.

Ile i jak iego typu wykroczenia  
przeciw regulam inowi PZW doko­
nano w  tym  roku? Jakie konsek­
wencje wyciągnięto?

Na 450 skontrolow anych człon­
ków, stw ierdzono 21 wykroczeń. 
W niektórych przypadkach zastoso­
waliśm y upom nienia w  innych m an­
daty  a naw et kolegia. Na uwagę 
zasługuje zdarzenie, k tóre bulw er­
suje nas do dnia dzisiejszego. Czło­
nek naszego koła w dniu 13 lutego 
br. w  D ębnie łowił ryby z przerębla. 
Złowił ich za około 4.300 zł. Straż 
O chrony Wód ze Środy Wlkp. pod­
czas rutynowej kontroli stwierdziła, 
że osoba nie posiada zezwolenia na 
w ędkowanie na rok bieżący. Według 
oświadczenia członka skonfiskowa­
no mu sprzęt na konto Skarbu P ańs­
twa, a  spraw a została oddana do

Jak ocenia pan szanse tego  
przedsięw zięcia? Czy po ty lu  la ­
tach m ożliw e je s t w skrzeszenie  
go w  oparciu o zdew astow ane  
dwory, kościoły, cm entarze i  pa­
rki?

W N ow ogródku - przecież tak  
zniszczonym  w  czasie wojny a  póź­
niej zabudow anym  blokam i
- uchw ytny  je s t jed n ak  wciąż jak iś  
ład historyczny. W idać go w  położe­
n iu  m iasta m iędzy wzgórzam i, 
w  odrestaurow anych  kościołach, 
w ru inach  zam ku... O dnowiono już  
dom  M ickiewiczów w  N owogród­
ku, trw a ją  prace archeologiczne 
w  Zaosiu, Tuhanow iczach i Szor- 
sach, a w  przygotow aniu są p ro jek ­
ty  rekonstrukc ji tam tejszych obie­
któw . Zaangażow ało się w  to n a ­
praw dę w ielu ludzi, w iele organiza­
cji, firm  i przedsiębiorstw , także 
polskich. W ierzę, że to się uda i b a r­
dzo im  tego życzę.

Czy ta dw udniow a w izyta  na  
Nowogródczyźnie m oże stać się  
punktem  w yjścia  dla szerszych  
kontaktów ?

Tak, i to  n ie ty lko między m u­
zeum  now ogródzkim  a śm iełow s­
kim . Przedstaw ienie  na konferen­
cji w izytów ki Śm iełow a - przeźro­
cza, k ilka  zdań o sam ym  pałacu
i m ickiew iczow skich tradycjach  
w  W ielkopolsce - pozwoliło na na ­
w iązanie bezpośrednich  k o n tak ­
tów  z tam tejszym i organizacjam i 
k u ltu ralnym i i z polonią. M iałem  
okazję poznać n iek tó rych  z jej 
przedstaw icieli - m. in. pan ią  Bora- 
dyn, przedw ojenną nauczycielkę 
oraz proboszcza now ogródzkiej pa-

rozpatrzenia przez kolegium. W lip- 
cu nałożono na w ędkarza grzywnę
500.000 zł. Myślimy, że je st to jedna 
z najw iększych kar za najm niejszą 
szkodę.

Czy nie uw ażają panowie, że bio­
rąc pod uw agę sytuację nad naszy­
m i wodami, kary sądowe za kłuso­
w nictw o są zbyt łagodne?

Zdecydowanie tak . Nasza propo- 
zycja je st taka: jeżeli w ędkarz nale­
ży do związku, a dopuszcza się k łu ­
sownictwa, powinien być natych­
m iast wydalony z koła. W momencie 
gdy osoba nie posiada k a rty  w ędkar­
skiej, a łowi, sprawa powinna być 
skierow ana do rozpatrzenia przez 
kolegium. Najniższą grzywną, jaką  
powinno się w tedy płacić byłaby 
kw ota 5.000.000 złotych.

Łowiska należące do PGR Miłos­
ław  w  większości objęte są strefą  
ciszy. Oznacza to, że nie w olno tam  
hałasować: podjeżdżać samocho­
dem, używać motorówek, słuchać  
głośno radia itp. Wędkarz, który  
w  sobotę wieczorem zjaw ił się na 
łowisku, dow iadywał się o strefie  
ciszy, nierzadko dopiero od straż­
ników. Dlaczego wędkarze nie byli 
poinform owani wcześniej?

W momencie gdy Gospodarstwo 
Rolne Skarbu  Państw a Miłosław 
przesłało nam  staw ki i zezwolenia, 
nie poinformowano nas, że te ren  ten 
podlega strefie ciszy. My dowiedzie­
liśmy się o tym  przez interw encje 
zawiedzionych wędkarzy. W związ­
ku z tym  rozmawialiśmy naw et z dy-

Spowiedź w PZW Jarocin
Wśród różnorodnych podsum owań, których dokonuje się na 
koniec roku, nie m oże zabraknąć podsum owania działalności 
wędkarzy. D latego też w  „Gazecie” zam ieszczam y rozm owę 
z przedstaw icielam i zarządu PZW w  Jarocinie.
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Sensacji nie będzie
Z Naczelnikiem  Urzędu Skarbowego w  Jarocinie, Bogdanem  
Janikiem , ro zm aw ia  P io tr  P io tro w icz

rafii. Chcielibyśm y też  bardzo, aby 
dy rek to r M uzeum  A dam a M ickie­
wicza w  N ow ogródku, pani U senko 
przybyła do Po lsk i i zaprezentow a­
ła podczas ’’Spo tkań  Śm iełows- 
k ich” m ateria ły  o prow adzonym  
przez nią dom u - m uzeum . Poza 
tym  po pow rocie z konferencji opo­
w iadałem  o niej burm istrzow i Żer­
kow a p anu  Jajczykow i. Z aintereso­
w ał się tym  bardzo, p roponując 
próbę naw iązania kon tak tow  m ię­
dzy gm iną Żerków  a  k tó rąś  z m iejs­
cowości Ziemi Nowogródzkiej.

To coś now ego - w  tego typu  
kontaktach polskie gm iny bardzo  
chętn ie ’’bratają  s ię” z regionam i 
Europy Zachodniej, znacznie tru ­
dniej o chętnych do w spółpracy ze 
wschodnim i sąsiadam i... Sądzi 
pan, że zam ierzenie to może się  
powieść?

Pierw sze k rok i zostały ju ż  uczy­
nione. P an i C aruk, działająca 
w  Św iatow ej O rganizacji B iałorusi­
nów, poproszona o pom oc w znale­
zieniu ’’b liźn iaka” dla Ż erkow a za­
proponow ała H orodyszcze albo 
Szorsy n iedaleko N owogródka, 
przep iękn ie  położone nad  N ie­
m nem . I  one m ają sw ą tradycję 
m ickiew iczow ską - poeta  spędzał 
w akacje w  szorsow skim  pałacu, 
tam  też odbyw ały się spotkania
i dyskusje Filom atów...

T rudno w  tej chw ili powiedzieć, 
czy uda się zrealizow ać te  plany. 
Byłoby to z pew nością cenne dla 
obydw u stron .

D ziękuję za rozmowę.
R ozm aw iała K atarzyna Czarny

rektorem  gospodarstwa lecz i on był 
bezradny. Zarządzenie to w ydał wo­
jew oda poznański rozporządzeniem  
z lipca 1962 roku. W przyszłym  roku 
obiecujemy, że będzie do wglądu 
tabela z w ykazem  jezior, nad k tó ry­
mi obowiązuje strefa ciszy. W ten 
sposób unikniem y nieporozumień.

Czy Zarząd PZW posiada już ak­
tualne inform acje dotyczące wyso­
kości opłat na rok 1994?

23 g rudnia  odbyło się posiedzenie 
plenarne, na k tórym  była mowa
o wysokości opłat i składek. O wyni­
ku  obrad jesteśm y informowani 
przez Zarząd O kręgowy. Z reguły na 
styczniowych zebraniach koła, 
członkowie dowiadują sie bezpośre­
dnio od nas, jak ie będą musieli po­
nieść koszty, by móc powędkować. 
W Jarocinie przy ulicy K ardynała 
Wyszyńskiego mam y w łasną gablo­
tę, w  której także zamieścimy kom u­
nikat o opłatach na  rok 1994.

Które problemy stojące przed 
naszym  kołem uważają panowie 
za najważniejsze?

Najważniejsza je s t spraw a wód, 
a dokładnie gdzie w 1994 roku węd­
karze będą mogli zamaczać swoje 
kije. D rugi problem  to strefa ciszy, 
którą trzeba omówić z członkam i na 
najbliższym spotkaniu. W ładza tere­
nowa, pow inna również zająć tu  sta­
nowisko, ponieważ okres pieszych 
wycieczek na łowisko daw no minął, 
a parkingów  brak. Będziemy się sta­
rali utrzym ać zbiorniki w odne w pa­
rk u  i przy ulicy Estkowskiego. Nie 
ukryw am y, że zależy nam  na pozys­
kaniu ’’Zdroju” i myślimy, że nad­
leśnictwo nam  dopomoże.

Dziękuję za rozmowę
Rozm awiała E.P.

W drugiej połow ie ubiegłego ro­
ku opolska delegatura Najwyższa  
Izba K ontroli przeprowadziła  
kom pleksow ą kontrolę jarocińs­
kiego urzędu skarbow ego. Wokół 
tej sprawy pojawiło się  w  Jaroci­
nie w ie le  plotek. Zacznijm y w ięc  
od faktów .

Na zlecenie Sejm u delegatu ry  
NIK przeprow adziły  kon tro le  w  72 
losowo w ybranych  urzędach sk ar­
bowych. W w ojew ództw ie kalisk im  
los w skazał u rzędy w  K ępnie i w  J a ­
rocinie. K ontro la  w  naszym  u rzę­
dzie trw ała  od 2 w rześnia do 26 
października. Była niezw ykle w ni­
kliw a. Dotyczyła, praktycznie  
rzecz biorąc, całej działalności 
u rzędu  skarbow ego. Od prostych  
sp raw  gospodarczych zaczynając, 
skończyw szy n a  zbadaniu  sku tecz­
ności w  ściąganiu należności podat­
kow ych. Została zbadana polityka 
u rzędu skarbow ego w  s to sunku  do 
w szystkich obsługiw anych przezeń 
podm iotów  gospodarczych w  za­
kresie  u s talan ia  zobow iązań podat­
kowych, ich realizacji oraz egzeku­
cji. N iem al 50% czasu inspektorzy  
poświęcili na  badanie  rew indykacji 
p rzez u rząd  zaległych zobowiązań 
podatkow ych.

K ontro la  dotyczyła sp raw  z roku
1992 i pierw szego półrocza 1993. 
W trakc ie  trw an ia  rozszerzono jej 
zakres na  rok  1991 i trzeci kw arta ł 
ro k u  ubiegłego.

Kontrola dotknęła n ie  ty lko  
urząd. Pow szechna je s t opinia, iż  
w  jej trakcie pracow nicy urzędu  
m ieli dużo m niej czasu dla in tere­
santów . Czy n ie  m ogło to zostać 
załatw ione inaczej?

Z akres i drobiarzgowość kontroli 
były d la nas zaskoczeniem . Na 
rzecz kontro lu jących  pracow ali 
w  różnych m om entach  praktycznie  
rzecz biorąc wszyscy pracow nicy. 
N atom iast k ad ra  k ierow nicza u rz ę ­
du była non  stop  do dyspozycji 
zespołu kontrolującego. Do dziś, 
a w ięc p raw ie  dw a m iesiące po jej 
zakończeniu nie odrobiliśm y jesz­
cze w szystkich zaległości. Pozosta­
ły  zaległości z zak resu  archiw izacji 
dokum entów  podatkow ych. W yda­
je  się, że tak i je s t styl p racy  NIK-u. 
Z resztą w iele osób z zakładów, 
w  k tó rych  odbyw ały się tak ie  k o n t­
role mogłoby ten  fak t potw ierdzić.

W ynikiem  każdej kontroli je st  
protokół oraz tak zw ane w niosk i 
pokontrolne form ułow ane przez 
zespół kontrolujący. Co stw ier­
dzono w  Jarocinie?

19 listopada odbyła się narada 
koordynacyjna podsum ow ująca 
kontro lę. Om ówiono na niej w nio­
ski pokontro lne i sposób ich reali­
zacji. W protokóle sform ułow ano
i przekazano do realizacji dziesięć 
tak ich  w niosków. Dotyczyły one 
spraw  gospodarczych, tak ich  ja k  
choćby dzierżaw a pom ieszczeń od 
parafii p.w. C hrystusa  Króla, skoń­

czywszy na  niezw ykle is totnych 
problem ach odzyskiw ania należ­
nych  podatków  od osób zalegają­
cych z n im i na  rzecz S karbu  P a ń s t­
wa. D otyczy to znacznych kw ot, 
poniew aż zadłużenie różnych  pod­
m iotów  gospodarczych i osób fizy­
cznych wynosi około 40 m iliardów  
złotych. K ontro lu jący  zalecili pełne  
w ykorzystanie u praw n ień  w ynika­
jących  z ustaw y o zobow iązaniach 
podatkow ych, co w  p rak tyce  bę­
dzie oznaczało znaczne zw iększe­
nie in tensyw ności działań egzeku­
cyjnych. U rząd m usi w ykorzystać 
w szystkie możliwości, k tó re  dadzą 
zadłużonym  podm iotom  szansę na 
w yw iązanie się ze zobowiązań. Nie 
chodzi przecież o to, aby doprow a­
dzać do sy tuacji bez wyjścia dla obu 
stron . Nie m niej je d n a k  u rząd  zo­
stał zobow iązany do nasilen ia  dzia­
łań  egzekucyjnych. N iestety  w  tym  
zakresie obow iązują n adal s tare  
przepisy  z ro k u  1966, k tó re  n ie  są 
dostosow ane do ak tua lnych  rea ­
liów gospodarczych. To z pew noś­
cią n ie u ła tw ia  naszej pracy.

Czy w  rezultacie kontroli urzę­
du podatnicy m ogą liczyć na istot­
ne zm iany w  jego  pracy?

Z pew nością w iele uw ag zespołu 
kontro lu jącego m oże przyczynić 
się do popraw y jakości p racy  nasze­
go urzędu. W nioski pokontro lne 
dotyczyły rów nież bardziej in ten ­
syw nego w prow adzania  kom pu te­
ryzacji. M yślę, że stw ierdzenie
o tragicznych w aru n k ach  lokalo­
w ych jarocińskiego urzędu, zaw ar­
te  w  protokóle, pomogło w  naszych 
s ta ran iach  o uzyskanie środków  na 
w ybudow anie now ego skrzydła  bu ­
dynku. Je s t to niezw ykle istotne, 
poniew aż w edług naszych ocen ' 
w  roku  1993 m ieliśm y ponad  sto 
tysięcy in teresantów .

W św iadom ości w ie lu  osób kon­
trole przeprowadzane przez NIK 
w iążą s ię  z w nioskam i dotyczący­
m i odw ołania z zajm ow anych sta ­
now isk . Czy tak ie  w niosk i zostały  
sform ułow ane po ubiegłorocznej 
kontroli?

Z satysfakcją mogę podkreślić, że 
w  przypadku  jarocińskiego u rzędu  
NIK n ie  sform ułow ał w niosków  
personalnych. N ie było w ięc m owy
0 odw ołaniu kogokolw iek ze stano ­
w iska bądź innych  dolegliwościach 
w  s to sunku  do osób zatrudnionych 
w  naszym  urzędzie. Nie stw ierdzo­
no rażącego naruszen ia  przepisów
1 obow iązków  pracow niczych.

K ontrolerzy NIK-u w yjechali 
z Jarocina. Urząd skarbow y zape­
w ne ju ż  zaczął realizow ać zalece­
nia pokontrolne. Czas jedn ak  nie 
stoi w  m iejscu. W eszliśm y w  no­
w y  rok podatkow y. Co czeka  
w  nim  podatników?

Znowelizowano prak tyczn ie  
w szystkie ustaw y podatkow e. Cze­
k a  nas rozliczenie p odatku  docho­
dowego od osób fizycznych za rok

1993. B ardzo isto tnym  novum  je s t 
w prow adzenie podatku  dochodo­
w ego zryczałtow anego. W tym  
o statn im  przypadku  czekam y na 
now e rozporządzenie m in istra  fi­
nansów  w  te j spraw ie. O w szyst­
kich zm ianach postaram y się poin­
form ować podatników .

W tym  roku  zakończym y rów ­
nież rozbudow ę naszego urzędu. 
P opraw i to  w yraźnie w arunk i ob­
sługi w szystk ich  osób załatw iają­
cych tu  swoje spraw y. Z pew nością 
zostaną zatrudn ione now e osoby, 
co rów nież będzie znacznym  u ła t­
w ieniem  dla podatników .

B ardzo częste zm iany w  ustaw o­
daw stw ie podatkow ym  w ym uszają 
na  nas konieczność in tensyw nego 
sam okształcenia  oraz udzia łu  w  ró ­
żnego rodzaju  szkoleniach, k u r­
sach, stud iach  podyplom ow ych. 
M am nadzieję, że system atyczny 
w zrost w iedzy pracow ników  w  tym  
zakresie  będzie bardzo pom ocny 
d la w szystkich k lien tów  naszego 
urzędu. W yraźna będzie popraw a 
w  zakresie  kom puteryzacji, co z pe ­
w nością przyspieszy załatw ianie 
w szystk ich  spraw  podatkow ych. 
W k ońcu  ubiegłego ro k u  zakupiliś­
m y sp rzę t kom puterow y za około 
150 m ilionów złotych oraz koniecz­
ne oprogram ow anie. Chciałbym , 
aby  pow stały  tak ie  m ożliwości te ­
chniczne, k tó re  n ie będą doprow a­
dzały do konieczności osobistego 
s taw ian ia  się p odatn ika  w  u rzędzie 
skarbow ym .

W iększą część naszej rozm owy  
p ośw ięciliśm y kontroli urzędu  
skarbow ego przez NIK. Jednak  
ten  urząd rów nież przeprowadza  
sw oje kontrole u  podatników. Ja­
k ie  są  p lany w  tym  zakresie w  ro­
ku 1994?

W urzędzie istnieje w ydział k o n t­
roli. Są tam  zatrudn ione cztery  oso­
by. W edług m nie pow inno ich być 
czterokro tn ie  w ięcej, aby  funkcje 
kon tro lne  u rzędu  były należycie 
realizow ane. Z reguły  kontro le  
u  podatn ików  dają w  swoim w yni­
k u  dodatkow y przypis podatkow y. 
Ich skuteczność oceniam  na 
70-80%, a  w ięc bardzo wysoko. 
W ty m  roku  przew idujem y k o n t­
ro le  w  spółkach z udziałem  k ap ita ­
łu  zagranicznego, a  także  zain tere­
su jem y się bliżej tym i w szystkim i 
podm iotam i gospodarczym i, k tó re  
w  ro k u  ubiegłym  w ykazały w yso­
k ie s tra ty . B ędziem y rów nież k on t­
rolow ać podatn ików  podatku  VAT, 
a  szczególnie tych, k tó rzy  dopiero 
n iedaw no stali się p ła tn ikam i tego 
podatku . W przypadku  stw ierdze­
n ia  n iepraw idłow ości w  ty m  zak re­
sie uchron i to ich od znacznych 
trudności w  końcu  roku.

Rok 1993 należał, z punktu w i­
dzenia urzędu skarbow ego, do 
trudnych. Czego życzyłby pan so­
bie i podatnikom  w  roku bieżą­
cym? W szystkim, podatn ikom
i sobie, życzę w iększej stabilności 
w  przepisach  podatkow ych. Wie­
rzę, że to  życzenie się spełni. 
D ziękuję za rozm owę.
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Miasto dla wszystkich?
Żaden z urzędów, banków, czy obiektów szkolnych w  Jaroci­

nie, nie spełnia podstawow ego obowiązku - zapew nienia  
swobodnego dostępu dla w szystkich  zainteresow anych. Po 
żadnym  z publicznych budynków w  Jarocinie osoba niepełno­
sprawna nie może się  sam a swobodnie poruszać.

Na te ren ie  m iasta  i gm iny  Jaro c in  
m ieszka  ponad  3700 osób n iep e ł­
nosp raw nych , w  tym  66 z p rzy p ad ­
k am i ciężkiego kalectw a. T rudno  
oszacow ać, ile z n ich  m a uszkodzo­
ne  n a rząd y  ru ch u . W edług danych  
uzyskanych  z M iejsko - G m innego 
O środka Pom ocy  Społecznej 615 
osobom  n iepe łnosp raw nym  udzie­
lono w  pierw szej połow ie 1993 ro ­
k u  pom ocy. W śród n ich  znalazły  
się 84 osoby z I g ru p y  inw alidzkiej, 
206 - z II i 325 z III. K w oty  p ien ięż­
ne  p rzydzie lane  osobom  n iep e łn o ­
sp raw n y m  są bardzo  zróżnicow a­
ne  i n iew ielk ie. Zasiłki p rzydzie la ­
ne  są  w ed ług  skom plikow anych
i su row ych  zasad. I ta k  n a  p rzy ­
kład  w ysokość zasiłku  stałego, 
z k tó rego  m ogą ko rzystać  osoby 
z I i II g ru p y  inw alidzkiej n ie 
m ające  środków  u trzy m an ia  lub 
posiadające  dochód n ie  p rz e k ra ­
czający najniższej em ery tu ry , w y­
nosi n a  ogół 985 tys., czyli około 
1 / 4 p rzecię tnego  w ynagrodzen ia . 
P rob lem y  n iepe łnosp raw nych  n ie 
są sp raw ą  m arg ina lną . J e s t  ich 
w ielu . To, że rzadko  spo tykam y  
ich na  ulicach , spow odow ane je s t 
b a rie ram i arch itek ton icznym i, 
k tó re  uniem ożliw iają  im  sw obod­
n e  poruszan ie . C złow iekow i w  pe­
łn i sp ra w n em u  nieła tw o zauw a­
żyć, ile k łopo tu  m oże sp raw ić  po­
k o n an ie  w ysokiego k raw ężn ik a  
lub  p rzejścia  d la pieszych. D la 
osób n iep e łn o sp raw n y ch  każd a  
n ierów ność przy  w jeździe do sk le ­
p u  spożyw czego, p u n k tu  usługo­
w ego, u rzędu , re s tau rac ji, k in a  - 
s tanow i prob lem .
N asze m iasto  n ie  je s t  p rzy jazn e ,’ 

d la  ludzi, k tó rzy  m ają  p rob lem y 
z po ruszan iem  się. W cen tru m  
m iasta  je d y n y m  is tn ie jącym  ud o ­
godnien iem  d la  n iep e łn o sp raw ­
n ych  je s t zam knięcie  ry n k u  i frag ­
m en tu  ulicy W rocław skiej p rzed  
pojazdam i. Poza  ty m  n ie  m a 
w  m ieście ż adnych  innych  udogo­
dnień . K raw ężn ik i chodników  są 
ta k  w ysokie, że u tru d n ia ją  p o ru ­
szanie się rów nież s ta rszy m  lu ­
dziom . Nie da  się p rze jechać  w óz­
k iem  p rzez  p rzejście  d la  pieszych. 
P raw ie  do żadnego sk lep u  n ie  m o­
żna w jechać z poziom u ulicy. Nie 
m a żadnych  łagodnych  podjaz­
dów, to znaczy tak ich , k tó re  osoba 
na  w ózku  sam a  m ogłaby pokonać. 
Sygnalizacja  św ietlna  i dźw ięko­
w a na  obw odnicy  i ul. W ojska 
P o lsk iego  n ie  dzia ła  praw idłow o, 
poniew aż osoby n iew idom e i w ol­
niej poruszające  się n ie  m ają  szans 
n a  p rzejśc ie  p rzez  skrzyżow anie  
w  n o rm aln y m  czasie. N ie m a w  J a ­
rocin ie to a le ty  p rzystosow anej d la 
n iepe łnosp raw nych , a i ra tu sz  ró ­
w nież je s t  p rzed  nim i zam kn ięty .

D otychczas m iasto  n ie  robiło 
zby t w iele d la  n iepe łnosp raw nych
i do n ied aw n a  n ie  uw zględn iano  
ich po trzeb  w  p lan ach  m oderniza-
pii r łir łH n ilrńw  i h n H v n lrń w  JpH na

z p rzyczyn je s t  b ra k  p raw n y ch  
regu lac ji uw zględn iających  po­
trzeb y  n iepe łnosp raw nych . J e d y ­
n a  u s taw a  (Dz. U. 1980, n r  17 poz. 
62) po ruszająca  te n  p rob lem , zale­
ca stosow anie w  b u d y n k a ch  ogól­
n o dostępnych  (publicznych) roz­
w iązań  techn icznych  u ła tw ia ją ­
cych po ruszan ie  się w  n ich  n iep e ł­
nosp raw nym . Te ogóln ikow e sfor­
m ułow an ie  oraz  b ra k  sankc ji p ra ­
w nych  d la  inw esto rów , k tó rzy  n ie  
p rzestrzega ją  tych  przepisów , 
sp raw ia, że p raw ie  n ik t n ie po­
s tęp u je  w  m yśl u s taw y . P rzygo to ­
w yw ane p raw o  budow lane  będzie 
je d n a k  w ym agać rygorystycznego 
p rzestrzegan ia  in te resów  n iep e ł­
nosp raw nych . P raw o  to je d n a k  za­
tw ierdzi dopiero  sejm  na  p o czą tku  
przyszłego roku .

W jaro c iń sk ich  firm ach  budow ­
lanych  oraz  b iu rac h  p ro jek to ­
w ych, k tó re  odw iedziliśm y, i do 
k tó ry ch  dzw oniliśm y, pow iedzia­
no nam , że gdyby ty lk o  zlecenio­
daw cy złożyli odpow iednie zam ó­
w ienia, są  gotow i zapro jek tow ać
i zbudow ać dow olny ob iek t 
z uw zględn ien iem  po trzeb  n iep e ł­
nosp raw nych . M ożliwe je s t  tak że  
p rzystosow anie  n iek tó ry ch  ju ż  ist­
n ie jących  budynków . Z am onto­
w ać m ożna w indy, w ygodne p o rę ­

cze, łagodne podjazdy. M ożna 
p rzerob ić  schody, w ybudow ać 
p la tfo rm y  schodow e (tak a  p la tfo r­
m a kosztu je  około 320 m in). Zm o­
dern izow ać  chodniki, p rzejścia  d la 
pieszych, być m oże sza le ty  (m on­
taż  d rab in ek  do WC - 40 tys. i p o rę ­
czy - 20 tys.). Co p raw d a  zam on­
tow anie  w indy w ym aga dużych 
p ien iędzy  (w inda d la  je d n e j k o n ­
dygnacji kosztu je  od 250 m in., 
a w inda w ie lokondyknacy jna  to 
w y d a tek  rzęd u  700 m in) i n ie  za­
w sze je s t  to  m ożliw e, lecz obniże­
n ie  k raw ężn ik ó w  n a  p rzejściach  to 
k w estia  dobrej woli. N ie m a żad­
nej różnicy  w  kosztach  pom iędzy 
chodn ik iem  o stare j i now ej, e rgo ­
nom icznej k onstrukc ji. N ajw aż­
n iejsze  jed n ak , by  n ie  trz eb a  było 
p rze rab iać  rzeczy, k tó re  dopiero  
zam ierza  się zbudow ać.

T rudności n ie  kończą się z chw ilą 
p ow ro tu  do dom u. W ielkopłytow e 
budow nictw o, n ie  dopuszczające 
od stęp stw  od s tan d a rd u , u n iem oż­
liw ia gorzej po ruszającym  się oso­
bom  dostan ie  się do m ieszkan ia . 
W b u d y n k ach  tego ty p u  (w szyst­
k ie  b loki m ieszkalne) niem ożliw e 
je s t zam on tow an ie  żadnych  udo­
godnień . W indy i podjazdy z p o rę ­
czam i to nieziszczalne m arzen ia. 
S am otny  i n ie  w  pe łn i sp raw n y  
człow iek skazany  je s t  na  ogląda­
n ie  m iasta  ty lk o  z okna. Do n ied a ­
w na w yglądało  n a  to, że nikogo to 
n ie  obchodzi. W ażne In s ty tu c je  n ie 
w ykazyw ały  n i k rz ty  inicjatyw y, 
choć os ta tn io  zaczęto w  n ich  m a­
rzyć. M arzyć i p lanow ać...

O to w yśn iona przyszłość  naszego 
m iasta:
- W szystkie sk rzyżow an ia  p rzy s to ­
sow ane są do po trzeb  n iep e łn o ­
sp raw nych .

- Ż łobko - p rzedszko le  n a  ulicy 
H a lle ra  n ie istn ie je. P rzerob iony  
b u d y n e k  pe łn i funkcję  b iu ra  po ­
ś red n ic tw a  pracy . M oże ono ob­
s ług iw ać ludzi na  w ózkach. Na 
p a rte rz e  znajdu je  się to a le ta  z po ­
ręczam i i ła tw o  osiągalna sala  ob­
sługi k o m pu terow ej. J e s t  i w inda.
- Pom iędzy  dw orcam i P K P  i PK S  
je s t  p rzejście podziem ne w yposa­
żone w  w indy.
- Do w iększości b u dynków  u ży te ­
czności pub licznej p row adzą  po­
chy ln ie  i podjazdy. D rzw i o tw iera  
się za pom ocą fotokom órki. Nie 
m a p rob lem u  z ub ikacjam i. Na 
w yższe p ię tra  dostać  się m ożna za 
pom ocą  w indy  lub  dw upoziom o­
w y ch  poręczy.

D uże  koszty  zw iązane z m o d er­
n izacjam i sp raw iają , że przyjdzie 
czekać  na  efek ty  spo ry  czas, cho­
ciaż istn ie je  m ożliw ość p rzysp ie ­
szen ia  ty ch  prac . Część kosztów  
m oże p ok ryć  fundusz  n a  rzecz lik ­
w idacji b a rie r a rch itek ton icznych  
d la  n iepe łnosp raw nych . F undusz  
te n  (F undusz R ehab ilitac ji Osób 
N iepełnospraw nych) działa p rzy  
B iurze  P e łnom ocn ika  do S p raw  
Osób N iepełnosp raw nych . C elem  
tego funduszu  je s t finansow anie  
w  m iastach  całej Po lsk i udogod­
n ień  d la  osób n iepe łnosp raw nych . 
Ja ro c in  p raw dopodobn ie  rów nież 
sk o rzy sta  z p ien iędzy  tego fundu­
szu. Sw oje pom ysły  przedstaw iły : 
szp ital, u rząd  rejonow y, szkoły, 
M iejski O środek S portów  i R ek re ­
acji. J e d n a k  są to ty lk o  pom ysły, 
z k tó ry m i n ie  w iążą się żadne re a l­
n e  działania.

M am y w ie lką  ochotę  zobaczyć 
w reszcie  pochy łe  p rzejścia  i p rzy ­
ja z n e  n iep e łn o sp raw n y m  b u d y n ­
ki. N iech Ja ro c in  s tan ie  się m ias­
tem  d la  w szystk ich .

(k .karol, bs)

Najbogatsza firma Jarocina
Spółdzielnia Inwalidów ’’Współ­

praca’' ma ponad 40-letnią trady­
cję i może być uznana za, w  pew­
nym  sensie, najbogatszą firm ę 
w  okolicy. Stać ją  na um ożliwienie 
swym  pracownikom często jedyne­
go kontaktu ze św iatem , sposobno­
ści bycia ważnym , użytecznym
i odpowiedzialnym.

Człowiek, każdy a szczególnie nie­
pełnospraw ny, chce być potrzebny. 
Nie może spędzić całego życia zupeł­
nie sam, pozbawiony znajomych
i pracy. Ludzie m ający trudności 
z poruszaniem  się często odsuwani 
są na m argines życia społecznego. 
Czasami n ik t nie pom aga im, ani nie 
odwiedza. O robotę trudno, gdyż 
każdy pracodawca woli zatrudnić 
kogoś sprawnego i zdrowego. Spół­
dzielnia ’’W spółpraca” je st jednym  
z nielicznych wyjątków. 60% zatru ­
dnionych to niepełnospraw ni. P ra ­
cują 5 dni w tygodniu, na jedną 
zmianę, tylko inwalidzi I i II grupy 
mniej niż 8 godzin. Mają 10 dni wię­
cej urlopu. P raca  m a ścisły związek 
z rehabilitacją. Poza tym  to norm al­
ny zakład pracy.
P raca  nic jest ciężka, lecz m ono­

tonna i wymaga dokładności. P rodu­
kuje się części metalowe, e lek tro ­
techniczne, tapicerskie i szyje ub ra­
nia robocze.

P ensja  jest, tak  jak  w każdym  
nrzpHsiohiorst.wie. uzależniona od

sytuacji ekonomicznej. Wolny rynek 
w ym usił zwolnienie 130 chałupni­
ków, sam a spółdzielnia zatrudnia 
162 osoby i je st to absolutne m ak­
simum, przy  k tórym  dla w szystkich 
starcza pracy i wszyscy mogą ode­
brać zapłatę, niższą jednak  o ponad 
milion od średniej krajowej. W spół­
dzielni n ie zatrudnia się również lu ­
dzi mogących się utrzym ać z własnej 
renty.
P raca daje okazję do rozmów i  spo­

tkań zupełnie naturalnych. Będąc 
w pełni spraw ni nie zdajemy sobie 
sprawy z wagi tak ich  zwykłych lu­
dzkich kontaktów , o k tóre  n ie musi­
my się naw et specjalnie starać. Sła­
ba wydajność w ynikająca ze scho­
rzeń pracow ników  rekom pensow a­
na  je st przez dobrą jakość, a  atm o­
sfera w  hali produkcyjnej je s t w yjąt­
kowo ciepła.
Teraz Spółdzielni nie stać już na 

organizowane niegdyś tak często 
im prezy  (rajdy, pikniki). Za wycie­
czki, na przykład na grzyby, płacą 
sam i zainteresowani. Jako, że na 
ogół nie mają z czego, to frekwencja 
je st słaba. Zakład stać jedynie na 
zw rot kosztów kursów  pracow ni­
czych, dojazdów do pracy i szeroko 
pojętej rehabilitacji (między innymi 
turnusów  rehabilitacyjnych w  Wąg­
rowcu). Z przychodni korzystają ró ­
wnież odpłatnie inne zakłady pracy, 
no. Jarkon.

N iepełnosprawni nie m ają wybo­
ru . ’’W spółpraca” je st największym 
w okolicy zakładem  opierającym  się 
głównie na ich pracy. Poza tym  mają 
tu ta j swoje lokalne oddziały firmy 
z Kalisza, ’’P rosną” i ’’K aletn ik” . 
Zatrudniają niepełnospraw nych 
także inne duże przedsiębiorstwa, 
lecz najczęściej je s t to tylko kilka 
etatów . Inne najbliższe spółdzielnie, 
podobne do ’’W spółpracy” znajdują 
się w  Pleszewie, Krotoszynie, Pias­
kach i Śremie.
Po wejściu w  życie praw a przewi­

dującego ulgi d la zatrudniających 
niepełnospraw nych, wiele firm za­
trudnia  k ilka  takich  osób. Nie wia­
domo jednak, jak i będzie los tych 
ludzi, skoro bez s tra t podatkowych 
m ożna ich zwolnić już  po 3 la tach .
Zakłady nie zatrudniające niepeł­

nospraw nych płacą składki na fun­
dusz inwalidzki. Jednak  stworzenie 
odpowiedniego miejsca pracy kosz­
tuje o wiele więcej niż składki. Za­
kłady wolą więc nie mieć p rob lem u  
z niepełnospraw nym i.
W Sejm ie m ów i się często o kon ie­

czności z likw idow an ia  spółdzielni 
inw alidów . Podobno p rzypom ina­
j ą  one ge tta , w  k tó ry ch  p racu jący  
odizolow ani są  od realnego  św iata . 
U n as n ik t  ja k o ś  na  to n ie  n a rzeka . 
Ponad to  zw ykłe zak ład y  n ie  za­
wsze p o tra fią  stw orzyć odpow ied­
nie w a ru n k i. T u ta j każdy n iepeł­
nosp raw n y  z a tru d n ia n y  je s t  za 
zgodą lek a rza  i K om isji Inw alidz­
k ie j i Z a tru d n ien ia  - mówi prezes 
’’W spółpracy” S tan is ław  Porzucek.

(bs)
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Nadal po dziurach
W tegorocznym projekcie budżetu Jarocina na utrzym anie i budowę dróg 

w mieście przewidziano 7 m iliardów  złotych. Za te pieniądze można wybudo­
wać nieco ponad 2 km nowych dróg, albo wyremontować 3 km starych. 
Wszystko jednak  zależy od zakresu prac, uzbrojenia, szerokości jezdni. 
Zgodnie z przyjętym i standardam i, każdego roku powinno być remon­
towanych co najm niej 10% ogólnego stanu dróg. W Jarocinie i  okolicach 
kierowcy nie mogą liczyć na odczuwalną poprawę stanu  nawierzchni.

zostanie położony na ulicach Harcers­
kiej i Jordana. Ulica Maratońska wej­
dzie w skład tzw. obwodnicy Bogu- 
sławia i również otrzyma nawierzch­
nię asfaltową. W tym przypadku nie 
zakończono jeszcze wykupów grun­
tów należących do członków RSP Kot­
lin. Ta inwestycja będzie w tym roku 
kosztowała gminę 2 miliardy złotych.

Na terenie gminy ma zostać utwar­
dzona (gruz ceramiczny) droga we wsi 
Bachorzew oraz w ten sam sposób 
część ulicy Okrężnej.

Ostateczny zakres prac związanych 
z nawierzchniami dróg w gminie Jaro­
cin zależy od środków, które przyzna 
na ten cel rada miejska w uchwale 
budżetowej, (rpp)

Zgodnie z planami opracowanymi 
w Wydziale Gospodarki Komunalnej 
w roku bieżącym mają zostać wyre­
montowane drogi na Osiedlu Tumidaj, 
na wszystkich ulicach, które do tej 
pory były asfaltowe. W pierwszej ko­
lejności prace będą realizowane na 
ulicach Chrobrego, Słowackiego i Ka­
zimierza Wielkiego. Łącznie wszystkie 
prace związane z remontem dróg na 
Tumidaj u będą kosztowały około 3 mi­
liardów złotych.

Na Ługach nawierzchnie asfaltowe 
zostaną przywrócone na ulicach War- 
cianej, Dnieprowej i Dunajeckiej. 
Część nakładów związanych z remon­
tem została poniesiona w roku ubieg­
łym. Z kolei na Osiedlu 700-lecia asfalt

Na drogach w  1993 r.

Dziewięć ofiar śmiertelnych
W 1993 r. na drogach rejonu jaro­

cińskiego doszło do 80 wypadków
i 188 kolizji drogowych. W ich w y­
niku 9 osób poniosło śmierć, a 109 
doznało obrażeń ciała.

Najczęstszymi przyczynam i zaró­
wno wypadków, jak  i kolizji było 
nieudzielenie pierw szeństw a prze­
jazdu  i nieprawidłowe wyprzedza­
nie. W 19 w ypadkach i 15 kolizjach

Najniebezpieczniejsze godziny w  1993 r.: 12.00 -14 .00  
118.00 - 20.00, doszło w ówczas do 11 wypadków

brały udział osoby nietrzeźwe. Naj­
więcej w ypadków  i kolizji spowodo­
w ały samochody osobowe (34 w ypa­
dki i 122 kolizje). Dominowały wśród 
nich ’’m aluchy” , k tó re  uczestniczy­
ły np. w  10 wypadkach. Najbardziej 
niebezpieczna na  naszym  terenie 
je s t droga krajow a n r 42 (odcinek 
Mieszków - Kotlin), na której w yda­
rzyły się w  ciągu roku  23 wypadki.

Policjanci jarocińs­
kiej ’’drogówki” u ja­
wnili w ubiegłym  ro­
ku  5690 wykroczeń. 
Wystawili 3868 m an­
datów na łączną sum ę 
516,6 m in zł. Do Kole­
gium  ds. W ykroczeń 
skierow anych zostało 
260 wniosków, z k tó­
rych 192 dotyczyły 
prow adzenia pojazdu 
po spożyciu alkoholu. 
W ciągu ubiegłego ro­
ku  policjanci zatrzy­
mali 134 praw a jazdy, 
21 k a rt rowerowych
i motorowerowych 
oraz 230 dowodów re­
jestracyjnych. 55 kon­
trolowanych kierow ­
ców nie posiadało 
obowiązkowego ubez­
pieczenia OC. (rj>

Nowe Miasto

Równo 9 tysięcy mieszkańców
Z k oń cem  rok u  g m in ę  N ow e  

M iasto  za m ieszk iw a ło  rów no
9.000 m ieszk ań ców . Porów nując 
tę  liczbę z danym i sprzed 10 la t 
widać, że m ieszkańców  powoli, 
ale system atycznie przybywa, 
choć jes t to przyrost nierów no­
m ierny. Od 1983 r. przybyło p ra ­
wie 200 osób - najwięcej w K lęce  
(137), W olicy  N ow ej (105), N o­
w y m  M ieśc ie  (95), B o g u szy n ie  
(92) i C hociczy (72). Tendencje 
rozwojowe w ykazują generalnie 
miejscowości o większej liczbie 
m ieszkańców  i dogodnie położo­
ne  przy głów nych szlakach ko­
m unikacyjnych. W przypadku 
Klęki czynnikiem  decydującym  
był z pew nością H erbapol - jego 
rozwój oraz fakt, że w  latach  80- 
tych  zakład w ybudow ał trzy blo­
ki, w  których znalazły m ieszka­
nia 54 rodziny.

D la obserw atora z zew nątrz za­
skakujący może być tak  znaczny 
w zrost liczby mieszkańców W oli­
cy N ow ej - ze 101 w  1983 r. do 206 
w  końcu ubiegłego roku. W tej 
pegeerow skiej wiosce pod koniec 
”ery  gierkow skiej” pobudow ane 
zostały pom ieszczenia dla w iel­
kiej farm y hodowlanej, zaś dla jej 
przyszłych pracow ników  zdążo­
no zbudować trzy  bloki. Nie do­
czekały się realizacji p lany u ru ­
chom ienia chlew ni a przeznaczo­
ne na  nie budynki niezbyt szczęś­
liwie próbow ano zaadoptow ać na 
m agazyny zbożowe. Do bloków 
zaś wprowadzili się ludzie

- w  większości pracow nicy byłe­
go kom binatu  PG R Chocicza.

Obok miejscowości o w zrasta­
jącej liczbie m ieszkańców są 
w gm inie wioski, w których  w  za­
kresie ruchu  ludności nastąpiła 
stagnacja i regres. T ak było 
w przypadku D ębna, z którego 
w ciągu ostatnich la t ubyło aż 60 
osób, w większości w yprow adza­
jąc  się do pobliskiej Wolicy No­
wej. Zmniejszyła się też liczba 
m ieszkańców  w  C h w a lęc in ie  (40 
osób), R a d liń cu  (31), S k oracze- 
w ie  (22), B og u szy n k u  (20). Wspó­
lną  cechą tych  wiosek jes t ich 
oddalenie od stacji kolejowych
i linii autobusow ych um ożliwia­
jących dojazd do w iększych oś­
rodków. Mało je s t bowiem  gos­
podarstw  rolnych zdolnych 
u trzym ać w szystkich członków 
rodziny i szukanie pracy poza 
rolnictw em  stało się koniecznoś­
cią dla bardzo w ielu osób.

N ow e M iasto  z końcem  m inio­
nego ro k u  przekroczyło liczbę 
1500 m ieszkańców. Je s t jednak  
w sią pom im o nazw y, miejskiego 
typu  zabudowy i zatrudnienia 
zdecydow anej większości m iesz­
kańców  poza rolnictw em . Miejs­
cowość ta  u traciła praw a m iejs­
kie w 1934 roku i w  najbliższych 
latach  n ie m a w iększych szans, 
by je  odzyskać. O sta tu s m iasta 
ubiegać się mogą bowiem  osady 
liczące ponad 2 tys. m ieszkań­
ców, a  do tego przy obecnym  
tem pie p rzyrostu  ludności jesz­
cze bardzo daleko, (hc)

>90 1991 1992 1993
Liczba wypadków na drogach rejonu jarocińskiego 

w latach 1990 -1993

1990 1991 1992 1993
Liczba ofiar śmiertelnych w wypadkach na drogach 

rejonu jarocińskiego w latach 1990 - 1993

Pon Wt Śr Czw Pl Sob Niedz
Najczęściej dochodziło do wypadków w 1993 r. w niedziele i czwartki (16). 
Kolizji było najwięcej w środy i soboty (36).
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Styczeń 1945 r. na Ziemi jarocińskiej
M ieszkańcy Ziem i Jarocińsk ie j 

uciem iężeni k ilk u le tn im  te rro rem  
h itle row sk im  z nadzieją  p rzy jm o­
w ali inform acje  o w ielkiej ofen­
syw ie A rm ii R adzieckiej, k tó ra  od
12 styczn ia  1945 r. p rze łam yw ała  
od W isły o pó r w ojsk  niem ieckich . 
N iem cy, k tó rzy  m ieszka li n a  ziem i 
Jarociń sk ie j n ie  w ierzyli w  szyb­
k ie  zw ycięstw o w ojsk  radzieckich . 
P o d trzym yw ał ich w  te j w ierze  
G au le ite r A. G re iser, k tó ry  na  
w iecu w  Jarocin ie  w  d n iu  14.1.45 r. 
m ów ił o zaciętej w alce  arm ii n ie ­
m ieckiej i b ra k u  pow odów  do p a ­
niki. O d nocy 14/15 s tyczn ia  1945 
r. m ieszkańcy  Ja ro c in a  w idzieli 
duże tra n sp o rty  kolejow e dyw izji 
’’B ran d en b u rg ” podążające przez 
n asz  w ęzeł w  k ie ru n k u  w schod­
nim . Od 19 styczn ia  rozpoczęła się 
ew akuac ja  N iem ców  z Ziem i J a ro ­
cińskiej. W yjeżdżały g ru p y  B al­
ten d eu tsch e , B essarab iendeu ts- 
che, V olksdeu tsche  i in n e  g ru p y  
m niejszości narodow ych . O d 20 
s tyczn ia  e w akuow ano  ran n y ch  żo­
łn ie rzy  n iem ieck ich  z ja ro c iń sk ich  
lazaretów . L a n d ra t ja ro c iń sk i P. 
O rłow ski zarządził ew akuację  n ie ­
m ieck ich  w ładz po litycznych  i ad ­
m in istracy jnych . W yjeżdżali 
w  k ie ru n k u  L eszna  i Poznan ia .

W iadom ości o szybk im  m arszu  
w ojsk  radz ieck ich  przyw ozili ja ro ­
ciniacy, k tó rzy  pow racali (często 
uciekli) z p rzym usow ych  p rac  
przy  k o p an iu  row ów  przeciw czoł- 
gow ych w  re jon ie  K u tna , T orunia , 
Inow rocław ia  itd. N iem cy ju ż  od 
je sien i 1944 r. p rzygotow yw ali 
um ocnien ia  o b ronne  w  ty m  o k rę ­
gu. P o d  n ap o rem  I F ro n tu  B iało­
ru sk iego  w ycofujące się  oddziały 
9 arm ii niem ieckiej pod  dow ództ­
w em  gen. T. B ussego n ie  zdążyły 
p rzygotow ać obrony  Jaro c in a .

Gen. W. D. Cwietajew - dow. 33 Arm ii

U staw iono w  pośp iechu  k ilk a  s ta ­
now isk  dział p rzeciw p an cern y ch  
m .in. od s tro n y  w schodniej m iasta
- n a  T um idaj u  do Z ak ładów  O dzie­
żow ych oraz  od s tro n y  północnej

- n a  B ogusław iu  i p rzy  to rach  ko le­
jow ych . W czasie odw ro tu , spec­
ja ln e  oddziały  w ojsk  n iem ieckich , 
n iszczyły zak łady  przem ysłow e
i u rząd zen ia  k o m unalne . Znisz­
czono Z ak łady  w  K otlin ie, C uk­
row nię , C egielnię i R oszarnię  
w W itaszycach, a  w J a ­
rocin ie  gazow nię, e le k t­
row nię  i w ęzeł ko lejo ­
wy. W ok resie  ty m  na 
te re n ie  ja ro c iń sk ich  ko ­
szar zostali rozs trzelan i 
przez w ojska SS  - Woj­
ciech  B artk o w iak  (la t 
60), M arian  K u lk a  (la t 
20) i L eon  M akow ski (lat 
19).

24 styczn ia  1945 r. n a  
Z iem ię Jaro c iń sk ą  
w kroczy ły  w ojska r a ­
dzieckie I F ro n tu  B iało­
ru sk ieg o  pod dow ództ­
w em  m arsza łk a  G. K.
Ż ukow a. Na lew ym  
sk rzyd le  tego  fro n tu  
dzia łały  dw ie a rm ie  ogó­
lno  w ojsko w e 33 i 69, 
k tó re  w spom agane  by ły  
p rzez  7 K orpus K aw ale­
rii G w ard ii pod  dow. 
gen . M. K onstan tinow a,
9 K orpus P a n ce rn y  pod 
dow . I. K iriczenk i i 11 
K orpus  P a n c ern y  pod 
dow . gen . I. Juszczuka . 
W yzw olenie Jaro c in a  
poprzedziła  p o tyczka  
w ojsk  n iem ieck ich  z ra ­
dz iecką  czołów ką p a n ­
cern ą  p od  K o tlinem  i W itaszycam i 
w  po łudn ie  24 styczn ia  1945 r. J a ­
roc in  zosta ł w yzw olony w  godzi­
n ach  popołudn iow ych  p rzez  od­
działy 33 A rm ii dow odzonej p rzez 

gen . W iaczesław a Dimi- 
trew icza  C w ietajew a 
(1893-1950) o raz  żołnie­
rzy  7 K orpusu  K G w . D y­
w izją radz iecką , k tó ra  
p ie rw sza  w kroczy ła  do 
Ja ro c in a  dow odził p łk  T. 
W asilenko. W Jaro c in ie  
p rzez  k ilk a  d n i p rze b y ­
w ał sz tab  33 A rm ii z gen. 
W. O pleansk im , gen . R. 
B ab ijczuk iem  i p łk  I. Fu- 
rsow em  n a  czele. 
W sk ładz ie  33 A rm ii w al­
czył 16 K orpus  A rm ijny  
dow odzony p rzez  gen. J. 
D obrow olskiego i 38 K o­
rp u s  A rm ijny  dow odzo­
n y  p rzez  gen. A. T ierie- 
szkow a. F lo tą  pow ie trz ­
n ą  dow odził gen . S. Ru- 
denko.
M ieszkańcy Ja ro c in a  se­
rdeczn ie  w ita li w k ra ­
czające w ojska radz iec ­
k ie  o k rzy k am i ’’H u ra !”
- ’’N iech żyją!” . J ak  
w spom inają  ja ro c in iacy , 
zorganizow ali sp o n tan i­
czny w iec n a  R ynku . Zo­
stały  w yw ieszone b ia ­
ło-czerw one i czerw one 
flagi. W m ro źn ą  noc 

24 /25  styczn ia  w ojsko radzieck ie  
obozow ało p rzy  ogn iskach  m .in. 
n a  po lu  m iędzy kosza ram i a szw al­
nią. N iek tó rzy  kw atero w ali w  k o ­
szarach , szko łach  i innych  b u d y n ­
kach.

P ó łnocna  część Ziem i Ja ro c iń s­
kiej zosta ła  w yzw olona p rzez  od­
działy 69 A rm ii dow odzonej przez 
gen. W. K ołpakczy oraz  w ojska 
9 i 11 K o rp u su  P a n cernego . Ż e r­
ków  zosta ł w yzw olony 22 J .  1945 r. 
N astępn ie  radz ieck ie  w ojska pan-

Grupa żołnierzy Korpusu Pane, w Nowym Mieście

cern e  uderzy ły  na  N ow e M iasto, 
k tó re  zostało  w yzw olone po p o ty ­
czce pod  K lęką. W ciekaw y  sposób 
zaję to  m ost n a  W arcie, k tó ry  N ie­
m cy  zam ierza li zniszczyć.

W Jaro c in ie  - ja k  w spom ina 
w  sw ych  p am ię tn ik ach  M arsza łek  
Ż uków  - zosta ł u s tanow iony  sztab  
w spó łdziałan ia  lew ego sk rzyd ła
I F ro n tu  B iało rusk iego  n a  k tó ry m  
dz ia łała  33 A rm ia  z p ra w y m  sk rzy ­
d łem  I F ro n tu  U k ra iń s­
kiego, n a  k tó ry m  w al­
czyła 3 A rm ia  G w ard ii 
pod dow . gen. G ordow a.
P u n k te m  sty k o w y m  był 
K oźm in, k tó ry  zosta ł 
w yzw olony 25 styczn ia  
1945 r. p rzez  w ojska  33 
A rm ii.

N ajk rw aw szą  po tycz­
k ę  n a  Ziem i Jarociń sk ie j 
stoczyły  w ojska  33 A r­
m ii pod  Jaraczew em , 
gdzie w ycofujące  się 
n iem ieck ie  oddziały 
p an ce rn e  zagrodziły  
d rogę  w ojskom  radz iec­
k im  n a  k ie ru n k u  B orek
- D olsk. Zginęło ponad  
70 żołn ierzy  n iem iec­
k ich . Zostali pochow ani 
na  c m e n ta rzu  ew angeli­
ckim  w  Jaraczew ie . N ie­
m cy, k tó rzy  zm arli w  J a ­
rocin ie  zostali pochow a­
n i w  lesie  n a  T um idaju  
a  in n i n a  cm en tarzu  
ew angelick im . (M ate­
ria ły  w  M uzeum  R egio­
n a ln y m  o raz  w  U rzędzie 
M iasta  i G m iny  w  J a ro ­
cinie).

W w a lk ac h  n a  Ziem i Ja ro c iń s­
k iej poległo  60 żołn ierzy  radz iec­
k ich . Zginęli m . in. pod Jarocinem , 
Jaraczew em , G olą, N ow ym  M ias­
tem , Cielczą, R usk iem , K om o- 
rzem , Z akrzew em , P o tarzycą , Ło- 
bzow cem . P o  ek shum acji (kw ie­
cień  1946 r.) zosta li pochow ani 
obok cm e n tarza  kato lick iego  
w  Jaro c in ie  (później część ta  zo­
sta ła  w łączona do całości cm en­
tarza). W d n iu  21. VII. 1949 r. społe­
czeństw o Ziem i Jarociń sk ie j
w zniosło pom nik-m auzo leum  żoł­
n ierzy  po lsk ich  i radzieck ich . P óź­
niej odsłonięto  tab lice  ze znanym i 
z nazw iska  poległym i żołn ierzam i 
radzieckim i: Iw an  G regorow icz 
P ro k o p en k o , T a łg in  A leksiej Ni- 
kołajew icz, K. R. L eśników , Bori- 
sow Sergiej Tuchow icz, P e rep o w  
A leksiej M ichaiłow icz, Wasilij Fi- 
lim ow icz, L opan  D im itrij T ucho­
wicz, K uźm ieńsk i, R ybiński, re ­
szta  n ieznanych .

P o d  kon iec  styczn ia  45 r. zor-. 
ganizow ano po lsk ie  w ładze adm i­
n is tracy jn e  a  od 27.1.45 r. pow oła­
no  P ow ia tow ą K o m en d an tu rę  Wo­
je n n ą  w  Jarocin ie . K o m endan tem  
W ojennym  P o w ia tu  był m jr P ie t- 
row  a  jego  zastępcą  K o m en d an t 
W ojenny M iasta k p t. M ichalczen- 
ko . U tw orzono rów nież  K om en­
d a n tu ry  W ojenne w  Ż erkow ie  - 
k p t. K ozłow  i w  N ow ym  M ieście. 
Na stacji P K P  w  Jaro c in ie  działał 
W ojenny K o m e n d an t D w orca  k p t. 
B ogdanow .

W o s ta tn im  d n iu  styczn ia  1945 r. 
g ru p a  sam oobrony  z okolicy M ie­
szkow a stoczyła  po tyczkę  z żoł­
n ie rzam i n iem ieckim i, k tó rzy  
u k ry w a li s ię  w  lesie m iędzy Osie- 
k iem  a  B ielejew em . N a m iejscu  
zginęło 3 Po laków , je d e n  zm arł 
później z odn iesionych  ran . Z ginę­
li: T eodor P ię tro w iak , Jó ze f Rogu- 
szczak, F e lik s  M aciejew ski, A n to ­
n i P ie tro w iak . W m iejscu  ty m  spo ­
łeczeństw o  Ziem i Jarociń sk ie j w y­
staw iło  obelisk.

Jan Jajor

Gen. T. Wasilenko w Jarocinie (w maju 1985 r.)



N r 3 (173) 21 stycznia 1994 r. ROZRYWKA „G.J.” 13

Nasze najpiękniejsze
Finał "Dziewczyny Roku ’93” m a­

m y za sobą. Teraz, gdy emocje opad­
ły, postanowiliśmy przybliżyć pańs­
tw u laurea tk i naszego konkursu.

MAGDALENA GALEWSKA
- DZIEWCZYNA ROKU ’93 m ieszka 
w Pleszewie i je st uczennicą drugiej 
k lasy T echnikum  Rolniczego w  Ma- 
rszewie. M agda m a 177 cm wzrostu, 
długie blond włosy, a  jej w ym iary to: 
90/ 63/ 93. Interesuje się przyrodą, 
m uzyką, sportem  i modą. Jes t spod 
znaku B yka i - jak  sam a o sobie 
m ówi - je s t uparta  i nieco szalona. 
Ceni sobie dobre towarzystwo i uda­
n ą  zabawę. Jej m arzeniem  je s t zo­
stać sław ną modelką.

Jak się czujesz jako Dziewczyna 
Roku?

Zupełnie norm alnie. Właściwie 
nic się nie zmieniło poza tym , że od 
czasu do czasu dzwonią do mnie 
znajomi z gratulacjam i. Fakt, że zo­
stałam  Dziewczyną Roku, tak  na ­
praw dę dotarł do mnie dopiero po 
dwóch dniach.

Nie liczyłaś na wygraną?
Na pewno każda dziewczyna m a­

rzyła o tym, by  wygrać. Wydawało 
mi się jednak, że główną nagrodę 
otrzym a jarocinianka. Moją fawory­
tką była Aśka Kubicka, choć staw ia­
łam  też na Dorotę Szym ańską, A nkę 
Weber i Paulinę  Kmieciak. Muszę 
przyznać, że w erdykt był dla mnie 
miłym zaskoczeniem.

Zostałaś też Miss Foto.
Jestem  z tego powodu bardzo zdzi­

wiona. Zawsze wydawało mi się, że 
nie jestem  fotogeniczna, że mój 
uśm iech nie je s t taki, jak i być powi­
nien. Może to dlatego, że jestem  
w  stosunku do siebie bardzo k ry ty ­
czna.

Co na to w szystko rodzice?
Cieszą się ogromnie! W trakcie 

finału gorąco m nie oklaskiwali
i trzym ali za m nie kciuki. Po ogło­
szeniu w erdyktu  ta ta  z w rażenia 
robił mi zdjęcia z zam kniętym  obie­
ktywem .

Jak wspom inasz okres przygoto­
wań do finału?

Bardzo miło. Na początku m ęczy­
ły mnie ciągłe dojazdy, ale po pew ­
nym  czasie znakom icie poznałam 
wszystkie połączenia między Jaroci­
nem  a Pleszewem . Moja m am a bar­
dzo odradzała m i udział w tym  kon­
kursie. Denerwow ała się, że muszę 
tak  daleko jeździć. Teraz jednak  
zmieniła zdanie. Sam e próby bardzo 
dużo mi dały. Przede wszystkim  n a­
uczyłam  się chodzić, poznałam  co to 
trem a i w ystęp przed tak  liczną pub­
licznością. Byłam ciekawa, jak  to 
przeżyję.

Czy gdyby można było cofnąć 
czas, zdecydowałabyś się jeszcze  
raz wziąć udział w  naszym  kon­
kursie?

Oczywiście. Jes t to św ietna zaba­
wa, szansa dla dziewczyn, by prze­
żyć niesam owitą przygodę.

Mam nadzieję, że jeszcze nie raz 
będzie cię można spotkać w  Jaroci­
nie.

Tak, jako  Dziewczyna Roku będę 
reprezentow ać „Gazetę Jarocińską”
i brać  udział w organizowanych 
przez nią im prezach.

Tytuł I W icemiss i Dziewczyny  
Publiczności otrzym ała JOANNA 
KUBICKA z Jarocina. Aśka m a 21 
lat, pracuje w  PKO, ale ciągle jesz­
cze nie wie jak  długo. Jednocześnie

uczy się w  Policealnym  Studium  
Ekonom icznym w Kaliszu. W przy­
szłości zam ierza pracow ać w  ban­
kowości. Jak  sam a mówi: „korzys­
tam  z życia pełnymi garściami, po­
nieważ otaczają mnie wspaniali lu ­
dzie, zwłaszcza mój chłopak Maciej, 
młodszy b ra t Włodek i reszta rodzin­
k i.”

W jak i sposób znalazłaś się w  fi­
nale?

Do konkursu  trafiłam  przez przy­
padek. Zdjęcie do gazety bez mojej 
wiedzy wysłał mój brat. W m arcu 
zostałam  pierwszą 
Dziewczyną Miesią­
ca i tak  trafiłam  do 
finału. Potem  zaczę­
ły się przygotowania.
P róby były bardzo 
ciężkie, ale teraz, 
kiedy już  je s t po 
wszystkim, zgrze­
szyłabym, mówiąc
0 tej imprezie coś złe­
go.

Czy spodziewałaś 
się, że zdobędziesz 
jedną z głównych  
nagród i zjednasz 
sobie przychylność 
publiczności?

Nie, ale dużo do 
m yślenia dawała mi 
reakcja widowni.
Podnosiło m nie to na 
duchu i sprawiało, że 
czułam  się trochę pe­
wniej. Trem a minęła
1 już  na scenie nogi 
sam e m nie prow a­
dziły.

Otrzymałaś no­
minację do udziału 
w  półfinałach w yborów Miss Polo­
nia. Czy skorzystasz z tej okazji?

Jeszcze nie jestem  tego pewna. 
Z jednej strony to niesam ow ita i nie­
oczekiwana szansa, a z drugiej stro­
ny przeszkadzają mi w  tym  wcześ-

Czy chciałabyś przeżyć to samo, 
co p iętnaście tegorocznych f in a li­
stek  konkursu „D ziew czyna Ro­
ku ”?

Czy m arzysz o w ystęp ie  w  św ie­
tle  reflektorów  przed ogrom ną  
publicznością jak o  jedna z p ięk ­
nych?

Czy nie chciałabyś zostać D zie­
w czyną Roku ’94?

Na pew no tak! Może przegapi­
łaś okazję w  ub iegłym  roku, ale  
teraz n ie  m ożesz popełn ić tego  
błędu. Rozpoczynam y now ą edy­
cję konkursu „D ziew czyna Ro­
ku ”! Do 20 każdego m iesiąca bę­
dziem y czekać n a  w asze zgłoszenia 
w  B iurze Ogłoszeń „G azety Ja ro ­
cińskiej” . To n iebyw ała  szansa!

A oto nasz now y regulam in:

Regulamin konkursu 
„DZIEWCZYNA ROKU”
1. Organizatorem konkursu „Dziew­

czyna Roku” jest „Gazeta Jarociń­
ska” .

niejsze plany osobiste. Myślę jed ­
nak, że wybiorę...

Jak oceniasz swój udział w  fina­
le?

Wynik konkursu  nie zmienił w łaś­
ciwie nic w  moim życiu, prócz tego, 
że na  ulicy ludzie serdecznie się do 
m nie uśm iechają. Przeżyłam  coś 
niesamowitego, kiedy po finale m ała 
dziewczynka poprosiła mnie o au to ­
graf. Udział w  konkursie był miłym 
doświadczeniem, jednak  swojej 
przyszłości nie wiążę z karierą  mo­
delki. Jestem  tak ą  sam ą Aśką, jak ą  
byłam  przed konkursem . (ik)

Kolejną laureatką naszego kon­
ku rsu  je s t PAULINA KMIECIAK, 
która otrzym ała tytu ł II W icemiss.

P aulina m a 15 lat, je s t uczennicą 
pierwszej klasy Technikum  Elekt­
ronicznego w  Ostrowie Wlkp. Do 
finału zakwalifikowała się jako 
„Dziewczyna Października” . Jej 
znak zodiaku to Panna. Paulina 
uważa, że najważniejsze w  życiu to

2. W konkursie mogą wziąć udział 
dziewczęta spełniające następują­
ce warunki:

* mieszkąją na terenie gmin: Jaro­
cin, Żerków, Nowe Miasto, Jara­
czewo, Kotlin

* do 1.01.1995 r. ukończą 16 lat
* zobowiązują się przestrzegać re­

gulaminu konkursu
3. W konkursie nie mogą uczestni­

czyć finalistki konkursu „Dziew­
czyna Roku ’93”

4. Eliminacje do finału konkursu od­
bywać się będą co miesiąc, podczas 
wyborów „Dziewczyny Miesiąca”.

5. W konkursie „Dziewczyna Miesią­
ca” mogą wziąć udział dziewczy­
ny, które spełniają warunki kon­
kursu oraz dostarczą:

* wypełnioną ankietę (którą można 
dostać w Biurze Ogłoszeń)

* czarno - białe zdjęcia: portretowe
i całej sylwetki

6. Zwyciężczynie comiesięcznych eli­
minacji wchodzą do finału konkur­
su.

nie tracić w iary w  siebie, myśleć
o swoim szczęściu i dostrzegać cud 
zwykłej codzienności.

Czy udział w  finale „Dziew­
czyny Roku” coś dał?

Na pewno. Bardzo się cieszę, że 
wzięłam  udział w  tym  konkursie. 
Wiele się tu  nauczyłam , poznałam  
świetne dziewczyny. W prawdzie 
przygotowania były bardzo męczą­
ce, ale ... przynajm niej m am  co 
wspom inać. Najgorszy był ostatni 
finał i próba generalna, k tóra  skoń­
czyła się bardzo późnym  wieczorem. 
Nogi bolały m nie w tedy tak, jak  
nigdy! Było jednak  warto.

Zdobycie tytułu II W icemiss to 
sukces?

Myślę, że tak. Tym bardziej, że nie 
liczyłam naw et na  to, że w ejdę do 
finałowej piątki. Udział w  finale 
„Dziewczyny R oku” to wielkie 
przeżycie. Zachęcam  wszystkie 
dziewczyny do udziału w  tym  kon­
kursie! (ap)

7. Wszystkie uczestniczki konkursu 
„Dziewczyna Miesiąca” mogą 
wziąć udział w półfinałach, w trak­
cie których wyłonione zostaną 
uczestniczki finału.

8. Kandydatki do tytułu „Dziewczy­
ny Roku” są oceniane przez jury 
w niejawnej naradzie.

9. Finał konkursu „Dziewczyna Ro­
ku ’94” odbędzie się w styczniu
1995 roku.

10. Każda kandydatka zakwalifikowa­
na do finału zobowiązana jest przy­
gotować na własny koszt eleganc­
ką suknię wieczorową oraz odpo­
wiednie do niej obuwie na wyso­
kim obcasie.

11. W finale konkursu wyłonione zo­
staną laureatki, które otrzymają 
tytuły:

* Dziewczyna Roku’94
* I Wicemiss
* II Wicemiss
* Dziewczyna Publiczności
* Dziewczyna Czytelników „Gazety 

Jarocińskiej”
12. Finalistki konkursu „Dziewczyna

Roku” zobowiązane są do godne­
go, kulturalnego zachowania się 
w każdej sytuacji i mają obowiązek 
dbać o dobre imię „Gazety Jarociń­
skiej”, której są reprezentantka­
mi. (apik)

Dziewczyna Roku ’94

Finałowa p ią tka , od lewej: Joanna  K ubicka, P aulina  Kmieciak, K a ta rzyn a  Kucner, 
D anuta  M usielak, M agdalena G alewska
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Park podworski w Prusinowie
Powstanie Prusinowa jest zwią­

zane z odległymi czasami o czym 
świadczy istnienie dawnego 
cmentarzyska archeologicznego 
w północno-wschodniej części 
wsi. Założenie osady było dogod­
ne z uwagi na płaski teren i blis­
kie sąsiedztwo rzeki Prosny, wy­
stępowanie dobrych gleb od stro­
ny rozlewiska.
Z achow any m ały p ię trow y pa ła­

cyk  i p a rk  pochodzą z przełom u
X IX  i X X  w ieku. W okresie m ię­
dzyw ojennym  P rusinów  był dzier­

żaw iony przez R akow skich, k tórzy  
rzekom o byli znani z n ie term ino­
w ych w ypłat w ynagrodzeń za p ra ­
cę. Po w ojnie dokonano parcelacji 
g runtów . P a rk  i pałacyk  przeszły 
na w łasność państw a. N iestety  
w sku tek  b rak u  bieżących należy­
tych  p rac  pielęgnacyjnych park  
u legał stopniow em u zdziczeniu 
a budynek  był zaniedbyw any. Z po­
w odu b rak u  w łaściwej trosk i w  p a­
rku  zanikły ścieżki spacerow e i ko­
m unikacyjne. Na ich m iejscu poja­
wiły się dróżki będące praktycznie 
skró tam i w  pokonyw aniu drogi. 
Całkowicie zniknęło ogrodzenie, co 
przyczyniło się do n iekontro low a­
nej i nadm iernej penetracji terenu , 
zaśm iecenia i dokonyw ania w ycin­
ki pojedynczych drzew . Dzisiejszy 
park  m a około 2,5 ha pow ierzchni
i od 1990 roku  je s t użytkow any 
przez Rolniczą Spółdzielnię P ro d u ­
kcyjną w  Nowej Wsi. Po jego s tro ­
n ie zachodniej na  te ren ie  daw nych 
ogrodów znajduje się około 1 ha 
łąk, k tó re  są  dzierżaw ione przez 
m iejscow ych rolników . Jeżeli cho­
dzi o sam  pałacyk  to je s t on obecnie 
w ykorzystyw any jako  budynek  
m ieszkalny. W la tach  1972-1974 
przeprow adzono jego rem on t bu ­
dynku , napraw iono  przeciekający 
dach, odnow iono elew ację z jasno ­
szarego tynku . Z inform acji pani 
Franciszki Kwiecińskiej, miesz­
kank i P rusinow a, dowiedzieliśm y 
się, że po s tronie  południow ej pa ła ­
cyku znajdow ała się p rzybudów ka. 
W p ark u  natom iast panow ał w zoro­
w y porządek robiący n iesam ow ite 
w rażenie  na osobach przyjezd­
nych. K ażdej jesien i odbyw ało się

generalne  sp rzątan ie  do tego stop­
nia, że n ie  pozostaw ał an i jed en  liść. 
W całym  p ark u  była gęsta  sieć za­
dbanych i ukw ieconych ganków . 
Wjazd do p a rk u  prow adził pod gór­
kę  od strony  w schodniej. P rzy  sa­
m ym  pałacu  po stronie  północnej 
był dość szeroki podjazd. Z dalszej 
relacji w ynika, że w  p a rk u  było 
znacznie w ięcej drzew , istniało ład­
ne ogrodzenie. Bliżej drogi, n ap rze­
ciw ko b ram y  wjazdowej w  sąsiedz­
tw ie cm entarzyska archeologicz­
nego znajdował się inny  s ta ry  ogro­

dzony cm entarz  i ładna figurka. 
N ieste ty  te ren  starego cm entarza  
został rozry ty  z pow odu poboru 
p iasku  a ogrodzenie zostało zabra­
n e  do Dobieszczyzny. Po stronie 
północnej p a rk u  na  polach up raw ­
nych  praw dopodobnie s ta ł stary  
dw ór i karczm a „Na kurzej nóżce” . 
Po  wojnie do P rusinow a przyjeż­
dżali potom kow ie w łaścicieli i dzie­
rżawców. W piw nicach podczas po­

szukiw ań natrafiono na zbiory po­
rcelany, k tó re  przew ieziono do m u­
zeum  w Kaliszu. Jesien ią  ubiegłego 
roku  poprzez w ykorzystanie p ra ­
cow ników  in terw ency jnych  znacz­
nie oczyszczono park , studzienki 
instalacji deszczowej i piw nicę do 
k tó re j dostaw ała się w oda p rzeno­
szona przez wody opadowe.

W tow arzystw ie so łtysa wsi Mar­

ka Kantka m ieszkającego w łaśnie 
w  pałacyku  od czerw ca ubiegłego 
roku  dokonaliśm y oględzin p a rk u
i przyległych terenów . Idąc asfal­
tow ą drogą od strony  G rabu  do 
Ż ernik  (gdzie była urokliw a aleja 
kasztanow a) zauw ażam y dość re ­
g u la rn ą  bry łę  p a rk u  i stojący w  głę­
bi na w zniesieniu pałacyk. Po lewej 
s tronie  drogi przy  g ranicy  parku  
w idać ciąg kilkudziesięciu starych  
sosen zwyczajnych. N iektóre z nich 
są ju ż  m artw e i suche. Po praw ej 
s tronie  na tom iast widoczne je st 
rozkopane cm entarzysko gdzie 
nadal dokonuje się poboru  p iasku 
na  różne cele. T eren  ten  rów nież 
je s t pok ry ty  sosnam i. Poprzednio 
znajdow ał się tam  las liściasty, po 
k tó rym  pozostał jed en  skarłow a- 
ciały s tary  dąb szypułkow y (o ob­
w odzie w pierśnicy 444 cm) rosnący 
na  piaszczystej glebie. Idąc zatartą  
drogą w zdłuż północnej granicy, 
gdzie był daw ny dojazd do m ająt­
kow ego gospodarstw a, w idzimy 
rząd  zachow anych jeszcze okaza­
łych głogów jednoszyjkow ych. 
W czasie w ykonyw ania prac  porzą­
dkow ych usunięto  m artw e egzem ­
plarze. N iestety  w  tej części parku  
w yrzucano pokaźne ilości śmieci 
podobnie ja k  w południow o-zacho­
dnim  narożn iku  gdzie znajduje  się 
najw iększa ilość krzew ów . B ar­
dziej na  południe m ożna zauw ażyć 
skup iska  robinii akacjow ej i bzu 
lilaka. To w łaśnie w  tym  p a rk u  
robin ia akacjow a, sosna zw yczajna
i daglezja zielona są drzew am i n a j­
bardziej rzucającym i się w  oczy. 
W północno-zachodniej części pa­
rku rosną piękne sosny czarne
i daglezje zielone, które jako drze­
wa iglaste o dobrej kondycji są 
prawdziwą ozdobą. To właśnie 
w tym miejscu przy odrobinie sło­

necznej pogody o każdej porze 
roku unosi się świeży żywiczny 
zapach. W rozproszeniu  znajdują 
się trzy  brzozy (jedna zupełn ie  su ­
cha), św ierk i s rebrzyste  i pospolite 
oraz jed n a  zdziczała ow ocująca ja b ­
łoń. Na południow y w schód w  k ie­
ru n k u  pałacyku  rozciąga się duża 
traw iasta  polana w idokow a stano ­
w iąca oś kom pozycyjną i w idoko­

wą. Do n iedaw na by ła  ona w yko­
rzystyw ana na  organizację zabaw 
tanecznych i dożynek w iejskich. Po 
s tronie  zachodniej polany w  k ie­
ru n k u  łąk  m ożna zauw ażyć kolejną 
g rupę  drzew  iglastych, k tó ra  sk ła­
da się z dorodnych daglezji i poje­
dynczych św ierków . Przechodząc 
do południow ej części p a rk u  m ija­
m y duże lipy drobnolistne, dwa 
k lony jaw ory  oraz skup iska  bzu 
czarnego i bzu lilaka. W sam ym

Dąb szypulkoury w południowo-zacho­
dnim  narożniku parku

fot. Leszek Bajda

południow o-zachodnim  narożniku  
rośnie jedyny  w  całym  p a rk u  dąb 
szypułkow y o obwodzie w  p ierś­
nicy 437 cm. Przechodząc na  lewo 
w  k ie ru n k u  pałacyku  m ijam y po­
now nie skup iny  bzu lilaka i robinii 
akacjow ej. W bliskim  sąsiedztwie 
ściany zachodniej pałacyku  znaj­
du ją  się dwie potężne daglezje (o 
różnych odcieniach igieł) i jeden  
dobrze ow ocujący jeszcze św ierk  
pospolity. Niestety widać też leżą­
cy długi pień świerku srebrzys­
tego, który został usunięty z pod­
łoża w wyniku prac porządko­
wych, gdyż wcześniej w bestialski 
sposób dokonano głębokiego pod­
cięcia drzewa przy użyciu siekie­
ry.
Od południow ej strony  elewacji 
ogrodowej pałacyku  w ystępuje 
dość zw arty  drzew ostan  liściasty 
sk ładający  się z egzem plarzy  robi­
nii akacjow ej, g rabu  pospolitego
i w iązu szypułkow ego. W okresie 
jesiennym  drzew a te  tw orzą cieka­
wą barw ną kom pozycję liści. Miejs­
cam i jed n ak  w ydziela się posusz. 
Południow ą granicę  p a rk u  zam yka 
piaszczysta droga prow adząca 
przez pola do M iniszewa. P rzy  niej 
od strony  zabudow ań gospodars­
kich biegnie rząd w spaniałych je ­
sionów o długości ok. 250 m etrów .

P a rk  podw orski w  P rusinow ie sta­
now i doskonałe uzupełn ienie  m iej­
scowego k ra job razu  rolniczego. 
W znacznej m ierze pełn i on funkcje 
zdrow otne d la całej wsi oraz łago­
dzi n iekorzystne czynniki k lim aty­
czne. P a rk  przyczynia się do w zros­
tu  plonow ania roślin oraz w pływ a 
na dobre sam opoczucie m ieszkań­
ców.
N astępnie  przedstaw im y park  

w M iniszewie jako  ostatn i z te ren u  
gm iny Żerków.

Leszek Bajda

Pałacyk w  Prusinowie od strony północno-wschodniej fot. Leszek Bajda

Zdewastowane cmentarzysko przy wschodniej granicy parku fot. Leszek Bajda
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Kotlin bezkonkurencyjny
Dnia 14 stycznia 1994 r. w Szkole 

Podstawowej im. Marii Konop­
nickiej w Kotlinie odbył się finał 
wojewódzki rozgrywek w halo­
wej piłce nożnej szkół wiejskich 
chłopców z kl. V m . W tu rn ie ju  
w zięło udział 7 d ru ży n  szkó ł po d ­
staw ow ych, ' rep rezen tu jący ch  
sportow e re jony  w ojew ództw a k a ­
liskiego.

W w y n ik u  losow ania d rużyny  zo­
s ta ły  podzielone n a  dw ie g rupy . 
M ecze w  n ich  rozgryw ano  syste ­
m em  ’’każdy  z k ażdym ” .

W g ru p ie  A ryw alizow ały  ze sobą 
ek ipy  z T arch a ł W ielkich, K obier- 
na , Szczur i T aczanow a. T en  o s ta ­
tn i zespół okazał się na jlepszym  
w  ty m  gronie, w ygryw ając w szyst­
k ie  mecze.

W g ru p ie  B sp o tkały  się dw a ze­
spo ły  z naszego re jonu . W kolej­
n ych  m eczach tej g ru p y  K otlin  
pew n ie  pokonał P io tró w  4:0 i Wil- 
kow yję  8:0, a  W ilkow yja p rzeg ra ła  
z P io trow em  0:3, zajm ując o s ta te ­
cznie 6 m iejsce w  zaw odach.
W w alce  o 3 m iejsce Szczury  zw y­

ciężyły 7:6 po dogryw ce z P io t­
row em .
W finale obrońca tytułu Kotlin 

rozgromił zwycięzcę grupy A Ta- 
czanów aż 14:1!

D ru ży n a  ze Szkoły  Podstaw ow ej 
w  K otlin ie  będzie po raz  d rug i 
rep rezen to w ała  w ojew ództw o k a ­
lisk ie w  tu rn ie ju  ogólnopolskim  
w  W arszaw ie o P u c h a r  P rzew o d ­
niczącego Z arządu  G łów nego 
S zkolnego Z w iązku S portow ego

o raz  red ak cji tygodn ika  ’’P iłk a  
N ożna” , k tó ry  rozeg rany  zostanie  
w  czasie ferii zim ow ych.
Zespół z Kotlina występował 

w składzie: Błażej Maniak, Ma­
rek Niewiada, Rafał Jankowiak, 
Marcel Grygiel i Maciej Kacz­
marek. Trenerami zespołu są: 
Tomasz Kosiński i Wiesław Miel­
czarek.

Sędzią  g łów nym  tu rn ie ju  był A n ­
drzej K araś, a  o rgan iza to rem  Z a­
rząd  W ojewódzki Szkolnego Z w ią­
zku  Sportow ego  w  K aliszu, Za­
rząd  G m inny  SZS w  K otlin ie  oraz 
D yrekcja  Szkoły Podstaw ow ej 
w  K otlinie.

W. Szymkowiak

Ligowe 
rewanże
6 stycznia 1994 r. rozegrano pierw ­

sze mecze rundy rewanżowej w lidze 
koszykówki chłopców szkół śred­
nich. Oto rezultaty: ZSZ nr 1A - LO 
31:45, TKKF Trucht - ZSZ nr 2 81:53. 
Najlepszym strzelcem jest Jakub Józe­
fiak (TKKF Trucht), który zdobył 30 
punktów. (pwmm)

Jeszcze jeden 
medal
W Halowych Mistrzostwach Okręgu,

o których pisaliśmy w poprzednim nu­
merze, złoty medal na dystansie 300 m, 
zdobyła zawodniczka ZSZ nr 1 w Jaoci- 
nie - Beata Cegielska. (JU)

Kolejne gole
T rw a ją  rozgryw ki w  halow ej li­

dze p iłk i nożnej. Oto cotygodniow a 
po rc ja  w yników  (za okres od 10 do
16 stycznia):
Rocznik 1977-78
Polonia Żerków - B lack Angels Ciel­
cza 5:3. Gole strzelili: dla Polonii M. 
Piątkow ski 3, D. Bierła 2; dla Black 
Angels M. Burchacki, M. Duczmal
1 P. Kaczm arek.
Zawisza Nosków - Pogoń Jarocin 8:4. 
Gole strzelili: dla Zawiszy A. Tom­
czak 3, A. Banaszak 2, P. B anaszak
2 i B. Biegański; dla Pogoni T. A nt­
czak 2, N. Zimny i B. Markiewicz. 
De Portiw o - FC Brow ar 5:4. Gole 
strzelili: d la De Portiw o T. W iącek 2, 
D. Kopaczewski, A. Ulatowski i B. 
Wiącek; dla Brow aru M. M arszałek
2, K. O strowski i S. Staśkiewicz. 
In te r Jarocin - B rygada RR 12:0. 
Gole dla In teru  strzelili: J . Gochno 6, 
R. Janicki 4, J. Józefiak i M. Szym- 
karuk.
Gwiazdy z Kościuszki - Juw entus 
W rocławska 10:1. Gole strzelili: dla 
Gwiazd T. Kowalski 4, R. Walczak 3, 
N. Goliński 3; d la Juw entusu  T. Rab- 
czewski.
R ocznik 1979-80
Czarne Orły - MKS Lech Ługi 4:1. 
Gole zdobyli: dla Czarnych Orłów K. 
Paszkiewicz 2, S. Błaszczyk i M. 
Wiśniewski; dla Lecha R. Szym a­
nek.
KKS Wilkowyja - JK S Jarocin 9:2. 
Gole zdobyli: d la KKS L. Szymański
4, K. K arpiński 4 i M. Kominek; dla 
JKS B. Wieczorek 2.
M anchester Utd. - M ilan Węglowa 
2:9. Gole zdobyli: dla M ilanu P. Kryś
5, A. Adamczak 2, R. Patoka i Ł. 
K larzyński; dla M anchesteru Ł. Ko­
łodziej i A. Sobczak.
Olimpik Węglowa - Zawisza Nosków 
5:2. Gole zdobyli: dla Olimpik M. 
M arek 3, S. Roszak i D. Łyskawa; dla 
Zawiszy S. Andrzejewski i J. Figan. 
Ajax Południe - K rasnale Mieszków 
5:4. Gole zdobyli: dla Ajaxu T. M ar­
ciniak 2, S. Nowak 2 i Ł. Kruświcki; 
dla K rasnali G. Zielonka 2, S. Gołęb- 
niak i W. Kabaciński.
R ocznik 1981-82
SKS Boguszyn - Jedynka  3:12. Gole

zdobyli: dla Jedynki M. Nowakow­
ski 5, Ł. Nowakowski 3, W. Tomasze­
w ski 3, R. Adamski; SKS Boguszyn 
A. Birk, M. Janowicz, A. Koch. 
S partak  - SKS Chocicza 2:4. Gole 
zdobyli: dla Chociczy R. Poch 2, F. 
Heleniak i M. Banaszak; dla Spar- 
taka Ł. Olszyna 2.
Sporting Wilkowyja - Chempions 
12:2. Gole zdobyli; dla Sportingu R. 
Roszak 4, M. Łyskawa 4, L. K rause 3, 
K. Grzempowski: dla Chem pions M. 
Bilica i P. Ratajski.
AC Milan - S partak  4:3. Gole zdoby­
li: dla M ilanu D. P iróg 2, Ł. Stacho­
w iak i D. Liberek; dla Spartaka J. 
Pacyński 2, Ł. Olszyna.
Juw entus Południe - Solidarność 
Radlin 1:3. Gole zdobyli: dla Solidar­
ność D. Konieczny 2, Ł. Pawelczyk: 
dla Juw entusu  K. Ciechanowski.

(pwak)

Zaproszenie 
na „kosza”

W najbliższą sobotę 22 stycznia
0 godz. 17.00 w sali LO seniorzy Truch­
tu Jarocin rozegrają kolejny mecz 
w okręgowej lidze koszykówki. Prze­
ciwnikiem jarociniaków będą basket- 
boliści z OKSiW Roasz H Pleszew. 
W ostatnich dniach ubiegłego roku 
Trucht gościł już u siebie ten zespół, 
wygrywając zdecydowanie. Potem na­
si koszykarze odnieśli duży sukces po­
konując w Rawiczu tamtejszą Rawię. 
Trener Mariusz Kaźmierczak po tych 
meczach jest pełen optymizmu. Mąci 
go jedynie fakt, że trzech podstawo­
wych zawodników tego samego dnia 
rano grać będzie mecz we Wrześni 
z drużyną juniorów. Tak więc mogą 
być już zmęczeni. Przeciwko plesze- 
wiakom nie zagra także znakomity 
snajper Janusz Szymański, który jest 
kontuzjowany. Za to do zespołu po­
wrócą już Mariusz Michałkiewiez
1 Krzysztof Szczotka. Mecz będzie chy­
ba jednak sportowym wydarzeniem 
najbliższego weekendu. Kibiców ser­
decznie zapraszamy.

(pwmk)

Z rakietką w  ręku
9 stycznia 1994 r. odbył się w  Jaroci­

nie n  Wojewódzki Turniej Klasyfi­
kacyjny Młodzików. Wzięła w nim  
udział rekordow a liczba zawodni­
ków. O kolejne punkty  rankingow e 
rywalizowało 16 dziewcząt i 36 chło­
pców. Z zawodników Victorii naj­
lepiej spisała się M arta Kwiatek, 
k tó ra  wywalczyła drugie miejsce 
oraz M onika D uda i M irosław Tom­
czak, oboje zajęli czw arte lokaty. Po 
raz pierwszy w tak  poważnych za­
wodach umiejętności swe zaprezen­
towali dziesięciolatkowie A nna Na­
gła, Hanna W iśniewska i Tom ek Ko­
strzewa.

★
Mirosław Tomczak zawodnik Vic- 

torii Jarocin, który  w  grupie dw u­
nastolatków  sklasyfikowany je st na 
trzecim  m iejscu w okręgu, w czasie 
ferii zimowych będzie reprezento­
w ał okręg na I Ogólnopolskiej Olim­
piadzie Tenisowej Dzieci. Zawody 
odbędą się w  Jastrzębiu-Zdroju. 300 
najlepszych adeptów  pingponga bę­
dzie uczestniczyło w turn ieju , w y­
cieczkach i spotkaniach. Wszystkie 
koszty pokryw ają organizatorzy. 
P a trona t nad im prezą objął prezy­
den t Polski Lech Wałęsa.

D rużyny dziewcząt i chłopców ze 
Szkoły Podstawowej n r 4 w Jaroci­
nie oraz Szkoły Podstawowej w Wil- 
kowyi wywalczyły aw ans do finału 
wojewódzkiego rozgrywek szkol­
nych w tenisie stołowym.
* Pierw szy mecz w rundzie rew an­
żowej ligi okręgowej w tenisie stoło­
wym zawodnicy Victorii rozegrali 14 
stycznia w W ieruszowie z Prosną. 
Początek m eczu zapowiadał kieskę 
naszych graczy. W momencie, gdy 
P rosną prowadziła już  7:1, trener 
miejscowych popełnił fatalny błąd. 
Dokonał on dwóch zm ian w swoim 
zespole. Od tej pory jarociniacy za­
częli wygrywać pojedynek za poje­
dynkiem  i ostatecznie doprowadzili 
do rem isu 9:9. Młodzi pingpongiści 
Victorii nauczyli trene ra  Prosny, że 
nie należy lekceważyć żadnego z ry­
wali. Bardzo cieszy zdobyty niespo­
dziewanie punkt, a  jeszcze bardziej 
stale podnoszący się poziom wy­
szkolenia naszych m łodych graczy. 
P u n k ty  dla Victorii uzyskali: Maciej 
M iśniewski 4, Łukasz Tobolski 3, 
Tom asz Nagły 1 i Maciej D em ski 1.

(pwmt)

Księgarnia jjNći ROCJU5’
z a p r a s z a  

do nowo otwartego

działu 
z artykułami szkolnymi 

i papierniczymi
( f  1 8 /9 4 )
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Pogotowie ra tunkow e - tel. 999 
Pogotowie pożarowe - tel. 998 
Pogotowie policyjne - tel. 997 
Pogotowie gazownicze - tel. 28-73 
Pogotowie wodociągowe - tel. 30-80 
Pogotowie energetyczne - tel. 21-37

Informacja o numerach telefonów - tel. 
913
Biuro napraw telefonów - tel. 914 
Zamawianie rozmów międzymiasto­
wych - tel. 900 
Zegarynka - tel. 926 
Nadawanie telegramów przez telefon
- tel. 905
Informacja PKP - tel. 30-30 
Informacja PKS - tel. 28-29

Szpital Rejonowy, Szpitalna 1, tel. 
30-51
Przychodnia Rejonowa, Hallera 9, tel.
36-36
Przychodnia L ekarska PKP, Sienkie­
wicza 7, tel. 25-05
Straż pożarna, Śródmiejska 32, tel.
25-46
Komenda Rejonowa Policji, Kościu­
szki 29, tel. 27-02
Straż Miejska, Poznańska 1, tel. 26-33 
Zakład Gazowniczy, Św. Ducha 118, 
tel. 28-73
Zakład Wodociągów, Kasprzaka la, 
tel. 34-87
Zakład Energetyczny, ul. Batorego 
26, tel. 21-37

APTEKI
’’A spirynka” , Hallera 14, tel. 24-34, 
czynna pon. - piąt. 8.00 - 20.00, sob. 8.00
- 12.00
”Bemex” , Rynek 13, tel. 26-56, czynna 
pon. - piąt. 8.00 - 20.00, sob. 8.00 -14.00 
"C onvallaria” , Wolności 7, tel. 25-63, 
czynna pon. - piąt. 8.00 - 20.00, sob. 8.00
- 20.00
kolejowa, Sienkiewicza la, tel. 36-84 
wew. 354, czynna 8.00 -18.00, sob. prac.
8.00 - 18.00
”Flos Rosae” , Wrocławska 9, tel. 23-58, 
czynna pon. - piąt. 8.00 - 20.00, sob. 8.00
- 14.00

BANKI
Bank Spółdzielczy, Niepodległości 5, 
tel. 22-07, czynny pon. piąt. 7.00 -15.15, 
sob. prac. 7.00 - 10.00 
PKO, Mickiewicza 2, tel. 23-41, czynny 
pon. - piąt. 8.00 -17.00, sob. 10.00 -14.00, 
sob. prac. 8.00 - 14.00 
WBK, Kilińskiego 2a, tel. 27-21, czyn­
ny pon. - piąt. 8.00 -17.00, sob prac. 8.00
- 14.00

BARY
"Joker”, Poznańska 30, tel. 33-86, 
czynny całą dobę
"Kam iza” , Wrocławska 81, tel. 29-39, 
czynny codz. 8.00 - 22.00 
"Klubowy”, Kościuszki 4, tel. 30-61, 
czynny codz. 10.00 - 21.00 
’’M ikrus” , Paderewskiego (obok dwo­
rca PKS), tel. 28-02, czynny pon. - piąt.
6.00 - 18.00, sob. 7.00 - 14.00

BIBLIOTEKI
Pedagogiczna, Kościuszki 15a, tel. 
22-63, czynna pon. i czw. 9.00 - 18.00, 
wt. i piąt. 9.00 - 17.00, śr. 9.00 - 14.00, 
sob. prac. 9.00 - 14.00 
Publiczna, Park 3, tel. 23-46, czynna 
pon. - piąt. 9.00 - 18.00, sob. 9.00 - 14.00 
filia, Batorego 5, wt. i czw. 13.00 -18.00, 
piąt. 9.00 - 13.00, sob. 9.00 - 14.00

GMINNA SPÓŁDZIELNIA 
„SAMOPOMOC CHŁOPSKA”
Poznańska 2, tel. 25-31, pawilon hand­
lowy czynny w dni targowe 8.00 -16.00, 
w pozostałe 9.00 - 17.00

HOTELE
Gościniec "W alcerek” , Poznańska 73, 
tel. 28-18
’’Jaro ta” , Sportowa 6, tel. 31-04

KLUBY SPORTOWE
LKS ’’Ippon” , Estkowskiego 19, tel. 
24-36
’’Victoria”, ks. kard. Wyszyńskiego 2, 
tel. 28-07

KSIĘGARNIA
Rynek 16, tel. 26-34, czynna pon. - piąt.
10.00 - 18.00, sob. 10.00 - 13.00

KWIACIARNIE
’’Róża” , Wrocławska 4, tel. 26-44, czyn­
na pon. - piąt. 9.00 - 18.00, sob. 9.00
- 14.00, niedz. 9.00 - 13.00 
’’S tokrotka”, Śródmiejska 3, tel. 28-61, 
czynna pon. - piąt. 8.00 -16.00, sob. 8.00
- 13.00

LECZNICA DLA ZWIERZĄT
Poznańska la, tel. 22-21, czynna całą 
dobę

MIEJSKI OŚRODEK SPORTU I RE­
KREACJI
Sportowa 6, tel. 29-74

MIEJSKO-GMINNY OŚRODEK 
POMOCY SPOŁECZNEJ
Niepodległości 10, tel. 28-87, czynny 
pon. 7.30 - 16.00, wt. - piąt. 7.30 - 15.00, 
I sob. miesiąca 7.30 - 13.30

MUZEUM REGIONALNE
Rynek, Ratusz, tel. 34-49, czynne wt., 
czw. i piąt. 9.00 - 15.00, śr. 9.00 - 17.00, 
I sob. i niedz. miesiąca 9.00 - 13.00

PAŃSTWOWY OŚRODEK 
KSZTAŁCENIA BIBLIOTEKARZY
Park 3, tel. 22-50

PARAFIE
Chrystusa Króla, biuro parafialne, 
Kościuszki 14a, tel. 26-30, czynne pon.
- sob. (oprócz wtorku) 10.00 - 12.00, śr. 
dodatkowo 17.00 - 17.30, niedzielne 
msze Św.: 6.45, 8.00, 9.30, 11.00, 12.15,
18.30
O. O. Franciszkanów, biuro parafial­
ne, Wojska Polskiego 64, tel. 24-42, 
czynne pon., śr., czw. 9.00 - 12.00, pon.
- sob. po południu, niedzielne msze 
Św.: 7.00, 9.00, 10.30, 12.00, 16.30, 18.30, 
raz w miesiącu o 8.00 ’’wojskowa”
Św. M arcina, biuro parafialne, ks. 
kard. Wyszyńskiego 3, tel. 22-43, czyn­
ne pon., czw. i piąt. 10.00 - 12.00, śr.
11.00 - 12.00 i 15.00 - 16.30, niedzielne 
msze Św.: kościół Św. Marcina: 6.00, 
12.30, kościół Św. Jerzego: 7.30, 8.30,
9.45, 11.15, 18.30

POCZTA
Niepodległości 13, tel. 29-70, czynna 
pon. - piąt. 7.00 - 21.00, sob. 8.00 - 13.00 
Os. 1000-lecia (pawilon handlowy), tel. 
28-41, czynna pon. - piąt. 10.00 - 17.00 
(przerwa 13.30 - 14.00), sob. prac. 8.00
- 13.00

PORADNIA WYCHOWAWCZO- 
-ZAWODOWA
Kościuszki 16, tel. 22-45, czynna pon.
- piąt. 8.00 - 15.00, sob. 8.00 - 13.00

POSTERUNEK CELNY
Św. Ducha 120, tel. 27-57, czynny pon.
- piąt. 7.15 - 15.15,1 sob. miesiąca

POSTÓJ TAKSÓWEK 
Wąska, dworzec PKP, tel. 22-60

PROKURATURA REJONOWA
Niepodległości 19, tel. 26-55, czynna 
pon. - piąt. 7.30 - 15.00,1 sob. miesiąca
8.00 - 14.30

PRZEDSIĘBIORSTWA
’’Gopol” , Niepodległości 26, tel. 20-79 
"Izolacja”, Poznańska 24, tel. 33-87 
”Jafo”, Kościuszki 16a, tel. 26-01 
’’Jarbud” , Zaciszna 3, tel. 23-78 
"Jarkon” , Wrocławska 77, tel. 26-71 
’’Jarom a”, Niepodległości 34, tel. 31-61 
JFM, Powstańców Wlkp. 1, Zakład nr 
1 tel. 27-51, Zakład nr 2 tel. 21-57 
OTL, Zaciszna 2, tel. 35-82 
POM, św. Ducha 120, tel. 35-35 
Przedsiębiorstwo Komunalne, Kasp­
rzaka la, tel. 34-87

PRZEDSZKOLA
n r 1, Hallera 8a, tel. 26-68 
n r  2, Curie-Skłodowskiej, tel. 22-96 
n r  3, Batorego 5, tel. 25-72 
n r  4, Wrocławska 168, tel. (przez szko­
łę) 22-38
n r  5, Waryńskiego 5, tel. 32-19
n r  6, Libercourt (obok JOK-u), tel.
21-50

PTTK
Kościuszki 15a, tel. 28-49, dyżury pon.
- piąt. 13.00 - 15.00

REJONOWY URZĄD PRACY
Niepodległości 10, czynny pon. 7.30
- 16.00, wt. - piąt. 7.30 - 15.00, I sob. 
miesiąca 7.30 - 13.30

RESTAURACJE
’’Dworcowa” , dworzec PKP, tel. 36-84 
wew. 309, czynna codziennie 7.00
- 18.00 i 19.00 - 6.00
’’Targowa” , Targowa 18, tel. 24-92, 
czynna codziennie 8.00 - 20.00 
’’V ictoria” , ks. kard. Wyszyńskiego 4, 
tel. 24-52, czynna pon. - sob. 8.00 - 20.00, 
niedz. 10.00 - 20.00
"W arszaw ianka”, Mickiewicza 4, tel. 
27-74, czynna codziennie 8.00 - 20.00 
”WB”, św. Ducha 30, tel. 31-00, czynna 
codziennie 12.00 - 24.00

SĄD REJONOWY
Niepodległości 15, tel. 33-74, czynny 
pon. 8.00 - 16.00, wt. - piąt. 7.30 -15.15, 
I sob. miesiąca 7.30 - 14.30

SKLEP NOCNY
Krótka 4, tel. 24-51, czynny całą dobę

STACJA OBSŁUGI SAMOCHODÓW
Poznańska 28, tel. 27-17, czynna pon.
- piąt. 8.00 - 16.00, sob. 8.00 - 15.00

STACJE BENZYNOWE 
CPN, Poznańska (przy Polmozbycie), 
tel. 22-18, czynna całą dobę 
"Galon”, św. Ducha 118b, tel. 28-73 
wew. 45, czynna pon. - piąt. 6.00 - 19.00, 
sob. 6.00 - 14.00
"Jarom a”, Niepodległości 34, tel. 31-61 
wew. 202, czynna codziennie 7.00
- 22.30
JFM, Powstańców Wlkp. 1, tel. 27-51 
wew. 209, czynna pon. - sob. 6.00 - 22.00 
OTL, Zaciszna 2, tel. 35-82 wew. 223, 
czynna pon. - piąt. 7.00 - 15.00 
Przedsiębiorstwo Robót Drogowych, 
Poznańska 71, tel. 30-19, czynna całą 
dobę

SZKOŁY
Liceum Ogólnokształcące, Kościusz­
ki 31, tel. 35-88

Liceum Społeczne, Przemysłowa 1, 
tel. 37-89
Państw owa Szkoła Muzyczna I stop­
nia, Kościuszki 16, tel. 30-20 Szkoła 
Podstawowa n r  1, Kościuszki 25, tel.
26-76
Szkoła Podstawowa n r 2, Niepodleg­
łości 8, tel. 28-72
Szkoła Podstawowa n r 3, Wrocławska 
168, tel. 22-38
Szkoła Podstawowa n r 4, Curie-Skło­
dowskiej 2, tel. 26-89 
Szkoła Podstawowa n r 5, Waryńskie­
go 1, tel. 20-06
Szkoła Podstawowa n r  6, Kościuszki
10, tel. 21-53
Zespół Szkół Rolniczych, Tarce, tel. 
24-43
Zespół Szkół Zawodowych n r 1, Wojs­
ka Polskiego 66, tel. 26-19 
Zespół Szkół Zawodowych n r 2, Wro­
cławska 15, tel. 22-40

TERENOWA STACJA 
SANITARNO-EPIDEMIOLOGICZNA
Wąska 2, tel. 23-17, czynna pon. - piąt.
7.30 - 15.00, sob. prac. 7.30 - 15.00

TOWARZYSTWA
UBEZPIECZENIOWE
’’H estja”, Wrocławska 46, tel. 22-97, 
czynne pon. - piąt. 8.00 -15.00, sob. 8.00
- 12.00
’’Polonia”, Moniuszki 14, tel. 33-97, 
czynne pon. - piąt. 8.00 -16.00, sob. 8.00
- 13.00
PZU, Niepodległości 19a, tel. 35-91, 
czynne pon. 7.30 -17.00, wt. - piąt. 7.30
- 15.15, sob. prac. 8.00 - 13.00
PZU na  Życie, Kościuszki 16a, tel.
37-10, czynne pon. - piąt. 7.30 - 15.15, 
sob. prac. 7.30 - 12.30 
"W arta” , Moniuszki 14, tel. 37-74, 
czynne pon. - piąt. 8.00 -16.00, sob. 8.00
- 13.00 (wcześniej uzgodnić)

TOWARZYSTWO 
PRZYJACIÓŁ DZIECI
Kościuszki 16, tel. 28-73, czynne pon. 
i śr. 8.00 - 15.00

URZĄD GMINY I MIASTA
Niepodległości 10, tel. 26-11, czynny 
pon. 7.30 - 16.00, wt. - piąt. 7.30 - 15.00,
I sob. miesiąca 7.30 - 13.30 
burm istrz przyjm uje interesantów  
pon. 8.00 - 16.00 (Rynek, Ratusz), tel.
36-83 przewodniczący Rady Miejs­
kiej pełni dyżur pon. 13.00 - 15.00 
(Rynek, Ratusz), tel. 34-29

URZĄD REJONOWY
Kościuszki 15a, tel. 29-20, czynny pon.
- piąt. 7.30 - 15.00, I sob. miesiąca 7.30
- 13.30

URZĄD SKARBOWY
Kościuszki 21, tel. 20-50, czynny pon.
7.30 - 16.00, wt. - piąt. I sob. miesiąca
7.30 - 13.30

URZĄD STANU CYWILNEGO
Kościuszki 23, tel. 23-05, czynny pon.
7.30 - 16.00, wt. - piąt. 7.30 - 15.00,1 sob. 
miesiąca 7.30 - 13.30

ZAKŁAD UBEZPIECZEŃ 
SPOŁECZNYCH
Kościuszki 15a, tel. 27-42, czynny pon.
7.30 - 16.00, wt. - piąt. 7.30 - 15.00,1 sob. 
miesiąca 7.30 - 13.30

W jednym z najbliższych numerów  
zamieścimy informator dotyczący Ja­
raczewa, Kotlina, Nowego Miasta i Że­
rkowa
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ECO i n s Ia l
SPECJALISTYCZNE PRZEDSIĘBIORSTWO BUDOWY INSTALACJI GRZEWCZYCH, 

WENTYLACYJNYCH I URZĄDZEŃ DO OCHRONY ŚRODOWISKA
D Z IA Ł  T E C H N IC Z N O  - IN F O R M A C Y JN Y  Z A K Ł A D  P R O D U K C Y JN Y  N R  1
6 1 -249  P O Z N A Ń , UL. O B O D R Z Y C K A  61 64 -000  K O Ś C IA N , UL. Ł Ą K O W A  5

T E L /F A X  0-61 790 -981 , T L X  413 553  T E L ./F A X  065  121460, 120 -595

"ECO INSTAL" JAKO JEDNA Z NIEWIELU FIRM W POLSCE ZAJMUJĄCA SIĘ 
PROFESJONALNIE OCHRONĄ ŚRODOWISKA PROPONUJE PAŃSTWU SWOJĄ OFERTĘ

W ZAKRESIE

♦ KOMPLEKSOWEJ REALIZACJI INWESTYCJI ZWIĄZANYCH Z OCHRONĄ POWIETRZA

P R O J E K T  M O N T A Ż  U R U C H O M I E N I E  S E R W I S

INSTALACJI WYCIAGOWO - ODPYLAJĄCYCH 
INSTALACJI ODSIARCZANIA I ODAZOTOWANIA bPALIN 
INSTALACJI WENTYLACYJNYCH I KLIMATYZACYJNYCH

♦ CIEPŁOWNICTWA
BUDOWA ORAZ REMONTY I MODERNIZACJA KOTŁOWNI NA PALIWA STALE. PŁYNNE I GAZOWE 
BUDOWA ORAZ WYMIANA SIECI I WĘZŁÓW CIEPŁOWNICZYCH NA SYSTEM PREIZOLOWANY

♦ PRODUKUJEMY URZĄDZENIA O WYSOKIEJ SKUTECZNOŚCI I DUŻEJ TRWAŁOŚCI:
- ODPYLACZE CYKLONOWE BATERYJNE I POJEDYNCZE TYPU CS, CE, DC,

W KTÓRYCH ZASTOSOWANO NAJNOWSZE ROZWIĄZANIA TECHNICZNE 
ZWIĘKSZAJĄCE ICH SKUTECZNOŚĆ ODPYLANIA ORAZ ODPORNOŚĆ 
NA ŚCIERANIE

- ODPYLACZE WSTĘPNEGO ODPYLANIA
- MULTICYKLONY
- ODPYLACZE O SPECJALNYCH BUDOWACH DO ZASTOSOWANIA PRZY 

OCZYSZCZANIU Z PYŁÓW O SZCZEGÓLNYCH WŁAŚCIWOŚCIACH
- FILTRY PULSACYJNE
- INSTALACJE ODSIARCZANIA I ODAZOTOWYWANIA SPALIN
- INSTALACJE WYCIAGOWO - ODPYLAJĄCE
- KANAŁY SPALIN I KOMPENSATORY

W ZAKRESIE PRZYJĘTYCH DO REALIZACJI ZLECEŃ ZWIĄZANYCH Z OCHRONĄŚRODOWISKA 
WYKONUJEMY:
-PROJEKTTECHNICZNY INSTALACJI
-OPERAT OCHRONY POWIETRZA ATMOSFERYCZNEGO
-POMIARY EMISJI I IMISJI ZANIECZYSZCZEŃ PYŁOWYCH I GAZOWYCH.

DO PAŃSTWA DYSPOZYCJI STAWIAMY KADRĘ WYSOKO WYKWALIFIKOWANYCH 
SPECJALISTÓW Z DZIEDZINYTECHNIKI OCHRONY POWIETRZA.

GWARANTEM NASZEJ SOLIDNOŚCI, PROFESJONALNOŚCI I KONKURENCYJNOŚCI CEN JEST 
LISTA REFERENCYJNA NASZYCH DOTYCHCZASOWYCH KONTRAHENTÓW DO UDOSTĘPNIENIA

NA PAŃSTWA ŻYCZENIE.
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Zakład Konfekcyjny

• Teomina ■
63-700 Krotoszyn 

ul. Ceglarska 1 
tel. (0-64) 532-81-86, fax 520-420, tlx 462414

Teomina

Teomina

Teomina

Teomina

to firma, którajuż ponad 20 lat ubiera kolejne pokolenie 
nie tylko polskich kobiet. Posiadamy stałych odbiorców 
na rynkach zachodnich: Francja, Niemcy, Holandia, 
Belgia, USA.

to firma, która oferuje kostiumy, żakiety, spódnice, kurtki, 
p łaszcze z surowców  krajowych i zagranicznych, 
w oparciu o własne projekty i konstrukcje. Wysoki stan­
dard i jakość jest rezultatem bogatego doświadczenia 
i ciągle doskonalonego parku maszynowego.

to firm ą, która rokrocznie  sw oje nowe kolekcje  
prezentuje na targach krajowych i zagranicznych.

to firma otwarta na ciekawe oferty i zamówienia, gotowa 
do współpracy z zainteresowanymi firmami zagraniczny­
mi i odbiorcami krajowymi.

Jeżeli chcesz wyglądać elegancko, 
to szukaj odzieży ze znakiem
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SPRZEDAŻ

Sprzedam działkę budowlaną z rozpoczętą 
budową, w pełni uzbrojona, o  pow. 600 m 2 
w Żerkowie na ul. H anki Sawickiej. W ia­
domość: Żerków, ul. Tuw im a 5.

(f 4 2 /  R /  94)

Sprzedam tanio  wyposażenie sklepu: łady, 
regały, zam rażarkę 400 1, szafę chłodniczą
1.400 1. Zakrzew 35. (f 4 5 /  R /  94)

Sprzedam domek jednorodzinny na działce 
327 m 2. Żerków, ul. W ojska Polskiego 3.

(f 9 1 /R /9 4 )

Sprzedam  5-tygodniowc szczenięta - wil­
czury. Jarocin, ul. Poznańska 18.

(f 9 3 / R /  94)

Sprzedam: pług 2-skibowy, kopaczkę do 
ziemniaków, przyczepę samozbierającą. 
Wiljcowyja, ul. Powst. W lkp. 30.

(f 9 4 / R /  94)

Sprzedam siano, prasowane. Lubinia M a­
ła 45. (f 9 7 / R /  94)

Sprzedam dom w Jarocinie na działce 
2500 m 2. Tel. Mieszków 43. (f 102/ R /  94)

Sprzedam piec c.o. typ pleszcwski 4 m 3, 
nowy i hydrofor do wody z pom pą i sil­
nikiem. W róbel Jan, ul. Jarocińska 33b, tel. 
63, 63-211 G olina, po godz. 16.00.

(f 1 0 3 /R / 94)

Sprzedam suknię ślubną. Jarocin, Węg­
lowa 1 /45 . ( f  106/ R /  94)

Sprzedam bardzo tanio i szybko: akor­
deon 120-basowy ’’W eltmeister” , kolumny 
’’Tonsil” 2 x 50 W. (f 108/ R /  94)

Sprzedam pólkotapczan. Jarocin, ul. Je­
sienna 11. ( f  113/ R /  94)

Sprzedam działkę w Jarocinie, pow. 423 
m 2, ul. M arcinkowskiego. Pleszew, tel. 
422-985. (f 115/ R /  94)

Sprzedam dom. Ługi, Dunajecka 15.
(f 1 2 1 /R / 94)

Sprzedam Commodore 64 i kuchenkę mik­
rofalową. Ługi, ul. D unajecka 15.

(f 121/ R /  94)

Sprzedam  maszynę do pisania, niemiecką, 
sprawną. Adres w Biurze Ogłoszeń.

(f 123/ R /  94)

Sprzedam  dom w stanie surowym wraz 
z działką o powierzchni 1230 m 2. Golina, 
ul. Zakrzew ska 22. Informacja: sklep z ele­
ktronarzędziam i w Jarocinie przy W roc­
ławskiej 33, tel. 24-41. ( f  124/ R /  94)

Sprzedam  organy elektroniczne ’’VER- 
M O N A ” . Tanio , stan bardzo dobry. Tel.
37-48. ( f  1 3 1 /R / 94)

Sprzedam komputer Com m odore C-64. 
Jarocin, ul. Św. D ucha 82. ( f  132/ R /  94)

AUTO-MOTO

Sprzedam C-355 po  kap. remoncie, duża 
kabina. Ługi 9, k. M chów, ( f  8 9 /  R /  94)

Kupię T rabanta , najchętniej ’’com bi” . Ja ­
rocin, Al. Niepodległości 24. ( f  9 2 /  R /  94)

Sprzedam Poloneza 1500, rok 1980. Bo- 
rzęcice 1, k. Koźm ina. (f 9 8 /  R /  94)

Sprzedam: F ord  Sierra 2,3 D. Cząszczew
9. ( f  9 9 /  R /  94)

Sprzedam M Z 250, stan idealny. Raszewy 
29. ( f  100/ R /  94)

Sprzedam lub zamienię na tańszy VW 
G olf, rocz. 1989; F iat 125p, rocz. 1982. 
M ieszków, Radliniecka 5. ( f  1 0 1 /R / 94)

Sprzedam błotniki do  Syreny tylne, drzwi 
i słupek, wszystko nowe. Jaraczewo 54.

( f  1 0 5 /R / 94)

Sprzedam M Z-250, ’82, 10 tys. km. Tel. 
24-29. ( f  114/ R /  94)

Sprzedam T raban ta  601, Hycom at, z eko- 
nomizerem paliwa, rok prod. 1987, stan 
bardzo dobry. Nosków , ul. O krężna 22. (f 
116/ R /  94)

Sprzedam F iata  126p, rok produkcji 1978, 
po  remocnie blachy i silnika. Łowęcice 19, 
tel. Jaraczewo 99. (f 117/ R /  94)

Sprzedam Ż uka - izoterm a, stan  dobry. 
W rocławska 25. (f 118/ R /  94)

Sprzedam: Opel Ascona C-CC, l,6i, rok 
prod. 1988, katalizator, wtrysk, 5-drzwio- 
wy, hak, radio, kolor wiśniowy, stan b. 
dobry. Tel. 25-48. ( f  119/ R /  94)

Sprzedam: M ercedes 190E, 1984 r. 
W trysk paliwa, zamek centralny, alum. 
felgi, szyberdach, lusterka elektryczne, au- 
toalarm  - Bosch. Tel. 38-34. ( f  120/ R /  94)

Sprzedam O pla K adeta 1,2, combi, 80 r. 
Jarocin, Dunajecka 22. ( f  122/ R /  94)

Kupię do  rem ontu F iata  125p, Ładę, 
Poloneza. Oferty w Biurze Ogłoszeń.

( f  1 2 5 /R / 94)

Sprzedam sam ochód F O R D  O R IO N  
G H IA . Pełne wyposażenie. Jarocin, ul. 
Żerkowska 77. (f 126/ R /  94)

Sprzedam F ia ta  126p, rok  79. Jarocin, 
W ojska Polskiego 89. ( f  128/ R /  94)

Tanio sprzedam: F iat 126p, V 1993 r. 
Jarocin, ul. Jagiełły 33. ( f  129/ R /  94)

WIDEO-RTV

Naprawy RTV—  Graczyk, Os. Kościu­
szki 6. (f 1 2 /R /9 4 )

Sprzedam telewizor 2-letni prod. niemiec­
kiej, 27 cali, PA L - SECAM , stereo, tele- 
tekst, cena 6,5 min, tel. 38-85.

(f 1 1 1 /R / 94)

RÓŻNE

Malowanie i tapetowanie, zakładanie pły­
tek. Jarocin, Os. Konstytucji 3 M aja 1/40.

( f  18/ R /  94)

Wynajmę pomieszczenie 46 m 2, c. o ., wo­
da, na  cele handlowe lub usługowe, przy 
ulicy Rynek 14 w Żerkowie. Telefon 42.

(f 9 5 /  R /  94)

Poszukuję małego mieszkania do wynaję­
cia. K ontakt w Biurze Ogłoszeń.

( f  9 6 / R /  94)

BU D O W N ICTW O  - PR O JEK T Y  IN ­
D Y W ID U A LN E I TY PO W E budynków 
m ieszkalnych, gospodarczych i inwentars­
kich. Jarocin, ul. Węglowa 1 m. 21, tel. 
36-30, od 16.00. ( f  104/ R /  94)

N aprawa zderzaków samochodowych 
o raz elementów plastikowych: pęknięcia, 
odkształcenia, złam ania. Czynne 16.00
- 20.00, Kazimierza W ielkiego 31, os. Tu- 
m idaj, Jarocin. ( f  107/ R /  94)

M am  do wynajęcia od zaraz prosperujący 
sklep w centrum  Jarocina. M . Konieczna, 
W rocławska 25. ( f  118/ R /  94)

LEKARSKIE

Iwona Udzik, lek. med. położnik-gineko- 
log, przyjmuje w każdy poniedziałek 
i czwartek w godz. 17.00 - 19.00. Gabinet: 
Jarocin, Os. Konstytucji 3 M aja 18 (pierw­
sze wejście od  ul. W rocławskiej). M ożliwa 
rejestracja telefoniczna: codziennie w godz.
20.00 - 22.00, tel. 24-81.

BADANIA W STĘPN E, OK RESOW E, 
K O N TRO LN E PR A CO W N IK Ó W  - lek. 
med. ELŻBIETA SK RZY PCZY ŃSK A,
internista. Przyjęcia: Jarocin, ul. Hallera
9 (Przychodnia Obw odowa) w P O N IE­
DZIA ŁKI, W TORKI, godz. 15.30-16.30. (f 
1 0 1 1 /R /9 3 )

Lek. med. Paweł Jerzycki, psychiatra, ul.
W ęglowa 1. Rejestracja: tel. 32-42.

(f 2 0 / R /  94)

SPE C JA LISTY C ZN Y  GABINET LE­
KARSKI: G IN EK O LO G  - A. Chojnicki, 
p iątek 16.00 - 18.00; N E U R O L O G  - M. 
Pietrzak, czwartek 16.00 - 17.00; U R O ­
LOG - A. Kułakowski, poniedziałek 16.00
- 17.00; D ERM A TO LO G  - A. Hess, wto­
rek 16.00 - 17.00. Jarocin, ul. W rocławska 
92b. ( f  6 2 /  R /  94)

PRZEDSIĘBIORSTWO WIELOBRANŻOWE W T K A

UL. T. KO ŚC IU SZKI 43  I
63 -200  JA R O C IN  I

TEL. 3 7 -0 3  F A X  24-15

SKLEP-HURTOWNIA  
UL. MONIUSZKI 28 tel. 37-03 

63-200 JAROCIN

OFERUJE N O W Y  A SORTYM ENT PŁYTEK CERAM ICZNYCH 
W ŁOSKICH I HISZPAŃSKICH ORAZ NAJTAŃSZE K L E JE , MASY 
FUGOW E I IM PREGNAT D O  DREW NA A  PONADTO STAŁY 
ASORTYMENT:

blachy pokryciowe "LINDAB" i "RANMLA"
- blachy lakierowane na opierzenia
blachy ocynkowane płaskie grubości 0.55 mm

- płytki klinkierowe posadzkowe , elewacyjne i parapetowe
- materiały izolacyjne : styropian , wełna mineralna oraz lepik
- armaturę instalacyjną, rury i kształtki PC V , grzejniki C .O ., baterie
- urządzenia sanitarne : umywalki, zlewozmywaki, miski ustępowe , kompakty , pisuary, 
bidety, wanny, brodziki , kabiny natryskowe

- pianki poliuretanowe, silikony
- cztery rodzaje rynien PCV wraz z kształtkami i rurami spustowymi
- wykładziny PCV

A TAKŻE TOW ARY NA  SPECJALNE ZAM ÓW IENIE Z  D OSTAW Ą 
NA BUDOW Ę

Zapraszam y codziennie od 8”  do 17“  
w każdą sobotę od 800 do 12“
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WIELKI BAL
K A R N A W A Ł O W Y

12 LUTY 1994 
SALA TECHNIKUM DRZEWNEGO w JAR O CIN IE

W PROGRAMIE:

* D A R IU S Z  Ł A K O M Y
(C złow iek orkiestra)

*TRIO LUZ
(Zespół instrum entalno w okalny)

*  LECH KRYCHOW SKI
(Wodzirej - p rogram  specja lny)

*  KORNEL WACHOWIAK
(Wodzirej - p rogram  satyryczno kabare tow y)

*  BARBI a SISI 0 LENA
(Program erotyczny)

*  ALFRED AGIO ZAKRZEWSKI
(Światło - e fekty specja lne) ^

*  RENATA PAWLINSKA
(Scenografia)

*  CLUB BAR "JAROTA"
(G astronom ia)

ZABAWĘ W SZAMPAŃSKIM NASTROJU DLA JUNIORÓW I SENIORÓW GWARANTUJE 
ORGANIZATOR P.P.U.H. 'AGROJAR* OD 20.00 DO 6.00 a może dłużej?

Sprzedaż zaproszeń w  cenie 650 tys. zt od pary do  nabycia w  siedzibie firmy 'AGROJAR* 
Jarocin, ul. Ks. Kardynała S, Wyszyńskiego 4/8 * 9, tel. 32-60 lub w  sklepie 'Full Musie' 
Jarocin, ul. Rynek 2 w  godz. od 10.00-18.00

NIE PRZEGAP OKAZJI TO OSTATNIA SOBOTA KARNAWAŁU 1994

’ D o  K lien tó w

Hurtowni „R U C H " s. A . !

Od 4 stycznia 1994 r. ZAPRASZAMY 
na zakupy do n o w e j  s i e d z i b y

w  J A R O C IN IE , u l.  M o n iu s z k i  1 4
(w podwórzu) Tel. 22-08

Papierosy oraz inne towary 
częstego zakupu oferujemy 

po najniższych cenach 
w woj. kaliskim

CUKROWNIA I RAFINERIA „WITASZYCE" 
Przedsiębiorstwo Państwowe

tel. Jarocin 26-06 do 8

prowadzi sprzedaż węgla 
w  następujących asortymentach:

^  kostka gat. I c e n a  z b y tu  ( łą c z n ie  z p o d . V A T )

1.560.000 z ł /1
'Ję Orzech gat. I c e n a  z b y tu  ( łą c z n ie  z  p o d . V A T )

1.350.000 z ł /1
miał c e n a  z b y tu  ( łą c z n ie  z  p o d . V A T ) 899.000 z ł /1

S P O R T  -  SERW IS »D ELFIPJ«
S Z K O Ł A  P Ł Y W A N I A

0  W akacy jn y  kurs  p ływ an ia  dla początkujących:
od  30.01 do  13.02.94 r., 14 godz., dw a style - 400.000 zł 

H  Kurs p ływ an ia  dla początkujących:
od  1.02.94 r., 20 godz., dw a style - 550.000 zł 

| |  Kurs p ływ an ia  dla zaaw ansow anych:
od  1.02.94 r., 20 godz., cztery  sty le - 600.000 zł 

H  Kurs "Z d o b y w a m y  kartę  p ływ acką":  
od  13.02.94 r., 20 godz. - 600.000 zł 

H  P ływ anie  reh ab ilitacy jn e  i korekcyjne:
dw a razy w  tygodniu  odp łatność m iesięczna - 250.000 zł 

O dpła tność z a  k u rs y  p ły w a n ia  w  11 ra tach  
Z g łoszen ia  - 63-200 Ja ro c in  u l. K a z im ie r za  W ielkiego 24

®  2 8 - 1  5

O G U M I E N I E
różnych typ ó w  i rozm ia rów  do: 

O  sa m o ch o d ó w  osobow ych  
O  c ię ża ro w ych  i dos taw czych
O c ią g n ikó w  i m aszyn  ro ln iczych

oferuje
SKŁAD OGUMIENIA

ul. M arcinkowskiego 17, Jarocin 

»  (0 -646)24-54
y/a zam ów ien ie  sp row adzam y ogum ienie  

renom ow anych firm zachodnich

NAJTANSZY SYSTEM SPRZEDAZY 
RATALNEJ BEZ ŻYRANTÓW

IWPŁATA TUŻ OD 20 % - MINIMALNE KOSŻTy I
(nie w ierzysz, przyjdź, przelicz i przekonaj się) 

SPRZEDAŻ GOTÓWKOWA Z RABATEM!

*  SPRZĘT RADIOWO - TELEWIZYJNY *  ARTYKUŁY GOSPODARSTWA DOMOWEGO
*  ZESTAWY DO ODBIORU TELEWIZJI SATELITARNEJ 

n a j n i ż s z e  c e n y ,  w y s o k a  j a k o ś ć , p r o f e s j o n a l n y  m o n t a ż
DYSTRYBUCJA ASTRA-TV POZNAN

I NA ŻYCZENIE - DOWOŹ TOWARU DO DOMU KLIENTA (gratis)

P .W . "T E L M A X ” s. c . u l. S ta sz ica  20, J a ro c in  te l. 37-48
(f  1017/ R /  93)

WĘGIEL* MIAŁ
dowóz bezpłatny

Jaro c in  
no u l. Św . D u ch a  126a 
m  K azim ierza  W ielkiego 83

Wystawiamy także fak tury  VAT
(f 9/94)

EIzESlQy
r B k H a Ę I y

a i u m i n i u m*
cena 600 tys. zł za 1 m2

Marek Łakomy
Jarocin, ul. Kasprzaka 2 6  

(obok Szkoły nr 5) 
Tel. 32-68
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P R O G R A M  I
6.00 Kawa czy herbata?
9.00 W iadomości
9.10 Program dnia
9.15 Mama i ja
9 .30  Dom ow e przedszkole - Przed­

szkolny koncert życzeń
10.00  "Zatracone złudzenia" (2)

- film  fab. prod. francuskiej
11.30  Muzyczna Jedynka
12.00  W iadomości
12.10  Program dnia
12.15  Magazyn notow ań
12.45  Dla dzieci: Ciuchcia
13.30  - 15 .55 Telewizja Edukacyjna
15.55  Program dnia
16.05  Dla dzieci: Ciuchcia
16.50  M uzyczna Jedynka
17.00  Teleexpress
17 .20  Autom ania
17.40  "Tata, a M arcin pow iedział...”

- program satyryczny
18 .00  Randka w  ciem no - zabawa 

quizowa
18.45  "W  kraju zulu gu la " - program 

satyryczny Tadeusza Rossa
19.00  W ieczorynka
19.30  W iadomości
20.15 "D łu g ie  upalne la to " - film  

obycza jow y prod. USA
22.20  S tudio sport
23.20 W iadomości
23.30 Gorąca linia
23.40 Muzyczna Jedynka
23.45 Film fabularny

1.15 Program rozryw kow y
2 .00  Zakończenie programu

P R O G R A M  II

7 .30  Panorama
7.35 Przeboje D w ójki
8.05 Program lokalny
8.35 "B a tm an”  - serial anim. prod. 

USA
9.00 Transmisja obrad Sejmu

15 .30  Powitanie
15.35  "B a tm an" - serial anim. prod. 

USA
16 .00  Panorama
16.05  Klub Yuppies
16 .30  "P łonące serca”  - serial prod. 

francuskiej
17 .20  Tęsknoty i marzenia
17.45  W elcom e to  America - te le tu r­

niej
18 .00  Panorama
18 .03  - 21 .00  Programy regionalne
21 .00  Panorama
21 .30  Sport
21 .40  "A  to  pan zna" - w idow isko  w g  

tekstów  Juliana Tuw im a
22.20  "Przystanek A laska" - serial 

prod. USA
23.05  Teatr sensacji: Jerzy Janicki 

"Um arłem , aby żyć '' (2)
0 .1 0  Panorama
0.1 5  "O d jazd y '93”  - koncert rocko­

w y
1.15 ''P łonące serca'' - serial prod. 

francuskiej
2 .00  Zakończenie programu

SOBOTA 22.1.94
P R O G R A M  I

7 .00  "R o n d o ”  - magazyn in form a­
cy jno - gospodarczy

7 .20  Rynek Agro
7 .45  Z Polski
8 .05  Racje i emocje
8 .25  Wszystko o działce
9 .00  W iadomości
9 .10  Ziarno - program red. ka to lic ­

kiej dla dzieci i rodziców
9 .35  5 - 10 - 15 - program dla dzieci 

i m łodzieży
11.00  "N a szlaku przygody”  - serial 

dok. prod. australijskiej
11.50  Ludzie i zdarzenia
12.00  W iadomości
12 .10  Pół godziny dla rodziny

12.45  Morze - magazyn
13.15  S tudio sport - A petyt na zdro­

wie
14.00  W alt Disney przedstawia
15.15 Z im ow e MTV
15 .30  Teatr wspom nień: S ławom ir 

Mrożek "K o n trak t"
17 .00  Teleexpress
17 .20  Tow arzystw o mieszane
17.55 "K la tka" - program satyryczny 

Krzysztofa Jaroszyńskiego
18.20  "D zień za dn iem " - serial oby­

czajowy prod. USA
19.05 Małe w iadom ości DD - pro­

gram in form acyjny dla dzieci
19.10  W ieczorynka
19.30  W iadomości
20.00  Polskie ZOO
20.30  "Zespó ł adw okacki" - p ilo t se­

rialu TVP, reż. Andrzej K o tkow ­
ski

21.35 Czar par (X II) - fina ł turn ie ju
23.05 W iadomości
23.15 Sportow a sobota

0 .20  "Pan Frost" - th rille r prod. an­
gielskiej (1990r., 100 m in.)

2 .00 "Poryw cze serce”  - film  fab. 
prod. USA (1974r., 145 m in.)

4 .25  Zakończenie programu

P R O G R A M  II

7 .30 Panorama
7.35 "G dzieś czeka s ło w o " - repor­

taż
8.00 "U lica  Sezam kowa" - program 

dla dzieci
9 .00 Tacy sami - program w  języku 

m igow ym
9.20  Nauka języka m igow ego
9 .25  Powitanie
9.35 "W a w e l" (6 ) - film  dokum en­

talny
10.10 Genialna epoka - Egzystencja- 

lizm wraca
10.40 Róbta, co chceta - program 

Jerzego Owsiaka
11.00  Leonard Bernstein - Spotkania 

z muzyką
12.00  Akademia film u polskiego: 

"S ta jn ia na Salvatorze”  - dra­
mat (1967r., 86 m in.)

13.40  Historia jednej znajomości, 
czyli ob iektyw nie  o "m ocnym  
uderzeniu”

14.00  Listy z Europy
14.30  S tudio sport - Koszykówka za­

w odow a  NBA
15.20  Zwierzęta św iata - serial przy­

rodniczy prod. angielskiej
15 .55  Losowanie gier liczbow ych to ­

talizatora sportow ego
16.00  Panorama
16.05  W ielka gra - te leturnie j
17.00  "Czterdziestolatek - 20 lat póź­

n ie j" - serial TP
18.00  Panorama
18.03  Program lokalny
18.30  "G ra ”  - te leturniej
19.00  Szkoła kłam ców
19.30  "Pętla  czasu" - magazyn m uzy­

czny dla m łodzieży
20 .10  "Pytania o Polskę" - program 

pub licystyczny
21 .00  Panorama
21.25  S łow o na niedzielę
21 .30  "Tata Kazika" - film  dokum en­

ta lny
22.10  "N osiła  żółtą w stążkę" - w es­

tern prod. USA (1 9 4 9 r„ 101 
m in.)

24.00  Panorama
0 .05  Rock - noc
1 .30  Zakończenie programu

NIEDZIELA 23.1.94
P R O G R A M  I

7 .00  R o ln ictw o na św iecie
7.15 Proszę o odpow iedź
7.35 Tydzień - magazyn rolniczy
8 .30  Notowania
8.55 Program dnia
9.00 "Zam ek Eureki" - serial prod. 

USA

9.25 Teleranek
9.55 Dźwiękogra - program m uzycz­

ny
10.10 "D om ek na p rerii" - serial prod. 

USA
11.00 "D inozau ry" - serial dok. prod. 

USA
12.00 Telew izyjny koncert życzeń
12.30  Teatr dla dzieci: "Ten najpięk­

niejszy św ia t"  - śpiewa Elżbieta 
Adamiak

13.05  Z kamerą w śród zwierząt
13.25  Sto pytań do...
14 .00 S tudio sport - ME w  łyżw iarst­

w ie  figu row ym  na lodzie
17 .00  Teleexpress
17.30 "Dynastia  C o lbych " - serial 

prod. USA
18.20 7 dni - św iat
19.00 W ieczorynka - "C h ip  i Dale"
19.30 W iadomości
20.15 "M a lib u  Road 200 0" (4 ) - se­

rial prod. USA
21.15 Sportow a niedziela
22.05 Publicystyka kulturalna
22.30  Szalenie arystokratyczne spo t­

kanie z balladą
23.20 "O tto  A xer" - film  dokum enta l­

ny
23.45 W ieczór konesera: "T o  w łaśnie 

mnie szukasz" - film  fab. prod. 
hiszpańskiej (1988r., 86 m in.)

1 .10  Program muzyczny
2 .10  Zakończenie programu

P R O G R A M  II

7 .30  Echa tygodn ia  (dla niesłyszą- 
cych)

8 .00  "P io truś Pan i p iraci”  - serial 
anim ow any prod. USA

8 .25  Film dla niesłyszących
9 .10  S łow o na niedzielę
9.15 Powitanie
9.30 Program lokalny

10.30  W zrockowa lista przebojów  
Marka Niedźw ieckiego

11.00  Godzina z Hanna Barbera
12.00 "U padek cesarstwa rzymskie­

g o " - film  fab. prod. USA 
(1 964r., 91 m in.)

13.30  Film dokum entalny
14.00  "G w iazdy  z tam tych la t" - Ste­

fania Grodzieńska
14.50  Halo Dwójka
15.00  Podróże w  czasie i przestrzeni

- "M uzeum  bryty jsk ie" (3)
15.30  "W o w " - serial prod. polsko

- niemieckiej
16.00  Panorama
16.10  Anim als - program  Ewy Bana- 

szkiewicz
16.35  "Dzieciaki, k ło po ty  i m y”  - se­

rial kom ediow y prod. USA
17.00  Halo D w ójka
17.15  Wydarzenie tygodnia
17.45  Camerata 2 - magazyn m uzycz­

ny
18.15  Halo Dwójka
18.25  Gra - te leturn ie j
19 .00  Ska ldow ie - program muzycz­

ny
20 .00  ” A  kuku, panie Kruku" - serial 

anim ow any prod. niemieckiej
20 .10  Linia specjalna
21 .00  Panorama
21 .30  Bezludna wyspa
22.20  "O jco w ie  i synow ie " - serial 

prod. niemieckiej
23 .25  Pocałunki - Piotr Skrzynecki 

i przyjaciele
24.00  Panorama

0.05 "1 0  lis tó w  do M adele ine"
- program poetycko - muzycz­
ny

1.05 Zakończenie programu

PONIEDZIAŁEK 24.I.94
P R O G R A M  I

6 .00  Kawa czy herbata
9 .00  W iadomości
9 .10  Program dnia
9 .15  Mama i ja
9 .30  Dom ow e przedszkole

9.55 Porozm awiajmy o dzieciach
10.05  "Dynastia  C o lbych”  - serial 

prod. USA
10.55  Muzyczna Jedynka
11.00  Przyjemne z pożytecznym
11.20  G otow anie na ekranie
11.40  Od n iem owlaka do przedszko-

12.00  W iadomości
12.10  Program dnia
12.15 "Fam ily  a lbum ”  - język ang lo- 

amerykański dla średniozaa- 
w ansowanych

12.40  Muzzy in G ondoland - język 
angielski dla najmłodszych

12.45  LUZ - program nasto latków
13.30  - 15 .55  Telewizja Edukacyjna
15.55  Program dnia
16.05  LUZ - magazyn nasto latków
16.50  Muzyczna Jedynka
17.00  Teleexpress
17.20  Laboratorium
17.40  Prawo i bezprawie - program 

Rzecznika Praw O bywatelskich
18.05 ” A  teraz Frannie" - serial kom e­

d io w y  prod. USA
18.30 Loża - magazyn teatralny
19.00  W ieczorynka
19.30 W iadomości
20.00  Prosto z Belwederu
20 .20  Teatr TV: Maksym Gorki "D z ie ­

ci s łońca"
21.45  M in ia tu ry: Jerzy Chojnacki

"Tatry w ysok ie "
21.50  Śpiewa Krystyna Tkacz
22.20  Reportaż
23.00  W iadomości
23.15  Gorąca linia
23.25  Muzyczna Jedynka
23.35  "Życie  na sprzedaż" - serial 

prod. w łoskie j
1 .10 Przeboje Bogusława Kaczyńs­

kiego
2.10 Zakończenie programu

P R O G R A M  II

7 .30 Panorama
7.35 Przeboje D w ójki
8.05 Programy lokalne
8.35 "P rzygody kaczorka Jonatana 

A lfreda Kw aka" - serial anim o­
w any prod. holenderskiej

9.00 S tudio D w ójki
9.15 "M iło ść  i dyp lom acja" (1 ) - se­

rial prod. kanadyjsko - argen­
tyńskiej

9.45 "O n a " - magazyn
10.05  "M uzzy in G ondo land" - język 

angielski dla najmłodszych
10.10  "R eporters" - język angielski 

dla m łodzieży
10.20  "M uzzy  comes back”  - język 

angielski d la dzieci
10.25  "A lles  g u te " - język niemiecki 

dla początkujących
11.00  Panorama
11 .05  S tudio D w ójk i
11 .10  7 dn i polskiego sportu
12 .00  "M a łe  sm ok i" (1 ) - "M a lez ja "

- serial dok. prod. austriacko
- japońskiej

13 .00  Panorama
13.05  "Czterdziestolatek - 20 la t póź­

n ie j" - serial TP
14.00  Program pub licystyczny

(pow t.)
14 .50  Artyści - galerie - Andrzej Bart­

czak - "W ie lom osty"
15.20  Powitanie
15.35 "P rzygody kaczorka Jonatana 

Alfreda Kw aka" - serial an im o­
w any prod. holenderskiej

16.00  Panorama
16 .05  S tudio sport
16.15  U progu kariery - Beata Bilińska
16.40  Przegląd kronik film ow ych
17.15  Polska Kronika Film owa
17 .30  "M iło ś ć  i dyp lom acja" - serial 

prod. kanadyjsko - argentyńs­
kiej

18 .00  Panorama
18.05 Programy lokalne
18.35 Koło fo rtuny  - te leturn ie j
19 .05 "M a łe  sm ok i" (1 ) - "M a lez ja "

- serial dok. prod. austriacko
- japońskiej
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20.00  "B łyskaw ice " - serial prod. 
USA

20.20  Au to  - magazyn m otoryzacyjny
21.00  Panorama
21.30  Sport
21.40 Reporterzy D w ójk i przedsta­

w iają
22.00 Noc detektyw ów : "C ioteczka 

S ue" - film  krym inalny prod. 
USA (90 m in.)

23.30  "Seks, krew, śm ierć" - film  d o ­
kum entalny

24.00  Panorama 
0 .10 Noc i stres
0.30 M uzyka barokowa
1 .00  "B łyskaw ice " - serial prod. 

USA
1 .20  Zakończenie programu

W TOREK 25 .I.94
P R O G R A M  I

6 .00 Kawa czy herbata?
9 .00  W iadomości
9 .10  Program dnia
9.15 Mama i ja
9 .30  Dom ow e przedszkole
9.55 Porozm awiajmy o dzieciach

10.00 "Ż yc ie " -.serial prod. japońskiej
10.45  Ściśle jaw ne - program w o js ­

kow y
11.00  Giełda pracy, giełda szans
11 .20  Klub sam otnych serc
11.35  Poznaj siebie - program redak­

c ji katolickiej
11 .50  Sto lat - magazyn ubezpieczeń 

społecznych
12.00  W iadomości
12.10  Program dnia
12.15 Magazyn notow ań
12.45 Dla dzieci: T ik  - Tak
13.30  - 15 .55  Telewizja Edukacyjna
15.55  Program dnia
16.05 Dla dzieci: T ik-Tak
16 .50  Muzyczna Jedynka
17.00  Teleexpress
17 .20  Encyklopedia II w o jn y  św ia to ­

wej
17 .45  W  kin ie i na kasecie
18.05  "M u rp h y  B row n”  - serial ko ­

m ediow y prod. USA
18 .30  O bok nas
19 .00  W ieczorynka
19 .30  W iadomości
20 .00  Sejmograf - magazyn parla­

m entarny
20.25  "O sta tn i m o ty l" - dram at prod. 

czeskiej
22.20  Program pub licystyczny
22.40 Co now ego? - W ojciech Korda
23.00  W iadomości
23.15  Gorąca linia
23.25  Muzyczna Jedynka
23.30  N iezwykłe biografie

0 .10 Sabat - program Grażyny 
Szczęśniak

0.50 Siódemka w  Jedynce
1.45 Zakończenie programu

P R O G R A M  II
7 .30  Panorama
7.35 Przeboje D w ójki
8.05 Program lokalny
8.35 "A n e tte " - serial anim. prod. 

japońskiej
9.00 S tudio D w ójk i
9 .15  "M iło ś ć  i dyp lom acja" - serial 

prod. kanadyjsko - argentyńs­
kiej

9 .45  Ś w ia t kobiet
10.05  "Fam ily  a lbum " - język anglo

- amerykański dla początkują­
cych

10.30  "The Carsat Crisis" - język an­
gielski w  nauce i technice

10.45  "S ta rting  Business English"
- język angielski w  ekonomii

11 .00  Panorama
11.05  Studio D w ójki
11 .15  Anim als - program Ewy Bana- 

szkiewicz
11.45  O jczyzna - polszczyzna
12.00  Film dokum entalny

13.00  Panorama
13.05  "F lip  i Flap" - komedie prod. 

USA
14.00 Linia specjalna
14.50  "P o tom kow ie  Jana i C ecylii"

- film  dokum entalny
15.20  Bohaterow ie Mariana Brandy- 

sa
15.30  Powitanie
15.35 "A n e tte ”  - serial anim. prod. 

japońskiej
16.00  Panorama
16.05  S tudio sport
16.15  Sposób na starość
16.45 Ojczyzna - polszczyzna
17.00  Co jest grane?
17.10  Znaki czasu - program red. ka­

to lick ie j
17.35 "M iło ś ć  i dyp lom acja" - serial 

prod. kanadyjsko - argentyńs­
kiej

18.00  Panorama
18.05 Program lokalny
18.35  Koło fo rtuny  - te leturnie j
19.05  Film dokum entalny
20.00  Non stop k o lo r-m a g a z y n -s ty ­

czeń 1994
21.00  Panorama
21.25  Bohaterow ie Mariana Brandy­

sa
21.35  Sport
21.45  Pogotow ie  ekologiczne D w ó j­

ki
21.55  Bohaterow ie Mariana Brandy­

sa
22.15  Spóźnione premiery: "Rosjanie 

nadchodzą" - komedia prod. 
USA (1 966r., 121 m in.)

0.25 Panorama
0 .30  Bohaterow ie Mariana Brandy­

sa
0 .4 0  "W róg  w roga”  - serial prod. 

szwedzko - niem iecko - w ło s ­
kiej

1.25 Zakończenie programu

ŚRODA 26.I.94
P R O G R A M  I

6.00 Kawa czy herbata
9 .00  W iadomości
9 .10  Program dnia
9 .15  Mama i ja
9 .30  Dom ow e przedszkole
9 .55  Porozm awiajmy o dzieciach

10.00  "N a  wariackich pap ierach"
- serial prod. USA

10 .50  M uzyczna Jedynka
10 .55  Taki jest św ia t - magazyn repo­

rterski
11 .20  Klub dobrej książki
11.35  Podróże na kresy - reportaż
12 .00  W iadom ości
12 .10  Program dnia
12.15  Magazyn notow ań
12.45  Dla m łodych w idzów
13 .30  - 15 .55 Telewizja Edukacyjna
15.55  Program dnia
16.05  Dla m łodych w idzów
16.50  Muzyczna Jedynka
17 .00  Teleexpress
17 .20  Klinika zdrow ego człowieka
17.40  Reportaż
18.05  ” Na w ariackich papierach”

- serial prod. USA
19.00  W ieczorynka
19 .30  W iadom ości
20 .15  S tudio sport - Historia M is t­

rzostw Świata w  p iłce nożnej
22 .05  "Córka Breżniewa" - angielski 

film  dokum entalny
23 .00  W iadomości
23.15  Gorąca linia
23.25 M uzyczna Jedynka
23.30  "S rebrny in teres" - komedia 

prod. USA (1 9 7 8 r„ 107)
1 .20 Nocne czuw anie bez butelki
2 .00 Zakończenie programu

P R O G R A M  II
7 .30  Panorama
7.35 Przeboje D w ójk i
8 .05 Program lokalny
8.35 "Kacper i jego przyjaciele" - se­

rial an im owany prod. USA

9 .00  S tudio D w ójki
9 .15  ''M iłość  i dyp lom acja" - serial 

prod. kanadyjsko - argentyńs­
kiej

9 .45  Św iat kobiet
10 .05  Muzzy in Gondoland - język 

angielski dla najmłodszych
10 .10  "The lost secret" - język ang ie l­

ski dla średniozaawansowa- 
nych

10 .25  "M uzzy  comes back" - język 
angielski dla dzieci

10.30  "B o n jo u r ca va?”  - język fran­
cuski

11 .00  Panorama
11.05 S tudio D w ójk i
11.15 S tudio sport - Trzy kwadranse 

ze sportem
12.00  "B yko w n ia ”  - rozmowa z pro­

kuratorem Ignatjewem  z K ijo­
wa o odkrytych na cmentarzu 
w  B ykow ni m og ił o ficerów  po­
lskich z lat II w o jn y  św iatow ej

12.15  "W ia ro  m alu tka" - film  doku ­
mentalny

13.00  Panorama
13.05 "Ba llada o człow ieku spoko j­

nym " - film  fab. prod. polskiej
14.00  S tudio sport - liga hokejowa 

NHL
15 .00  Festiwal Teatru O tw artego
15 .30  Powitanie
15 .35  "Kacper i jego przyjaciele" - se­

rial an im ow any prod. USA
16 .00  Panorama
16 .05  M agazyn przechodnia
16.25  Skrzydła bliżej marzeń - maga­

zyn lo tn iczy
16 .50  Losowanie gier liczbow ych to ­

talizatora sportow ego
16 .55  W arszawskie spotkania teatral- 

ne
17 .05  Program publicystyczny
17 .30  "M iło ś ć  i dyp lom acja" - serial 

prod. kanadyjsko - argentyńs­
kiej

18 .00  Panorama
18 .05  Program lokalny
18.35  Kęło fo rtuny  - te leturnie j
19 .05  "Ś w ia d ko w ie  XX w ieku ”  - pro­

gram dokum entalny
20.00  "G ó ry  o zm ierzchu" - f ilm  fab. 

prod. polskiej
20 .30  Seans f ilm o w y  (1)
21 .00  Panorama
21 .30  Ekspres reporterów
22.05  "N a  antenie" - serial prod. USA
22.30  - 1 .2 0  Kocham kino - w ieczór 

film ow y
1 .20  Zakończenie programu

CZWARTEK 27.1.94
P R O G R A M  I

6 .00  Kawa czy herbata
9 .00  W iadom ości
9 .10  Program dnia
9 .15  Mama i ja
9 .30  Dom ow e przedszkole
9 .55  Porozm awiajm y o dzieciach

10 .05  "P o lic janc i z M iam i”  -  serial 
prod. USA

10 .55  M uzyczna Jedynka
11 .00  Kwadrans na kawę
11 .15  Videofashion
11 .40  Smoczek czy grzechotka
12 .00  W iadom ości
12 .10  Program dnia
12.15  M agazyn notow ań
12.45  Dla m łodych w idzów
13 .30  - 15 .55  Telew izja Edukacyjna
15.55  Program dnia
16.05  Dla m łodych w idzów
16.50  M uzyczna Jedynka
17 .00  Teleexpress
17 .20  M iliard w  rozumie - te leturnie j
17.45  Raport o zagrożeniach
18.05  "Energetyczna a lternatyw a"

- film  dok. prod. angielskiej
18.35  Znaki czasu - magazyn kato licki
19 .00  Dźw iękogra - quiz muzyczny 

dla dzieci
19.10  W ieczorynka

19.30  W iadomości
20.00  Bilans - magazyn rządowy
20.20  "P o lic janc i z M ia m i" - serial 

prod. USA
21.15  Tylko  w  Jedynce
21.55  S tudio sport
22.25  Pegaz
23.00  W iadom ości gospodarcze
23.20  Gorąca linia
23.30  Muzyczna Jedynka
23.35  "O gnista krew ”  - serial dok. 

prod. angielskiej
0 .20  To lubię
1.20 Pow rót Bardów - Orkiestra tea­

tru ” A ta ”
1.50 Zakończenie programu

PROGRAM II
7 .30  Panorama
7.35 Przeboje D w ójki
8 .05 Program lokalny
8.35 "Zukosoczek" - serial anim. 

prod. USA
9 .00  S tudio D w ójk i
9 .15 "M iło ść  i dyp lom acja" - serial 

prod. kanadyjsko - argentyńs­
kiej

9 .45 Św ia t kobiet - magazyn
10 .05  "W ild  Am erica" - film  w  wersji 

oryginalnej (ang.)
10.35  Film w  wersji oryginalnej 

(franc.)
11.00  Panorama
11.05 "Pęknięcie nadziei"
12 .00  Ś w iadkow ie  XX w ieku
13.00  Panorama
13.05  "M iło ś ć  z kom putera" - film  

fab. prod. duńskiej (1989r.,
14 .15  Złote lata 60-te
15 .30  Powitanie
15 .35  "Zukosoczek”  - serial anim. 

prod. japońskiej
16.00  Panorama
16.05  S tud io  sport - W ielka piłka
16 .35  M u ltiho bby
16.55  W  cieniu Kremla
17 .00  Program dokum entalny
17 .35  "M iło ść  i dyp lom acja" - serial 

prod. kanadyjsko - argentyńs­
kiej

18.00  Panorama
18 .03  Program lokalny
18 .35  Koło fo rtuny  - te leturnie j
19 .05  Film dokum entalny
19.30  "Zaw ód: am ator" - f ilm  d o ku ­

m entalny
20 .00  M uzyka poważna
21 .00  Panorama
21.30  Sport
21.55  "Przed Jałtą, po Ja łc ie " - film  

dokum enta lny
22.10  "H o te l du Paradis" - f ilm  fab. 

prod. angielskiej (1990r., 109 
m in.)

24.00  Panorama
0 .05  Z łote lata 60-te
1.30 Zakończenie programu

Redakcja nie odpowiada za zm ia­
ny w  programie

Wypożyczalnia
Kino „Echo”

1. „Gladiator” - sensacja
2. „Na granicy piekła” - sensac­

ja /  fantastyka
3. „Krwawe żniwo” - sensacja
4. „Taśmy śmierci” - sensacja
5. „Uliczny oprawca” - sensacja
6. „Artykuł 99” - sensacja
7. „Defekt krwi” - thriller
8. „Przerwana cisza” - dramat
9. „Życie na gorąco” - thriller

10. „Trójkąt pod gwiazdą” - obyczajo­
wy

11. „Nieoczekiwany atak” - sensacja
12. „Dobrana para” - sensacja
13. „Equinox” - sensacja
14. „Cztery oczy” - komedia
15. „Sąsiedzi” - bajka
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Linie ręki
Określanie charakteru i przepo­
wiadanie przyszłości z ręki zwane 
jest chiromacją.

Ważne są: kształty dłoni, palców, 
paznokci, układ i wielkość wzgór­
ków, układ, kolor i rozgałęzienia

linii oraz różne znaki np. kropki, 
gwiazdki.
1. Linia życia - jej długość przepo­
wiada długość życia. Linia prosta 
oznacza poczucie odpowiedzialnoś­
ci. G ruba i czerwona - nieopanowa­
ną naturę , cienka i blada - słabe 
zdrowie. Przerw y i nieregularności 

to choroby, w ysepki - ner­
wice, gwiazdki - skłonno­
ści do rozpusty. Powiąza­
nie z linią głowy - nieśm ia­
łość i brak  odporności. 
Rozgałęzienia przy prze­
gubie - ubóstwo pod koniec 
życia.
2. Linia głow y (rozum u) -
prosta i uporządkow ana 
w skazuje mądrość, pamięć 
i praktyczną naturę. Długa
- serdeczność, k ró tka - 
brak  inteligencji, uległość 
i sknerstw o, falistość - 
zmienność upodobań. Gdy 
je s t pojedyncza - indywi­
dualizm. Unosząca się do 
linii serca - okrucieństwo 
i chciwość, opadająca - 
zdolności artystyczne, 
skierow ana w  stronę nad­
garstka - rom antyzm  i m e­
lancholię. Duży odstęp od 
linii życia to skłonność do 
nieprzem yślanych decyzji.
3. Linia serca - długa i wy­
raźna charakteryzuje czło­

w ieka szczęśliwego, prosta, oznacza 
chęć górowania, pow ichrow ana - 
skłonność do flirtów. Linia bez roz­

gałęzień - cierpienia i pechowość, 
blada - obojętność, cienka - brak  
tem peram entu, czerw ona - gwałto­
wność uczuć. Przerw y przepowia­
dają rozczarowania i zawody, wyspy
- kłopoty w  miłości. Początek na 
wzgórku pod palcem  wskazującym  
oznacza zdolność do najszlachetniej­
szej miłości, początek pod palcem  
środkowym  - zmysłowość i egoizm, 
początek w  bliskości zgięcia dłoni
- trw ałość uczuć i spokojne usposo­
bienie. Bliskie położenie z linią gło­
wy - powodzenie u  płci przeciwnej. 
W spólny początek z tą  linią - zapo­
wiedź n ienaturalnej śmierci. B rak 
lini - chwiejny charak ter i kom plek­
sy.
4. Linia losu (przeznaczenia) - pro­
sta  oznacza bogactwo, poprzeryw a­
na  - zmienne powodzenie, nieregu- 
larność to trudności. Początek na 
linii życia - powodzenie może 
przyjść tylko w w yniku wytężonej 
pracy. Połączenie z tą  linią wskazuje 
na predyspozycje do poświęcania się 
dla rodziny. Koniec pod palcem  śro­
dkowym  oznacza życie spokojne, 
pod palcem  w skazującym  - wyróż­
nienie i władza, pod czw artym  pal­
cem - próżność. Koniec na linii gło­
wy - brak  szczęścia, na linii serca
- nieszczęśliwa miłość. Ręka z dwie­
m a liniami cechuje osobę o wybitnie 
radosnym  usposobieniu.

oprać. E. P.

Pokaż mi 
sw ą dłoń
Podobno charakter człowieka i jego 

wnętrze można poznać nie tylko przez 
zachowanie, ale też dokładną obser­
wację jego ciała. Bardzo wiele mówi 
nam dłoń i to nie wyłącznie jej linie, 
z których wróżki czytają przyszłość, 
lecz również jej kształt. Choć nie wszy­
scy wezmą to na serio, warto przeczy­
tać.
Dłoń kw adratow a i płaskie paznok­

cie oznaczają, że osoba ta jest prak­
tyczna, ’’mocno” chodzi po ziemi, ma 
dobrą pamięć, jest systematyczna i do­
brze zorganizowana.
Dłoń sękata, z w ypukłym i paznok­

ciami zdradza naturę refleksyjną, 
skłonną do filozofowania, bujającą 
w obłokach, ale i uzdolnioną artystycz­
nie.

Dłoń wachlarzow ata z paznokcia­
mi tró jkątnym i zdradza umysł docie­
kliwy, osobę pełną oryginalnych po­
mysłów, ale o charakterze konflikto­
wym.
Dłoń stożkowata z okrągłym i paz­

nokciami znamionuje naturę wybu­
chową, o spontanicznym sposobie by­
cia. Często osoby o takich dłoniach 
posiadają uzdolnienia plastyczne.

Dłoń wydłużona, z podłużnymi, 
owalnym i paznokciami to dłoń osoby 
tajemniczej, nie lubiącej odsłaniać 
kart, ukrywającej swoje prawdziwe 
oblicze i unikającej towarzystwa, (ik)

Linie papilarne lewej ręki
1. Unia życ ia
2. Unia g ło w y
3. Unia serca
4. Unia losu

Coś dla 
pań 
i panów
P o d staw ą  p ięknej, harm on ijn ie  

uksz ta łto w an e j sy lw etk i je s t  dob­
ra  postaw a. N ajlepsze p roporcje  
p odarow ane  p rzez  n a tu rę  zn ikną, 
gdy p rzez  g a rb ien ie  pleców  d opro ­
w adzim y do  sk rzyw ien ia  k ręgo ­
s łupa. Z apobiegną te m u  specjalne 
ćw iczenia  zw ane w yprostnym i:
- K ładziem y się tw a rzą  do podłogi, 
sy lw etk ę  p rostu jem y . R am iona 
u k ład am y  p ro sto p ad le  do tu łow ia. 
Podnosim y  głow ę z ram ionam i 
i odchy lam y ja k  najdalej do tyłu, 
u nosząc  jednocześn ie  nogi w  górę. 
W racam y do pozycji w yjściow ej. 
Ćw iczenie pow ta rzam y  k ilk a  ra - 
zy.
- S ta jem y  n a  baczność lu b  w  le k ­
k im  ro zk ro k u . R ęce sw obodnie  
opuszczam y. W ykonujem y sk łon  
tu łow ia  w  dół, n astęp n ie  tu łów  
prostu jem y , b y  u tw orzy ł k ą t  p ro ­
s ty  z nogam i, a  ręce  zginam y 
i p rzyc iskam y  do ram ion . P o w ra ­
cam y do  sk łonu . Ć w iczenie p o w ta ­
rzam y  k ilk a  razy.
- K ładziem y się n a  plecach . Syl­
w e tk ę  p rostu jem y . R am iona  trzy ­
m am y p rostopad le  do tułow ia, 
a dłonie op ie ram y  n a  podłodze. 
U nosim y sam ą k la tk ę  p iersiow ą, 
po czym  opuszczam y pow oli na 
podłogę. Ć w iczenie pow tarzam y 
k ilk a  razy . (ik)

Savoir v ivre siowej. W ykonujem y k ilk a  energi­
cznych ruchów  odciągając łokcie 
do tyłu. To pow inno pomóc.Prawidłowa postawa

Na podstawie ’’ABC
Czy zastanaw ialiście się kiedyś, 

ja k  bardzo charak terystyczne  dla 
każdego człowieka są jego  ruchy? 
K rótkow idz poznaje znajom ego nie 
po tw arzy  czy ubran iu , ale po cho­
dzie, sposobie odw racania się, sk ła ­
n ian ia  głowy.

P iękna  tw arz , w spaniała sy lw etka 
tracą  swój u rok , gdy posiadacz tych 
cech np. idąc ulicą w ym achuje  rę ­
kam i, m a ruchy  ’’kancias te” lub 
n ieopanow ane. M ożna n ie  być idea­
łem  piękna, ale m ając ładną  po­
staw ę i pełne w dzięku ruchy  ucho­
dzić za osobę bardzo przystojną.

Nos
Czy zastanawialiście się kiedyś ile 

zapachów jest w  stanie zapam iętać 
ludzki nos? Jes t to 10 000 różnych 
zapachów! Jeszcze do niedaw na ta  
zdolność powonienia była d la nau­
kowców w ielką niewiadomą. Wresz­
cie po wielu badaniach uznali, że 
substancje zapachowe, małe, rozpu­
szczalne w  tłuszczu cząsteczki, 
’’przyczepiają się” do określonego 
miejsca śluzówki nosa. Miejsca za­
czepienia znajdują się na powierz­
chni kom órek nerwowych. Gdy czą­
steczka zapachowa łączy się z recep­
torem , w kom órkach powstaje im­
puls elektryczny, który  drogam i ne­
rwowymi dostaje się do mózgu, 
gdzie następuje identyfikacja zapa­
chu. (ap)

Całe nasze ciało pow inno przyj- dobrego wychowania”
m ow ać postaw ę podstaw ow ą, czyli opr. Agnieszka Pilarczyk
głowa, ram iona 
i plecy  m ają być 
w yprostow ane (a 
n ie  pochylone!), 
nogi w  ko lanach  
w y p r o s t o w a n e ,  
chód pow inien  być 
lekk i i sprężysty.
J a k  zdobyć p ięk ­

n ą  postaw ę? Wy­
starczy  system aty­
cznie g im nastyko­
w ać się. Znakom i­
ty m  ćwiczeniem  na 
w yprostow aną sy l­
w e tkę  je s t chodze­
n ie  po dom u z g ru ­
bą  k siążką na  gło­
w ie. Aby książka 
n ie upadła, to 
chcąc n ie chcąc 
trzeba  przyjąć  p ra ­
w idłow ą postaw ę.
K ilka m in u t co­
dziennie takiego 
spaceru  po dom u 
spraw i, że n ie bę ­
dziem y się garbić.
A jeśli m am y te n ­
dencje do opusz­
czania ram ion, to 
dobrze je s t w yko­
nyw ać następu jące 
ćwiczenie. Ręce 
w łokciach zgięte 
znajdują się. na wy- To ćwiczenie przynosi znakomite efekty! 
sokości k la tk i picr- fot. R. Kaźmierczak



Horoskop
BARAN (21 m  - 19 IV)
Prawdopodobnie zapoznasz się 

w nadchodzącym tygodniu z nowym 
projektem. Jakaś starsza osoba wysta­
wi Cię na próbę. Jako osoba urodzona 
w znaku Barana celujesz w rozpoczy­
naniu projektów, ale ten trzeba będzie 
doprowadzić do końca. W sprawach 
sercowych chwilowy zastój. Pomyślny 
dzień - niedziela.

BYK (20 IV - 20 V)
Nastaw się na twórczą zmianę 

w Twym życiu. Nowe idee będą bardzo 
pociągające, zwłaszcza, gdy będą doty­
czyć one dyscyplin, które pozwolą Ci 
się rozwijać. Astrologia, numerologia 
i inne tajemne przedmioty doprowa­
dzą Cię do lepszego zrozumienia włas­
nej osobowości. Pomyślny dzień - po­
niedziałek.

BLIŹNIĘTA (21 V - 20 VI)
Uważaj! - masz tendencję brania zbyt 

wielu spraw na własne barki!!! Ktoś 
dyspontyący wielkimi zdolnościami 
w pracach domowych okaże Ci się 
w najbliższym czasie bardzo przydat­
ny. Osoba spod znaku Wagi sprzyja 
szczególnie Twoim planom. A ktoś 
spod znaku Byka, mający doświadcze­
nia finansowe, sprawi iż wszelkie spra­
wy potoczą się jak trzeba! Pomyślny 
dzień - wtorek.

RAK (21 VI - 22 VII)
Nadchodzące dni przeznaczone są na 

podróże, zainteresowania kulturalne 
i duchowe. Roztaczać będziesz teraz 
szczególny urok. Ktoś z oddali okaże 
szczodrość i dobroć względem Ciebie. 
Nie odczuwaj zawodu, jeśli ta  znajo­
mość zatrzyma się na poziomie plato- 
nicznym. Pomyślny dzień - środa.

LEW (23 V n - 22 VIII)
Obciążenie pracą może być duże, ale 

sowicie się opłaci. Gotowość wzięcia 
na siebie większej odpowiedzialności 
powinna zrobić wrażenie na tych, któ­
rzy mają możliwość, aby pchnąć Cię do 
przodu. Prawdopodobnie dopisywać 
Ci będzie, w najbliższym czasie, szczę­
ście w romansach!!! Pomyślny dzień
- sobota.

PANNA (23 V ni - 22 IX)
Wyraźnie przyciągasz do siebie osoby 

spod znaku Barana i Wagi i chociaż te 
spod znaku Barana nie bardzo zgadza­
ją się z Tobą, to okaże się, że energia 
i talent spod tego znaku są bardzo 
korzystne, jeśli będą dawkowane 
w niewielkich ilościach. Historia pary 
Baran - Waga dostarczy rozrywki, 
a może nawet będzie pouczająca. Po­
myślny dzień - wtorek.

WAGA (23 IX - 22 X)
Ktoś mający władzę nałoży na Ciebie 

pewne ograniczenia. Rozpoczynając 
coś nowego - może trzeba będzie pod­
jąć starania, by otrzymać pozytywną 
odpowiedź. Jeśli sprawa Twoja będzie 
słuszna, znajdziesz w sobie dość hartu 
ducha, by przekonać o tym osoby zaj­
mujące dogmatyczne stanowisko. Po­
myślny dzień - niedziela.

SKORPION (23 X - 21 XI)
Przyciągasz do siebie osobę o naturze 

opiekuńczej i pomocnej. Pod wzglę­
dem uczuciowym dostroisz się do niej, 
dając się troszeczkę ’’rozpieszczać” . 
Po przyjrzeniu się temu związkowi 
okaże się, że to właśnie Ty jesteś osobą 
zaradną, pocieszać będziesz kogoś sła­
bszego i mniej odważnego od Ciebie. 
Pomyślny dzień - środa.

STRZELEC (22 XI - 21 XII)
Wiele osiągniesz przyjazną postawą- 

jednakową wobec wszystkich. Działa­
nie w grupie i zrzeszanie się przyniesie 
Ci w najbliższych dniach powodzenie. 
Jeśli dotychczas pracowałeś samodzie­
lnie, rozejrzyj się za podobnym zaję­
ciem, lecz wykonywanym wspólnie. 
Rozpręż się i skorzystaj z okazji, że jest 
karnawał!!! Wybierz się na zabawę! 
Pomyślny dzień - piątek.

KOZIOROŻEC (22 XII - 19 I)
Nąjbliższe dni odcisną się na Twym 

sposobie bycia i powierzchowności. 
Pora teraz zadbać o swój wygląd, aby 
prezentować się jak najlepiej, jako że 
będziesz punktem zainteresowania. 
Przestań być małostkowy. Będą to naj­
stosowniejsze dni, aby zadbać o siebie 
i zrobić zakupy planowane od bardzo 
dawna. Pomyślny dzień - wtorek.

WODNIK (20 I - 18 H)
Nadchodzący tydzień wywrze ogrom­

ny nacisk na sprawy znajdujące się 
”pod powierzchnią” . Może znaleźć się 
wśród nich osobista sympatia i popar­
cie dla Twoich planów osoby sprawu­
jącej władzę. Znajdź czas na ważne 
rozmowy - ale nie mów więcej niż 
nakazuje rozsądek. Niech rządzi ro­
zum, a nie emocje! Pomyślny dzień
- niedziela.

RYBY (19 II - 20 HI)
Nowa grupa znajomych nabierze dla 

Ciebie znaczenia. Nie poczujesz zagu­
bienia w tłumie dzięki opiece przyja­
ciół, którzy zatroszczą się, by docenio­
no Twoje dobre strony i włączono Cię 
w konstruktywny sposób do działania. 
Nie opieraj się!!! Przygotuj się na wiel­
ką, namiętną miłość! Pomyślny dzień
- poniedziałek.
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Poziomo: 1) u rw is, n icpoń, 4) lodow y s ta la ­
k ty t, 7) żo łn ierz  och rony  pogran icza, 10) 
różn ica  m iędzy  ceną  deta liczną  a  hu rtow ą, 
11) nagus, 12) te leg ram , 13) np.: żubrów ka, 
16) do szycia, oprócz igły, 19) szczeniak, 
p s ina, 22) so len izan tk a  z 27 X I, 23) w  alfa­
becie, 24) czarow nica, złośnica, 25) n iebez­
p ieczna  w  górach , 26) duży  p ta k  w odny, 27) 
np.: w oda, 30) try k , 33) n iezb ęd n a  n a  ba lu  
m askow ym , 36) uczu len ie , 37) p ro d u k t, a r ­
ty k u ł, 38) w n ęk a , w głębienie, 39) p rzed  
dom kiem , 40) filtr w  ciele człow ieka, 41) 
człow iek za pługiem ;

Pionowo: 1) h u k , łoskot, 2) część s ta tk u , 3) 
spór, k łó tn ia , 4) duży  gar, 5) lo tn ik , 6) do 
p o d p ie ran ia  się, 8) rew ia , p a rad a , 9) b ra k  
opadów , 14) m an ew r z k ró lem  i w ieżą, 15) 
w  niej w in n a  la to rośl, 17) zysk , 18) pacio rek , 
19) b łazen , a rlek in , 20) k ra j z B om bajem , 21) 
koby ła , 28) p ra w y  dop ływ  Ł aby, 29) członek 
lu d u  w ędru jącego  w  tab o rach , 30) ’’M ars” 
lub  ’’B o u n ty ” , 31) re jon , obszar, 32) d e sk a  , 
z w iązan iem , 33) n iedobór w  kasie , 34) 
d rzew o ig laste, 35) lik ie r km inkow y.

L ite ry  z pól p o n u m ero w an y ch  w  p raw ym  
do lnym  rogu, czy tane  od 1 do  17, u tw o rzą  
rozw iązanie.

oprać. Piotr Warczyński

Rozwiązania krzyżówki prosi­
m y  p rzysy łać  lu b  dostarczać  w raz  
z k u p o n e m  do B iu ra  O głoszeń 
’’G aze ty” (R ynek, R atusz) do 29 
styczn ia  1994 r. Spośród  p raw id ­
łow ych  rozw iązań  w ylosow ane zo­
s tan ą  dw ie n ag rody  p ien iężne: 200 
tys. zł i 50 tys. zł oraz  dw ie n ag rody  
książkow e.

Rozwiązanie krzyżówki nr 140
H asło: C zas to  d ro g a  rze c z .
N agrody  w ylosow ali: Renata Ro- 

siejka, Mieszków, ul. Radlińska 
40 (200 tys. zł), Radosława Graba­
rek, Jaro c in , Św . D ucha  2 /  6 (50 
tys. zł); Maria Wyduba, D obiesz- 
czyzna 36, Marcin Wiencek, J a ro ­
cin, os. K o nsty tucji 3 M aja 22 / 9 
(kasety  z kolędam i).

P o  odbiór n ag ród  prosim y się 
zgłosić do B iu ra  O głoszeń  „G aze­
ty ” (R ynek , R atusz) w te rm in ie  
dw óch tygodni.

Gazeta Jarocińska
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